
W y g ra n a  p o m o że w  n ie s z c z ę ś c iu
B yw ają tak ie  chw ile, gdy szczęście  sp la ta  się jed n eg o  dn ia z n ieP ?m yś," ą 

w iadom ością. P an  A n d rz e j Z a w a d z k i, p racow nik  Ż agańskich  Z akładów  P rze­
m yślu  W ełn ianego  w  Ż aganiu , kupił w poniedzia łek  25 bm . “G azetę  N ow ą . G dy 
przyszedł do  dom u dow iedzia ł się od żony, o śm ierci siostry. W  tym  m om encie 
p rob lem em  stało  się, skąd w ziąć p ien iądze na zakup po trzebnej, czarnej odziezy
o r a z  w y j a z d  n a  p o g r z e b  w  sy tuacji, gdy ży ją ty lko  z  jednej pensji.

Gdy starł srebrną farbę na karcie “LO TO  NOW EJ” okazało się, ze wygrał 5 min zł 
K wota ta pozwoli pokryć koszty związane z wyjazdem  i pochowaniem siostry, (ej)

* ---------------------------------------- . . . . .  j
U w a g a  S y m p a ty c y
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spotykamy się 
dzisiaj o godz. 13.00
w Przylepie

O F I A R A G W A Ł T U

nr 112(417) nakład 200 tys.

14 stron *  2.000 zł

Jeszcze dwa lata temu wszystkim wydawało się, że Martę czeka szczę­
śliwe życie. Miała wkrótce wyjść za mąż. marzyła o dzieciach, ciepłym, 
rodzinnym gniazdku. Kilka tygodni przed ślubem, jak grom z jasnego 
nieba spadła na nią wiadomość, że została poczęta w wyniku gwałtu.

Jakkolwiek z upływem czasu oswoiła się nieco z tą wiadomością, to 
jednak wciąż gnębi ją myśl, że już nigdy nie będzie mogła prowadzić
normalnego życia.

__Straciłam chęć do macierzyństwa i to jest najgorsze mowi
zagryzając wargi. — Czuję się tak jakby w moich genach umieszczono

bombę zegarową, o której nie wiem kiedy wybuchnie. Zawsze patrzy­
łabym na swoje dzieci, doszukując się w nich dewiacji seksualnych, 
odziedziczonych po moim ojcu —  gwałcicielu.

Ilekroć usłyszy czy wyczyta o kolejnym gwałcie, ogarniają posępna 
myśl. Ostatnio wstrząsną! nią przypadek 14-letniej Irlandki, która za­
szła w ciążę, w wyniku gwałtu, i której irlandzki Sąd Najwyższy 
zezwolił na wyjazd z kraju, w celu usunięcia płodu.

cd sir. 6

„ Z a  k u l i s a m i  s ła w y ”  to  t y t u ł  n o w e j k s ią ż k i  p ie ś n ia r k i  i d z ie n ­
n i k a r k i  m ie s ię c z n ik a  “ T w ó j  s t y l”  J o a n n y  R a w ik ,  k t ó r a  w k r ó t ­
ce  u k a ż e  s ię  n a  p o ls k im  r y n k u  w y d a w n ic z y m . N a  c a ło ś ć  s k ł a ­
d a ją  s ię  p o r t r e t y  n a jz n a m ie n i t s z y c h  lu d z i  e s t r a d y  i f i lm u  m i­
ja j ą c e j  e p o k i :  M a r le n y  D ie t r i c h ,  M a r i i  C a l l a s ,  J e a n a  G a b in a ,  
J a g u e s a  B r e la ,  B r ig i t t e  B a r d o t ,  M ic h e le  M o r g a n ,  M a r y lm  
M o n r o e ,  R i c h a r d a  B u r t o n a ,  L i z  T a y lo r  i G r e t y  G a r b o .  D z ię k i  
u p r z e jm o ś c i  a u t o r k i  w  k o le jn y c h  w y d a n ia c h  M a g a z y n u  i W e ­
e k e n d u  G N  d r u k o w a ć  b ę d z ie m y  k o le jn e  f r a g m e n t y .

r★ . w , *

Jak on się nazywa? 
Alain Delon.

- n . - n . i t  . t e  . f t .  w . W . w .  w.

j Autor „Superkillera” - George Smeaton j 
I - postrzelony przez rosyjską mafię! j

N iedawno “Holiday Sun” podał sensacyjną wiadomość, iż w strze- j 
taninie przy York Avenue został postrzelony pisarz autor : 
głośnego “Superkillera” — George Smeaton. Nasz reporter Bob : 

\ Concept poszedł śladem tej notatki. Rozmowy z okolicznymi miesz- j 
: kańcami oraz z detektywami z komisariatu policji i dzielnicy dały : 
: rewelacyjne wyniki. Świadkowie zajścia, zdumieni, iż starszy, dystyn-: 
1 gowany pan, odwiedzający w każdy piątek sklepiki Wschodniej Dziel- : 
: nicy to znany pisarz, autor wielu powieści sensacyjnych, dorzucili j 
: wiele interesujących szczegółów. Czytaj s. 2 :

T o  je st s tra s z n e  co m ów ię , b o  p rz e c ie ż  cz y ta m y  te ra z ,  ja k ie  
sp u s to sz e n ie  w  c ia ła c h  i u m y s ła c h  c z te rn a s to -p ię tn a s to la tk ó w  
w y w o łu je  a lk o h o l. Z e  w s ty d e m  m u sz ę  p rz y z n a ć , że z a c z y n a ­
łe m  ju ż  ja k o  d w u n a s to le tn ie  p ach o lę-...

2%

Fot. Czesław Łuniewicz

\

r

Paweł Kapustka i
n o m iczn eg o . O d  k u k u  d n i je s t  rć

J  u o  L » u  m a  szesn aśc ie  la t.  J e s t  u c z n ie m  L ic eu m  E k o ­
n o m iczn eg o . O d  k iłk u  d n i je s t  ró w n ie ż  szczęśliw ym  w łaśc ic ie lem  fo rd a  f iesty ,
n a g ro d y  L o to  N ow ej. . ,
“M e  l ic zy łe m  n a  ta k ą  w yg ra n ą . W  p ie r w s zy m  m o m e n c ie  n ie  m o g łe m  u w ie rzyć . 
B y łe m  p e w n y , ż e  zm a za łe m  n ie o d p o w ie d n i n u m er" . K ied y  m in ą ł szo k  z a d z w o ­
n ił d o  z d a ją c e g o  tego  d n ia  eg z am in  d o jrz a ło śc i, b r a ta .  W  o d p o w ied z i u s ły sza ł, 
że g łu p ie  k a w a ły  p rz e d  m a tu r ą  to  n ie  n a jle p sz y  p o m y sł. N a  d ru g i d z ień  
ko led zy  w  szk o le  ró w n ież  n ie  u w ie rz y li. M u s ia ł p o k a z a ć  g az e tę  ze sw o im  
n az w isk ie m . N a  ra z ie  fo rd e m  je ź d z i m a m a . P a w e ł m oże  o trz y m a ć  p ra w o
ja z d y  d o p ie ro  za  p ó łto ra  ro k u . .
“ W szyscy  m ó w ią , ż e  je s te m  s z c z ę ś c ia r z e m ” . I c h y b a  m a ją  r a c ję .  ^

Fot. M arek Woźniak

Z e  S ta n is ła w e m  P a lo n k ą  
d y re k to re m  Z ie lo n o g ó rsk ie j W y tw ó rn i  

W ó d e k  G a tu n k o w y c h .

NIE 8SDS POMAGAfc
PRZECIWNI KOM

Dziś wypełnij ostatni kupon ^  
konkursu

i wyślij do redakcji
Pr-zcfda. C i sitc 70 mi&onów?

Nie łam głowy, rozwiąż ła m ig łó w k ę  
w konkursie "4 x 10 MILIONÓW "

W każdym Magazynie (piątek) i w każdym Weekendzie (sobota), 
zamieszczaliśmy blok łamigłówek —  łatwych i trudniejszych oraz 
numerowany kupon. Z każdego bloku należało rozwiązać co najmniej 
jedną z proponowanych łamigłówek. Każdy Czytelnik, który skom­
pletował w len sposób rozwiązania i kupony z całego miesiąca maja 
może przesłać je do zielonogórskiej siedziby redakcji “Gazety Nowej 
z dopiskiem “4 x 10". Wówczas weźmie udział w losowaniu jednej z
czterech nagród po 10 milionów złotych.

Uwaga, w losowaniu biorą udział w y ł ą c z n i e te osoby, które 
nadeślą komplet rozwiązań z całego miesiąca wraz z kuponami ozna­
czonymi kolejnymi numerami. Majowe kupony nosiły numery od 1 
do 8. cooznacza, że należało rozwiązać osiem łamigłówek z kolejnych 

, i wydań.
Jedna osoba może nadesłać nieograniczoną liczbę kompletow 

kuponów.
Rozwiązania prosimy przesyłać łącznie 7. dołączonymi kuponami 

ze wszystkich wydań Magazynu i Weekendu do 10 czerwca. Tego 
dnia zostaną rozlosowane nagrody, a wyniki opublikujemy w We­
ekendzie.

V_______ ____ _— ------ ■' ■ — ■— -------------------------------—

__jest pan mistrzem rozgrywki o pozycję i umiejętności dostosowania się
do każdych warunków i sytuacji. Malo kto utrzymał się na powierzchni mimo 
tylu ekip i epok. Ostatnio wygrał pan konkurs na stanowisko dyrektora. 
Doczekał pan czasów, w których nie musi się przejmować, kim jest wojewoda. 
To naprawdę szczęśliwy czas dla szefa fabryki.

—  I dla wojewody... Ja niejeden raz przechodziłem przez "ogniowe próby, 
podobne do zastosowanych wobec wojewody.

__I udało się te próby przetrzymać. Czy tak bardzo zalezało panu na
stanowisku? . , ,

—  Zarówno w roku 80/81, jak i trzy lata temu uważałem, ze me będę moim
przeciwnikom w czymkol­
wiek ułatwiał sytuacji. Są lu­
dzie, którzy uważają, że je­
stem do niczego, że upra­
wiam działania nieetyczne 
lub sprzeczne z prawem. Jeśli 
tak, to obowiązek dowodu 
spoczywa właśnie na moich 
przeciwnikach. Moim opo­
nentom mówię: Jestem spa­
kowany i w ciągu kilku go­
dzin gotowy do przekazania 
obowiązków. Argumenty 
merytoryczne rzadko w Pol­
sce decydują o pozostawie­
niu bądź usunięciu ze stano­
wiska. Wiem jednak, że lata 
pracy dają mi pewną skutecz­
ność. Niki nie może mnie po 
prostu postraszyć.

— Ile to jest dokładnie 
lat?

—  We wrześniu zeszłego 
roku minęło 35 lat pracy w 
zakładzie. Zastępcą dyrekto­
ra zostałem I marca tysiąc 
dziewięćset pięćdziesiąte- 
goooo...dziewiątego roku.

O W a O I 4 Q N '

l lW

B ywa często tak, że na chodniku mija nas ktoś do złudzenia 
przypominający postać znaną z telewizji, kina, czy estrady. 
Zatrzymujemy się, odwracamy z zastanowieniem: “To on, czy 

nie on...”. Z reguły jednak nie “on” lub “ona”, ale osoba łudząco 
podobna do człowieka ze szklanego ekranu.

Ponieważ takie przypadki zdarzają się często “Weekend” zaprasza 
Czytelników do udziału w naszej nowej zabawie. Chcemy razem z 
Wami poszukać sobowtórów znanych postaci. Polityków, sportow­
ców, gwiazd piosenki i filmu.

Prosimy żony, mężów, mamy, ojców, krewnych i znajomych o nad­
syłanie nam zdjęć swoich bliskich czy przyjaciół (oczywiście za ich 
zgodą). Będziemy je systematycznie publikow ać, a sobowtóry najbar­
dziej podobne do pierwowzorów zaprosimy do redakcji i nagrodzimy.

Zdjęcia prosimy nadsyłać pod adresem: “Weekend”— Gazeta No- 
wa, 65—048 Zielona Góra, al. Niepodległości 22. (j p)

« # H U P O N
(  Dzień 40 )

Z E T R Z Y J  S R E B R N Ą  F A R B Ę  N A  S W O J E J  
K A R C I E  T Y L K O  Z  K W A D R A C IK Ó W  

O Z N A C Z O N Y C H  P O D A N Y M I L IC Z B A M I :

33]
m m m m

Wygrałeś nagrodę oznaczoną nad kwadratem 
na Twojej karcie „Loto Nowej”, jeśli w tym 
kwadracie masz trzy identyczne symbole
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Z  A n n ą  B r o n i s z e w s k ą  -  D z i e w c z y n ą  K w i e t n i a  

r o z m a w i a ł a  B a r b a r a  K u r a s z k i e w i c z  -  M a c h n i a k

— R.P. Magie Band. Co oznacza skrót R.P.?
—  To “R .P j e s t  starsze od RP, które powstało z 

PRL, jest to moja nazwa osobista i nie należy jej 
kojarzyć z niczym innym jak z inicjałami Romualda 
Popłomyka.

Jest pan w Zielonej Górze gościem?
—  Tak. Jestem z Wrocławia, aczkolwiek w Zielo­

nej Górze mieszkałem od 1957 do I969 roku przy 
ulicy Świerczewskiego —  teraz Kupieckiej. Tutaj 
zrobiłem maturę,i bardzo miło wspominam to mia­
sto.

— Po raz pierwszy zabawia pan naszych prze­
chodniów?

—  Nie, byłem tutaj podczas ostatniego 'Winobra­
nia", występowałem wraz z innymi teatrami ulicz­
nymi. Bardzo chętnie tu przyjeżdżam. Miasto to jest 
bogate w piękne miejsca do grania, które często 
pozostają puste.

Jak pana przyjmują zielonogórzanie?
—  Wspaniale! Nie myślę tu o takich specjalnych 

występach jak podczas Dni Zielonej Góry, gdzie 
odbiór jest naprawdę entuzjastyczny (niekiedy kło­
potliwy). Poza tym mieszkańcy są raczej złaknieni 
takiego wariata jak ja, który wyjdzie na ulicę i 
wprowadzi odrobinę koloru.

— Towarzyszą panu kapelusze...
—  W czasie Festiwalu Teatru Otwartego 

we Wrocławiu w 1987 roku, wyszedłem 
na ulicę po raz pierwszy i nie wystawiłem 
żadnego kapelusza. Przychodzili do mnie 
ludzie i tłumaczyli, że taki kapelusz to po 
prostu rekwizyt. Ci, którzy chcieli mi coś 
dać nie mieli w co wrzucić i przeszkadzali 
w grze. Wystawienie kapelusza stało się 
więc koniecznym elementem występu.
Poza tym kapelusz odpowiada najprościej 
na pytanie: Po%co ten facet to robi?

— Co poza graniem?
—  Właściwie na nic innego ostatnio nie 

niam czasu. Dopiero co przyjechałem z 
Sewilli, z Expo'92. Niedługo odwiedzę 
parę festiwali w Kanadzie.Może dziwić, 
ze ktoś grający przechodniom na tarce do 
prania występuje na festiwalach, ale to też 
jest show business. Jestem plastykiem, 
aktorem, muzykiem. W tej chwili wyłącz­
nie jednoosobową. uliczną orkiestrą.

— Czy za granicą odbiór tego typu 
muzykowania jest lepszy niż w Polsce?

—  To zależy gdzie. Np. na włoskich 
ulicach gra się bardzo sympatycznie. W 
południowej Francji jest’podobnie,„a już 
w północnej niecogorzej. Ulice Hiszpanii,
Stanów Zjednoczonych przyjmowały m- 
nie bardzo ciepło. Mam nadzieję, że i w 
Kanadzie będzie miło,

— Tarka do prania, tuba od gramofo­
nu to dość nietypowe instrumenty. Robi 
je pan sam?

—  Tubę dostałem z wytwórni filmowej 
we Wrocławiu. Tarkę od wspaniałego 
człowieka na rynku w Tarnowie. Część

robię sam ponieważ raczej trudno “kupić takie 
brzmienia”, jakie mi są potrzebne.

— Ten rodzaj muzyki ma specjalną nazwę?
—  Kiedyś tó się nazywałojug musie czyli “muzy­

ka dzbankowa”. Mniej więcej na początku wieku w 
Stanach Zjednoczonych i w Wielkiej Brytanii po­
wstawały grupy, które zbierały się na wsiach i do 
gry używały rozmaitych naczyń kuchennych, przy­
rządów do prania, niekiedy gitary czy kazoo. W ten 
sposób zrodziła się mieszanina folku, blues‘a i jaz­
zu. Później niektórzy zaczęli to nazywać skiffle mu­
sie.

— Czerpie pan inspiracje za standardów jazzo­
wych.

—  Przede wszystkim ze starego nowoorleańskie- 
go jazzu. Ale gram także przeróbki na przykład 
oper.

— Muzyka klasyczna w ulicznym wykonaniu 
jest przez słuchaczy rozpoznawana?

Przeważnie tak, choc znam osoby doskonale 
znające wersje oryginalne, które miały kłopoty z 
rozszyfrowaniem moich propozycji.

— Kiedy ponownie w Zielonej Górze?
Z całą pewnością będę na “Winobraniu”.

Rozmawiała Małgorzata Szwałek

— Ile masz lat?
— 23
—  Jak trafiłaś na łamv “Gazety No- 

I wej”?
|  — Dzięki mężowi. Pewnego dnia po prostu 
|  zaniósł moje zdjęcia do redakcji. Początkowo 
1 byłam nawet na niego zła. Teraz jestem zdzi- 
j wioną i oczywiście bardzo się cieszę.

— Co robisz, gdy nie pozujesz do zdjęć? 
j — Studiuję nauczanie początkowe. Obe-

cnie jednak moja nauka stoi pod znakiem 
| zapytania. Mamy pewne problemy z syn- 
j kiem, muszę mu poświęcać dużo czasu.
| — Hobby?
|  — Bardzo lubię zwierzęta, szczególnie 
|  konie. Kiedy byłam młodsza, często je ma- 
| Iowałam. Później zaczęłam odwiedzać 
|  stadninę i jeździć konno.
I Moją drugą pasją była i jest nadal literatu- 
j ra. Kiedyś czytałam po prostu masę ksią- 
j żek. Nagminnie odwiedzałam bibliotekę.
|  Teraz ogranicza mnie, niestety, brak czasu.

—  Ideał mężczyzny?
Nie wiem. Chybajuż nie mam, chociaż 

|  kiedyś z pewnością miałam. Sądzę, że każ- 
I da młoda dziewczyna marzy o idealnym 
l partnerze. Obecnie wiem, że idealnych lu- 
I dzi po prostu nie ma.

— To pytanie zadaje się wszystkim pięk­
nym dziewczynom. Jak dbasz o urodę?

Zawsze staram się kilka minut poćwi- 
|  czyć. Staram się rów'nież w miarę racjonal- 
|  nie, zdrowo odżywiać. Jem dużo owoców i 
j warzyw. Myślę, że warto znaleźć trochę 
| czasu, by o siebie zadbać. Fot. Marek Woźniak

■ i  i-i s *

Fot. Krzysztof Mężyński

Gorzowianka, pani He­
lena Andruszkiewicz 
skończyła 110 lat! W 
dniu urodzin, 22 maja 
1992 roku panią Helenę 
odwiedził prezydent Go­
rzowa, Leszek Marek 
Gorywoda. Prezydent 
ufundował tort urodzino­
wy, z kolei dyrektor Wes­
ta Life ofiarował jubilat­
ce polisę ubezpieczenio­
wą oraz zadeklarowł po­
krycie kosztów leczenia 
w wysokości 6 milionów 
rocznie.

Najstarsza mieszkanka 
Gorzowa doczekała się 
12 wnuków, 23 prawnu­
ków i 4 praprawnuków.

"Weekend" gratuluje i 
życzy zdrowia. ,

M a lo w a n ie  -  j e j  r a d o ś ć
Monika Kamińska ma 17 lat, jest uczennicą 

drugiej klasy zielonogórskiego Liceum Plasty­
cznego. Najchętniej maluje kwiaty, owoce, jest 
radosna, bardzo kolorowo widzi świat. W ta­
kich barwach jest właśnie martwa natura z 
jabłkami, winogronami i kieliszkiem, sprawia­
jąca wrażenie radosnej i ciepłej — a szczęśli­

wym jej posiadaczem, jako nagrody, będzie 
jeden z naszych Czytelników.

Monika kształci się pod kierunkiem artystki pla­
styk Ireny Bierwiaczonek. “Potrafi osiągać bar­
dzo dużą czystosć malowania i precyzję —  mówi 
pani Irena. Przeżyła śmierć kliniczną. Poraże­
nie mózgowe spowodowało, że jest jakby skazana 

na nieprecyzję —• nie może pracować 
rękami, nauczyła się więc pracować 
ustami. Poza indywidualnym tokiem 
kształcenia, Monika nie jest trakto­
wana z ulgową taryfą, a ostatnim 
czego by oczekiwała, to oglądanie 
jej prac jako takich, które wykonała 
osoba niepełnosprawna. I rzeczywi­
ście, są porównywalne z pracami in­
nych uczniów w liceum. Jeszcze nie 
bardzo chce odkrywać to, co nazywa 
się wyobraźnią. Sądzę, że jest to jej 
strefa chroniona", którą chyba w 

przyszłości uwolni. Każdy rozmiło­
wany w' malarstwie, dąży nie tyłko 
do doskonałości technicznej, ale i do 
odkrywania nowych światów..."

______________  Elżbieta WALEŃSKA

i m p^;;^yaMur ^ ^ ^  r4 T ó n pw e ś x ,kzdecydowanie wysu wa si^ - Gazety Lubuskiej”. Daleko

! jest redaktor R. Przeczytaliśmy z°'^ainteretowciniein ^C^iti^ujemrredaktonw-' d^ I  7nan.eredakcj i) P ^ t a ł  nam poemat, którego bohaterem 
doczekał się takiego poświęcenia ze strony my" ,y l Jemy redjktorowi Popularności - od czasów B. Bieruta nikt z t e ......................lego środowiska nie. ——■ pw,..Tiywinu (v. auuiiy anysiy. o ' -v«v».i.1nu , 

[ Lifbąskiej"yTymczasem S k u j f m °y * * * "  lM ° N° Wej,jaki ̂ si« ^ n i a ć z e  zwartych szeregów “Gazety i 

Cześć Sympatyczna Pomvsłowa W ohierinrh •» i .... ' -------------------------1

Collage Marek Wo?

Cześć Sympatyczna Pomysłowa 
Gromadko
Sobota Ift maja 1992 r.
Kupiłem "Weekend"
Spojrzałe:.'
Zobaczyłem
I-b y to ;1. i wzięli
Ciągle w ił . Go w kąpieli
Z lym uśr,.cchcrn Giocondy
Wpatrzony w daleką
Krainę Golkondy
Tkwi mi w mózgu
Jak w kieszeni niepotrzebna kopiej
ka
Ech Nowawiejka Narawiejka 

Pióra do boju 
Karty w dłoń 
I Fortunę goń 
Goń, goń 

Widziałem Rataja

W objęciach z Lolo Nową 
Pióra do boju

Karty w dłoń 
I Fortunę goń 
Goń, goń 

Historyczny Rataj 
W grobie się przewraca 
Panie Boże pozwól .
W wannie Go pomacać 

Pióra do boju 
Karty w dłoń 
i Fortunę goń 
Goń, gon 

Na to Bóg surowo 
Patrz Rataju 
Z Paplamentu śmiech 
po kraju
Chociaż w grobie to niezdrowo 
Graj i Ty w Loto Nową 

Pióra do boju

i Fortunę goń 
Goń, goń 

Dla Leona "Poloneza Caro" 
“Lubuska" oddała 
Siedzi teraz w biedzie 
Czym dalej pojedzie 

Pióra do boju 
Karty w dłoń 
i Fortunę goń 
Goń, goń 

Pegaz w leb 
Trącił mnie kopytem 
Apollo się śmieje 
A ja w Loto Nową 
Wygrać mam nadzieję 

Pióra do boju 
Karty w dłoń 
i Fortunę goń 
Goń. goń 

Di osa Re

mnie to dręczyło 
w mózg bodło 
jak dzikiego mustanga1 
nagle na grzbiet 
wrzucone siodło 
No bo siedzi 
loto w wannie 
w rozkoszach się ptawi 
i zamiast
"Lubuską"czytać 
Lolo Nową, się bawi 
Jarozumiem 
Demo-krajca 
Ją rozumiem 
Pluj — i-alizm 
ale gdzie sprawiedliwość 
Panie Boże 
Wróć Socjalizm.

Z głębokim

Niedawno ‘Holiday Sun” podał sensacyjną 
wiadomość, iż w strzelaninie przy York Avenue 
został postrzelony pisarz — autor głośnegp “Su­
perkillera’ — George Smeaton. Nasz reporter 
Bob Concept poszedł śladem tej notatki. Rozmo­
wy z okolicznymi mieszkańcami oraz z detekty­
wami z komisariatu policji i dzielnicy dały rewe­
lacyjne wyniki. Świadkowie zajścia, zdumieni, 
iż starszy, dystyngowany pan, odwiedzający w 
każdy piątek sklepiki Wschodniej Dzielnicy to 
znany pisarz, autor wielu powieści sensacyjnych, 
dorzucili wiele interesujących szczegółów.

O Smeatonie pisała niedawno prasa, w związku 
z filmem “J.F.K.”. Okazało się, że właśnie z jego 
materiałów — według naszych danych — korzy­
stał Oliver Stone przy kręceniu filmu. A sam 
Kevin Costner zawdzięcza mu psychologiczną 
podbudowę postaci dzielnego prokuratora, stara­
jącego się rozwikłać sprawę zabójstwa Johna 
Kennedy’ego. Smeaton nie tylko podawżył cał­
kowicie raport Komisji Warrena, ale także wysu­
nął zgoła sensacyjną hipotezę, iż zabójca Kenne­
dy ego żyje do tej chwili. Opisał jego dzieje w 
formie powieściowej właśnie w znanym szlagie­
rze “Superkiller”.

Od momentu udostępnienia materiałów 
Stone’owi i pojawienia się powieści, Smeaton 
był stale inwigilowany przez CIA i FBI. Wielo­
krotnie mu grożono, wysadzono w powietrze 
jego samochód, stale podsłuchiwano rozmowy 
telefoniczne. Jego przyjaciel Wietnamczyk. Lin 
Dachin pokazywał w programie telewizyjnym 
“Rainbow News” “pluskwy”, które zostały przez 
Smeatona wykryte. Służyły one do inwigilacji 
pisarza przez służby specjalne. Po rozmowie z 
szefem oddziału FBI w Nowym Jorku wydawało 
się, że zaprzestano szykan i Smeaton będzie mógł 
dalej spokojnie pracować. O tej rozmowie żadna 
ze stron nie chciała powiedzieć nic więcej poza 
potwierdzeniem, że się odbyła... Nic więc dziw- 
nego, że notatka w “Holiday Sun” bardzo nas 
poruszyła. Co zatem ustalił Bob Concept?

3 kwietnia w piątek około godziny 13.00 Geor­
ge Smeaton wyszedł ze swego domu przv East 
End Avenue 60, niedaleko Carl Shurz Park. 
Szedł razem ze swoim przyjacielem Liu do buki- 
msty, który zostawiał im potrzebne książki. Po- 
tęm jak  zwykle zamierzali udać się do przytulnej 
kafejki, mieszczącej się na wysokości Siedem­
dziesiątej Dziewiątej Ulicy. Nagle z Osiemdzie­
siątej Ulicy wyjechał samochód — ciemnonie­
bieski lincoln. Przyhamował gwałtownie: wy­
skoczyli z niego dwaj mężczyźni z bronią auto­
matyczną w rękach. Natychmiast otworzyli 
ogień do idących drugą stroną ulicy.

Jak zeznali świadkowie, Smeaton zawdzięcza 
życie Liu, który pierwszy zorientował się w sy­
tuacji i przewrócił go na ziemię. Smeaton padł 
jak ścięty i dlatego trafiła go tylko jedna kula. 
Prawe ramię mocno krwawiło — kość nic była 
na szczęście uszkodzona. Z policyjnych ustaleń 
wynika, że towarzyszący Smeatonowi Wietnam­
czyk pierwszy wydobył rewolwer i zaczął strze­
lać do napastników. Zaskoczony Smeaton zare­
agował kilka sekund później — po chwili obaj 
zalali gradem kul samochód bandytów. Lincoln 

| ruszył ostro z miejsca i błyskawicznie odjechał.
Na ulicy pozostały dwa ciała napastników. Jeden 
z nich został zastrzelony na miejscu. Jak wyka­
zała analiza balistyczna, zginął z ręki Liu, a drugi 
został postrzelony w udo i pierś.

Przybyła natychmiast policja wezwała ambu­
lans medyczny, który przewiózł rannego do 
miejskiego szpitala więziennego na Manhatta­
nie. Smeaton opatrzony na miejscu udał się do 
domu wraz z Liu Dachinem, a następnego dnia 
złożył zeznanie na policji. Bob Concept nie zna­
lazł niczego interesującego w jego zeznaniach.
Zastanawiające były natomiast materiały znajdu­
jące się w aktach policyjnych. Otóż ranny prze- ’ 
wieziony do więzienia zmarł nagle następnego 
dnia, tj. w sobotę 4 kwietnia. Po oględzinach i 
sekcji zwłok jako powód śmierci podano zawal 
serca. Wobec braku dowodów, że zamachowiec 
zmarł z innych niż naturalne powodów, postępo­
wanie umorzono. Przy okazji odkryto jednak, że 
dwaj denaci to pochodzący z Chicago Rosjanie, 
członkowie działającej tam rosyjskiej mafii. 
Udało się ustalić ich personalia. Zmarły na zawał 
serca w szpitalu więziennym Joe Levinson, to w 
rzeczywistości Oleg Procenko. Figurował w kar­
totekach CIA, podejrzewano go, że był agentem 
GRU albo KGB, członkiem specjalnej grupy 

i “Specnazu”, przerzuconej do USA w fatach 
osiemdziesiątych, gdzieś koło 1986 roku.

Zdumienie Boba Concepta wywołał fakt. że 
Levinson alias Procenko znajdował się pod stałą 
obserwacją CIA. Czyżby więc CIA wiedziała o 
próbie zamachu na Smeatona? To tylko spekula­
cja, choć fakty trudno podważyć... Wiadomo, że 
Smeaton już w “Superkillerze” opisał specyfik 
używany przez tajne służby ZSRR i USA do 
uśmiercania wrogów, a wywołujący u ofiao' 
efekt śmiertelnego zawału serca.

Tak więc nie ulega wątpliwości, że Smeaton 
został postrzelony w wyniku działania mafii ro­
syjskiej, w której szeregach jest bardzo wielu 
agentów^ KGB i “Specnazu". Najsilniejsza jej 
“rodzina” jest właśnie w Chicago.

Powstaje pytanie: czy Smeaton został zaatako­
wany w odwet za napisanie powieści, opartej na 
analizie faktów, a przedstawiającej planowany 
zamach na Gorbaczowa, podczas pierwszego po­
bytu Sekretarza Generalnego w USA. Smeaton 
twierdzi w niej, że interesy GRU, “Specnazu" i 
CIA jakoś dziwnie się wtedy zbiegły. Z pewno­
ścią książka pt. “Gorbi, dziś zostaniesz zabity" 
jest dzisiaj nie na rękę wielu ludziom nie tylko w 
byłym ZSRR, ale także w USA. Okazuje się też, 
że zawód pisarza nie zawsze jest bezpieczny

("Manhattan Voice")
Od redakcji
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pensję do 20 tysięcy dolarów. W tej sytuacji konflikt
wydawał się oczywisty.

W listopadzie 1973 roku Jackie włączyła się do 
pracy na rzecz obchodów 10 rocznicy zabójstwa 
prezydenta Kennedv'ego. Nie interesowała się 
zdrowiem Onassisa, który z dnia nadzień zbliżał się 
do “wyrażenia swej ostatniej woli". Na początku 
grudnia poleciał do Nowego Jorku, gdzie lekarze
poddali go obserwacji.

Po sylwestrze w Acapulco Onassisowie wrócili 
poważnie skłóceni. Jackie oświadczyła, że nic chce 
pieniędzy męża. Ten zapewnił, żc nie będzie od tej 
chwili narzekała na ich nadmiar.

W c i ą ż  w i e l e  p i s z e  s i ę  o  z a m o r d o w a n y m  p r z e d  b l i s k o  3 0  l a t y  p r e z y d e n c i e  J o h n i e  

F .  K e n n e d y m .  M i m o ,  ż e  z a m a c h  w  D a l l a s  d a w n o  p r z e s z e d ł  d o  h i s t o r i i  J F K  i  j e g o  

r o d z i n a  n i e  t r a c ą  n a  p o p u l a r n o ś c i .  W d o w a  p o  n i m  J a c ą u e l i n e  K e n n e d y ,  p r i m o  v o t o  

L e e  B o u v i e r ,  o d  p i e r w s z y c h  c h w i l  j a k i e  s p ę d z i ł a  u  b o k u  w i e l k i e g o  m ę ż a ,  k r e o w a n a  

b y ł a  n a  w z ó r  c n ó t  a m e r y k a ń s k i c h  -  c i c h ą ,  s p o k o j n ą ,  u c z c i w ą  i ,  m i m o  “ p i e n i ę ż n e g o ”  

p o c h o d z e n i a ,  s k r o m n ą  d a m ę .  T a k i  o b r a z  w y m u s z a ł y  p r z e d e  w s z y s t k i m  p r a w a  

r z ą d z ą c e  a m e r y k a ń s k ą  p r o p a g a n d ą .  A  p r a w a  r z e c z y w i s t o ś c i ?

o w a

I zabela księżna z Flemmingów Czartoryska wśród 
wielu uchodziła za wielką palriotkę i symbol kul­
tury czasów Stanisława Augusta, inni odbierali jej 

miano “godnej Polki" mając na względzie skandali­
czne epizody jej długiego życia - zmarła mając 89 lat.

Małżonką" księcia Adama Czartoryskiego została 
w 1761 roku. Książę od pierwszej chwili nie byl 
zachwycony partnerką jaką wyznaczyła mu rodzina 
- Izabela była po prostu brzydka, w dniu ślubu
dodatkowo szpeciły ją blizny po niedawno przebytej
ospie. Małżonek traktował ją uprzejmie, ale starał 
się widywać jak najrzadziej i to bynajmniej nie pod 
osłoną nocy. Sytuację małżeńską komplikowała do­
datkowo siostra księcia, księżna Lubomirska. zako­
chana w bracie, którego powszechnie uważano za 
jednego z najatrakcyjniejszych mężczyzn w ów­
czesnej Europie. Lubomirska gardziła bratową i 
okazywała to przy każdej sposobności.

W pierwszym okresie małżeństwa Czartoryska nie 
budziła emocji towarzystwa - była chuda, mało-

niż korzyści głównie z racji coraz to pikantniejszych 
plotek i skandali towarzyszących flirtującej parze. 
Księżna Izabela odważyła się nawet towarzyszyć 
Repninowi w teatrze w Środę Popielcową. Po uro­
dzeniu pierwszego dziecka, które było owocem 
“przyjaźni” z królem zaszła w ciążę po raz drugi - 
tym razem ojcem był Repnin. Dopiero trzecia ciąża 
była wiązana w towarzyskich rankingach z osobą 
księcia Adama.

Caryca odwołała Repnina, który w rozpaczy mu­
siał wrócić do Rosji. Swój romans z polską arysto- 
kratką mógł kontynuować dopiero po trzech latach, 
kiedy spotkali się w Londynie. Jednak kolejka kon­
kurentów do-głośnej już wówczas księżnej rosła. 
Izabela chętnie pokazywała się w towarzystwie z 
nieokiełznanym Rosjaninem, gdyż budziło to gorą­
czkowe podniecenie londyńskich salonów, ale Re­
pnin zaczynał ją nudzić swymi częstymi wybucha­
mi szaleńczej zazdrości. W tym czasie podkochiwał 
się w niej młody, przystojny arystokrata francuski

(
P o d cza s  je d n e j z a u d y c ji te le w iz y jn y ch  poseł J a n u s z  K o rw in -  
M ik k e  w y zn a ł p u b lic zn o śc i, że n a  b e z lu d n ą  w ysp ę  z a b ra łb y  k s ię ż ­

nę Iza b e lę  C z a r to ry s k ą . C ó ż  to za  d a m a , k tó ra  ta k  u ję ła  p o lity k a , 
l ib e ra ła ?  __________ ____________ _ _ _ _ _ _ «

J acqueline Lee Bouvier skończyła niedawno 
60 lat. Z Białego Domu wyprowadziła się 6 
grudnia 1963 roku, aby zamieszkać kilka prze­

cznic dalej w modnej dzielnicy artystycznej Geor- 
getown. Pierwszej nocy szwadron Secret Service 
pilnował jej posiadłości. Następnego dnia setki ga­
piów obserwowały sznur 
samochodów wiążący do­
bytek "słodkiej Jackie” po­
wracającej do prywatnego 
życia. Ostatnią rzeczą jaką 
wdowa demonstracyjnie 
wniosła do nowego miesz­
kania byja teczka ze złoty m 
inicjałem JFK - prezent 
ślubny Johna. Następnie 
zatrzasnęła drzwi przed 
dziennikarzami, aby spę­
dzić wiele godzin w łóżku 
- w dzień brała leki antyde­
presyjne, w nocy środki na­
senne. W przerwach obse­
syjnie powtarzała, że za­
wiodła Johna, ale zrobi 
wszystko żeby to zmienić.

Już początkiem 1964 ro­
ku zaczęła pojawiać się w 
prywatnych domach. Wra­
cała do formy, dużo podró­
żowała. W 1966 roku 
jeździła na nartach w 
superekskluzywnym ku­
rorcie w Szwajcarii, 
zaprzyjaźniła się z rzymską 
arystokracją, poznała ów­
czesnego papieża.

W 1968 roku świat za­
czął powtarzać plotkę o 
rodzącym się romansie 
między wdową po prezy­
dencie a greckim potenta­
tem morskim, Arystote­
lesem Onassisem.

W sierpniu 1968 roku 
wraz z. Teddym Kenne­
dym wyjechała na Scorpio 
prywatną wyspę Onassisa 
Teddy miał wynegocjować 
warunki ślubu. Umowa 
którą spisano po całonoc 
nej dyskusji przew idy wa 
ła natychmiastową wy­
płatę 3 milionów dolarów, dodatkowo roczną 
pensję w wysokości 1 miliona dolarów na rzecz 
każdego z prezydenckich dzieci, dopóki nie 
osiągną 21 roku życia.

Ślub odbył się 20 października 1968 roku o 7.15 
w małej, bielonej kapliczce pod wezwaniem Panayi- 
tsa (Świętej Dziewicy), która stała na wyspie wśród 
jaśminu i migdałowych drzew.

Jackie i Ari bardzo się różnili. On mial raczej 
proste gusty. Jego ulubionym daniem było smażone 
mięso. Lubił nocne życie, międzynarodowe kluby. 
Jackie to tolerowała, nie tolerowała natomiast czasu 
pracy swojego męża, załatwiania interesów przez

telefon czasami do trzeciej rano. Ari natolniast nie 
podzielał jej entuzjazmu wobec baletu, teatru.

Jackie nie była w stanie przeżyć za 30 tysięcy 
dolarów jakie otrzymywała co miesiąc od męża. On 
nie przepadał za rozrzutnością, przeniósł jej konto 
do biura w Monte Carlo jednocześnie obniżając

Po kolejnej sprzeczce, w drodze do Nowego Jorku 
Onassis postanowił zmienić testament. Przeniósł się 
na tył samolotu i odręcznie sporządził swojąostatnią 
wolę. zgodnie z którą pierwszą spadkobierczynią 
została jego córka Christina.

Na początku 1975 roku Ari mial poważną zapaść.
Jackie pojechała do Aten, 
nie traktowała jednak choro­
by męża poważnie. Kardio­
log nalegał aby zabrać go na 
operację do Paryża. Tam 16 
sierpnia usunięto mu wore­
czek żółciowy. Przez dalsze 
pięć tygodni przy życiu 
utrzymywał go respirator i 
sztuczna nerka. Jackie pro­
wadziła w tym czasie oży­
wione życie towarzyskie. Ro­
dzina Onassisa zerwała z nią 
stosunki, córka Opuszczała 
pokój ojca w chwili kiedy po­
jawiała się tam Jackie.

W marcu Jackie wyjechała 
do Nowego Jorku. W tym 
samym tygodniu udała się na 
narty do New Hampshire. 
Stan Onassisa gwałtownie 
się pogorszył, jego żony nie 
można było odnaleźć. W 
chwili jego śmierci była w 
Nowym Jorku. Na pogrzeb 
przyjechała z Teddy m Ken­
nedym. Wraz z Christiną za­
siedli w pierwszej limuzy­
nie. Gdy samochód ruszył 
Teddy powiedział: "Nad­
szedł czas by zaopiekować 
się Jackie ”, Ćhristina kazała 
zatrzymać auto i wysiadła 
gwałtownie. "Uśmiech Jac­
kie zmusił mnie do tego. Była 
jak głodny sęp szykujący się 
do uczty■ Chciałam od niej 
uciec tak daleko, jak tylko to 
możliwe" — powiedziała 
później dziennikarzom.

Spadek po Onassisie wy­
nosił miliard dolarów. Tuż 
po pogrzebie Jackie rozpo­
częła walkę o prawo do ma­
jątku po mężu. Jej prawnik, 
Jimon Rifkind udowodnił, 

że testament Onassisa spisany w samolocie jest 
nieważny. Uprzedzając długotrwałą walkę w sądzie 
i nie chcąc zrażać do siebie Tedda Kennedy’ego, 
doradcy Christiny zaoferowali wdowie sumę 20 
milionów dolarów pod warunkiem, że odstąpi od 
dalszych roszczeń. Rifkind żądał i uzyskał zgodę 
na 26 milionów dolarów — 20 milionów dla Jackie, 
resztę na pokrycie podatków. Chnstina przystała na te 
warunki. W ten sposób przyszłość słodkiej, uroczej, 
skromnej wdowy po pupilu Ameryki została raz na 
zawsze zabezpieczona. Upadł jednocześnie mit. subtel­
nej i skromnej “matki Amerykanki”. (dyl)

U r o d z i ł  s i ę  w  P e m i s  G r o v e  w  s t a n i e  N e w  J e r s e y  j a k o  

J o h n  L i n c o l n  F r e u d .  P o  s z k o l e  p r a c o w a ł  w  r a d i u  l o k a l ­

n y m  j a k o  s p r a w o z d a w c a  s p o r t o w y  j e d n o c z e ś n i e  b i o r ą c  

l e k c j e  d r a m a t y c z n e  i  p r a c u j ą c  j a k o  m o d e l .  Z m i e n i ł  

n a z w i s k o ,  g d y ż  u w a ż a ł ,  ż e  j e g o  n i e m i e c k i e  b r z m i e n i e  

m o ż e  s i ę  ź l e  k o j a r z y ć .  N i e  ż a ł u j e ,  t o  w  k o ń c u _________________ _

Najpierw występował w filmach instruktażowych 
dla wojska. Dopiero w 1944 roku zagrał małą rolę 
w dawno zapomnianym filmie wojennym. Po woj­
nie rozpoczął studia w “Actors Studio w Nowym 
Jorku. Grywał małe role w małych filmach i nikt nie 
wróżył mu niczego innego. Wreszcie zagrał w sztu­
ce “Wszyscy moi synowie" — pierwszej uznanej 
sztuce Arthura Millera. Ta rola nie przyniosła mu 
wielkiego rozgłosu, został jednak zauważony jako 
aktor dysponujący niezłym rzemiosłem, które nie 
wystarcza w wielkich przedsięwzięciach artystycz­
nych stanowi jednak mocny argument przy realiza­
cji popularnych, masowych widowisk filmowych i 
telewizyjnych. Rzeczywiście wprost ze sceny John 
przeniósł się na ekran. W latach 1957-62 królował 
w znanym telewizyjnym serialu. Prowadził też 
własny show telewizyjny — co przyniosło mu 
umiarkowaną popularność i umiarkowane jak na 
USA ale godziwe jak na niego zarobki. Od czasu do 
czasu pojawiał się na dużym ekranie — $agrał w 
filmie Hitchcocka “Kłopoty z Harrym”. Powie­
rzono mu jedną z głównych ról w “Z zimną krwią” 
wg Trumana Caputę Później przyszedł kolejny 
film Hitchcocka, "Topaz" i inne serialeIV. Wszy­
stko to jednak sytuowało go raczej w “niższej kla­
sie" ludzi filmu. Dopiero “Dynastia" przyniosła mu

„ P o d o b a n i e  s i e
m a  w ie lk i  u r o k  w  <sofc>ie

mówna, skryta. Odmieniła ją podróż poślubna do 
Wiednia i Wersalu. Po powrocie postanowiła zem­
ścić się na mężu i jego siostrze. Skierowała swoją 
uwagę na króla Stanisława Augusta, który w tym 
czasie przeżywał głęboki romans z Lubomirską. 
Stanisław August ceni! intelekt Izabeli, jednak nie 
przejawiał większego zainteresowania jej książę­
cym ale skromnym ciałem. Mimo to księżna Czar­
toryska nie kapitulowała - wkładała wiele wysiłku 
w swój wygląd, z czasem zaczęła nadrabiać również 
niesłychanym sprytem towarzyskim. Zdawała sobie 
sprawę, że król żadnego ze swych romansów nie 
potrafił utrzymać w tajemnicy natomiast romans z 
królem natychmiast podniesie jej wartość na "rynku 
seksualnym”, spychając na dalszy plan niedostatki 
urody. Po pewnym czasie trafiła do królewskiej

diuk de Lauzun. Jego arnory przyjmowała z początku 
z życzliwą pobłażliwością. W końcu jednak, kiedy 
ukryła się przed rozszalałym Repninem w Spa i 
odnaleźli ją tam obaj: Rosjanin i Francuz, a dołączył 
do nich także Branicki, zainscenizowała próbę samo­
bójczą. po czym wybrała Francuza i wraz z nim. po 
drodze zachodząc w ciążę, wróciła do kraju. Mąż ze 
spokojem przyjął kolejne przygody swej połowicy. 
Jednak jego ojciec, upewniwszy się, że syn uzna 
kolejne dziecko zarządał w yjazdu de Lauzuna.

Francuz opuścił Puławy, główną kwaterę księżnej 
i osiadł w Warszawie, gdzie oddał się ochoczo buj­
nemu życiu towarzyskiemu opowiadając kolejnym 
wytwornym kochankom, że uczestniczył w poro­
dzie Czartoryskiej ukrywszy się w szafie.

Tymczasem księżna rzeczywiście urodziła jego 
syna i czym prędzej wróciła do romansu z Branic- 
kim resztę serca poświęcając coraz głośniejszemu 
Kazimierzowi Rzewuskiemu. Ale i on nie był ostat­
nią książęcą przygodą z pogranicza seksu i polityki. 
Wypowiedź liberała z końca XX wieku świadczyć 
może o tym, że i dzisiaj nie narzekałaby na brak 
powodzenia w tych sferach. A może politycy są 
wrażliwi na pewien typ kobiety?

alkowy. Wściektość Lubomirskiej sięgała szczytu a 
książę Adam Czartoryski... sam odwoził ją do kró­
lewskich apartamentów dbając lylko o to, aby nie 
spotkała się tam z jego siostrą.

Wkrótce królewska kochanka zyskała kolejnych 
adoratorów. Zwrócili na nią uwagę książę Ksawery 
Branicki i ambasador Repnin. protegowany carycy 
Katarzyny. Ten ostatni zakochał się w niej dziko, 
namiętnie i “po rosyjsku” czyli nie dbając zbytnio o 
dyskrecję. Król i książę Adam liczyli, że w len 
sposób uda im się umocnić swe wpływy w Mosk­
wie. Jednak w pewnym momencie romans księżnej 
i ambasadora począł przysparzać więcej kłopotów

“W młodości byłam bardzo zalotną jestem nią mniej 
z dniem każdym, chociaż pleć moja niewieścia jeszcze 
mi przypomina czasem, że podobanie się ma wielki w 
sobie urok" - napisała po latach we wspomnieniach. 
Właśnie, “podobanie się ma wielki urok". Czy to aby 
nie zasadnicze hasło pewnego rodzaju polityki?

Jacek Dyl

wielką popularność i jeszcze większe pieniądze. 
Honoraria jakie otrzymuje za nieustające kłopoty w 
biznesie i miłości pozwalają mu prowadzić życic 
godne największych gwiazd Hollywoodu. Ponadto, 
jak sam twierdzi,.miewa różne “lewizny” np. w 
serialu “Aniołki Charliego” użyczał gipsu właśnie 
Charliemu głos, jak pamiętamy odtwarzano /. ła­
śmy. Za 15 minut pracy tygodniowo otrzymywał 
wówczas ogromne honorarium, którego wysokości 
nie chciał ujawnić.

Działaj organizacjach charytatywnych ds. ochro­
ny środowiska, dzikich zwierząt. Jest jednym /. l i t ­
rów Stowarzyszenia Badań Chorób Raku. lego ro­
dzeństwo zmarło na na tę chorobę w mloil-. -v ';

Sam rzucił palenie 40 lat temu. W 19/v) ; n u:, 
przed rozpoczęciem zdjęć do “Dynastii piz ,. 1 
ciężką operację serca. Super serial pozwolił mu < 
skać kondycję fizyczną, psychiczną, pozwolił mu te/ 
rozwinąć ambicje. W 1986 roku John Forsyth sam 
wyprodukował i wyreżyserował film “W ogniu , w 
którym zagrał też główną rolę dedykując ją swoje­
mu ojcu. “Chciałem wreszcie zrobić coś bardziej 
ambitnego niż "Dynastia"".

(cl)

J a c k a  N i c h o l s o n a
czata do miejscowego kolegium. Po opuszczeniu 
uczelni wyjechała do Nowego Jorku, gdzie w najle­
pszych zakładach uczyła się fryzjerstwa. Następnie 
przeprowadziła się do Hollywood próbując zagrać 
w jakimś filmie. W 1987 roku wyszła za mąż, za 
producenta płyt Richarda Perry‘ego. pozostając z 
nim w związku niecałe dwa lata. “Zawodowo Re­
beka spotkała Nicholsona na planie filmu “The Two 
Jakes”, gdzie była jego ...sekretarką. W rzeczywi­
stości jej ambicje filmowe były przytłumione dąże­
niem do macierzyństwa. Potwierdza to Nicholson: 
“Myślę, że chciała być matką. I jest prawdziwą 
mamusią. Nie chce być zdała od dzieci na dłużej, 
niż parę minut". Rebeka jest matką dwójki dzieci 
Nicholsona, starszej Lorraine— urodzonej w kwiet­
niu 1990 roku i Raymonda, który przyszedł na świat 
w lutym tego roku.

JA C K  NLCHQLS13N.(5V lat), podobnie jak
w ielu bogatych i sławnych mężczyzn w jego wieku 
upolował niezłą zdobycz. Jest nią 28 letnia Rebeka 
Broussard. matka dwójki jego dzieci. Obecnie ani 
.kick, ani Rebeka dokładnie nie pamiętają w jakich 
okolicznościach się spotkali. Bylo to zapewne pod 
koniec lat osiemdziesiątych, zanim Rebeka zaczęła 
pracować jako kelnerka w restauracyjce kierowanej 
przez jedną z bliskich znajomych aktora.

Jak wspomina Nicholson: “To była dobra dusza 
z wielkim sercem, nieco sentymentalna i kocha­
jąca kobieta. I co ważne dla mężczyzny, oczywi­
ście jest ona bardzo piękna".

Ta piękna kobieta, córka inżyniera, spędziła swe 
dzieciństwo w Kentucky, tam też przez rok uczęsz-

w domu u Rebeki, po czym przenieśli się do potęż­
nej dwupiętrowej willi aktora w Beverly Hills. By 
dostać śię tam należy przejechać przez Bulwar Za­
chodzącego Słońca. Willa znajduje się na 
płaszczyźnie wzniesienia, wśród zieleni, skąd roz­
ciąga się widok na Los Angeles. Nicholson ma do 
dyspozycji obszerny taras z dużym basenem, za 
którym jest strome urwisko. Wewnątrz willi znajdu­
ją się wyborne dzieła takiełt artystów jak: Picasso, 
Modigliani, Botcro i Matisse. Rebece nic odpowia­
dała ta siedziba, więc wraz z dziećmi przeprowadzi­
ła się do kolejnej — również należącej do aktora — 
w San Fernando Valley.

“Jest to niezwykły układ, ale ostatnie 25 lat 
uświadomiło mi, że nie jestem dobry by wspólnie 
z kimś mieszkać."

Słowa Nicholsona być może są prawdziwe? Żona­
ty byl tylko z Sandrą Knight. Ona też jest matką

ich 28 letniej córki — Jennifer. Przez następne lata 
żył w związku z córką Johna Hustona — Angeliką. 
Wspólnie chcieli mieć dzieci, niestety tak się nie 
stało. Angelikę widywano razem z Jackiem jeszcze 
w okresie pierwszych miesięcy ciąży Rebeki, 
później stało się jasne, że układ ten musi się zmienić. 
Aktor widząc swoje “nowe śzczęscie” porzucił An­
gelikę na rzecz młodszej Rebeki.

Angelika Huston twierdziła, że Jack zagrażał jej 
karierze, on z kolei, że był dla niej pomocny w 
znalezieniu paru dobrych ról, np: "Listonosz 
dzwoni zawsze dwa razy” i “Honor Prizzich”. 
Przyjaciele Nicholsona mówią, że choć obecnie 
jest on niezmiernie szczęśliwy to brakuje mu An­
geliki. Ona nie chce mu być dłużna. Związała się 
z rzeźbiarzem z Los Angeles — Robertem Gra­
hamem i zamierza założyć z nim szczęśliwą ro­
dzinę. Zawodowo również lepiej jej się powodzi. 
Angelika Huston zaliczyła już udane role w fil­
mach "The Grifters" (w 1990 roku otrzymała no­
minację do Oskara) oraz w "Rodzinie Addarn- 
sów". Wygląda więc na to. że zerwanie związku 
zakończyło się korzystnie dla obu stron. Nichol­
son jest nadal rozchwytywanym i dobrze opłaca­
nym aktorem. Kręci trzy filmy rocznie, zarabiając 
około siedmiu milionów dolarów za film, plus 
procenty od zysków. Dochody są więc wysokie.

Jack Nicholson nie ma powodów do zmartwień. 
Dawno wybiła mu już pięćdziesiątka, a on wcale 
nie czuje się weteranem kina. Wręcz przeciwnie — 
piękna i młoda Rebeka Broussard nieco tych lat mu 
odejmuje.

Yanity Fair. Oprać. Arseniusz WOŹNY
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o to chodzi aby działał on aż do 
głowy, które powinno nastąpić

.  _______________

L e t n ie  s ło ń c e  n ie  k a ż d y m  w ło so m  s łu ż y . T e  z  n a t u r y  s u c h e  po  
Ie c ie  s ą  ła m liw e  i k r u c h e .  In t e n s y w n e  s ło ń c e  w p ły w a  te ż  n ie k o ­
r z y s t n ie  n a  r z ę s y  i b r w i - n a d m ie r n ie  j e  r o z ja ś n ia .  S p r a w ia  
ta k ż e , że  n a d m ie r n ie  s ię  k r u s z ą .  N a jp r o ś c ie j  u ż y w a ć  o k u la r ó w  
- a le  g d y b y  i to  n ie  p o m a g a ło  n a le ż y

Na przesłonecznioną głowę bardzo dobrze wpły- wać gdyż właśn je 
wają kompresy właśnie z oleju rycynowego, które następnego mycia 
powodują także szybszy porost włosów. W zależ- po tygodniu 
ności od fryzury sto- 
sujemy jedną 1 ub d wie 
buteleczki oleju rycy­
nowego. Ich zawar­
tość należy wlać do 
garnuszka i podgrzać 
na małym ogniu. Na­
stępnie do leju dodaje 
się jedno żołtko, cały 
czas mieszając.

Do tak przygotowa­
nej mieszaniny doda­
jemy 10-15 kropel so­
ku z cytryny. Papkę 
delikatnie nakładamy 
na zwilżone włosy.
Smarować należy 
głównie włosy a nie 
skórę głowy. Po 
dwóch godzinach 
zmywamy włosy wo­
dą a później szampo­
nem ziołowym. Na­
wet po dwukrotnym 
myciu zostaje sporo 
oleju, jednak nie nale­
ży się tym przejmo-

/ - O D  C Z A S U  D O  C Z A S U  O D W i E  - 
D Z A M  L E K A f c Z A - O t f  T f Ż  M U S I  
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Olej rycynowy możemy 
zastosować także do rzęs. 
Troskliwe regularne pie­
lęgnowanie za pomocą 
szczoteczki zwilżonej od­
robiną oleju rycynowego 
może nadać rzęsom wygię­
tą linię i połysk. Włoski 
szczotkuje się rano i wie­
czorem wykonując około 
dwudziestu ruchów w kie­
runku od dołu do góry. W 
ciągu dnia można kilka razy 
lekko pociągnąć palcami 
koniuszki rzęs, co wzmac­
nia ich cebulki. Nie wolno 
jednak podcinać delikat­
nych włosków. To nie pra­
wda, że rzęsy stanąsię przez 
to dłuższe i gęściejsze.

Jeśli chodzi o brwi to na­
leży pamiętać, że olej rycy­
nowy może doprowadzić 
do ich rozrostu tak więc za­
leca się umiar w pielęgna­
cji tą metodą.

A.S.

O  tym , że w ita m in y  są  n ie zb ę d n y m  sk ła d n ik ie m  p o żyw ie n ia , n ie  
trze b a  ju ż  d z is ia j n ikogo  p rz e k o n y w a ć . N iestety , m im o  to b a rd zo  
często  p o m ija m y  ow oce i w a rz y w a  w  co d zien n e j d iecie . O k a z u je  się  
p ó źn ie j, że w ie le  d o leg liw o ści o m in ęło b y n as , g d y b y śm y  syste m a ty­
czn ie  i ra c jo n a ln ie  z ja d a li św ieże  w ita m in y , c zy li m a rch e w k ę , sa łatę , 
cab u lę  c zy  p o m id o ry . L a t o , to n a jle p sz y  o k re s  a b y  za d b a ć  o siebie' 
ró w n ie ż  pod tym  w zg lędem .

A  jak przekonać się o tym, czy nasza dieta 
uwzględnia wszystkie potrzebne organi­
zmowi witaminy? Niekiedy jest to bardzo 

proste, jak na przykład w przypadku witaminy A, 
B 1, czy B2, a niekiedy bardzo trudne, gdyż nie 
wszystkie niedobory witaminowe dają o sobie 
znać w krótkim czasie. Nieraz dopiero silna ane­
mia jest sygnałem do wzbogacenia pożywienia o 
którąś z witamin.

Powróćmy jednakże do witamin, których brak w 
organizmie łatwo stwierdzić dzięki jego reakcjom 
dostrzegalnym gołym okiem. Otóż prostym te­
stem. pozwalającym się zorientować, czy mamy 
dość witaminy A, jest wejście z jasności do cie­
mnego pokoju i liczenie sekund upływających do 
momentu, gdy wzrok odzyska widzenie. Jeśli up­
łynie zaledwie kilka sekund, to nie ma kłopotu.

I Gdy kilkanaście, trzeba jeść warzywa pomarań­
czowe i żółte oraz ciemnozielone a więc marchew, 
pomidory, brukselkę, szpinak, rzeżuchę, sałatę, śli­
wki suszone. Cennym źródłem tej witaminy jest 
ponadto tran, wątroba, masło i sery.

Z kolei brak w organizmie witaminy BI mani­
festuje się słabą pamięcią. Jak wiadomo witaminę 
tę niszczy czarna kawa, a więc zwłaszcza kawia- 
rzom polecamy drożdże piwne i piekarskie, kiełki 
i zarodki pszenne, otręby, wątrobę, fasolę, groch, 
soję a ponadto kaszę gryczaną, pszenną, płatki 
owsiane, mięso baranie i podroby wieprzowe.

Gdy w ustroju brakuje witaminy B2 w kącikach 
ust tworzą się zajady. Musimy wówczas spożywać 
więcej białego sera, jaj, twarogu i baraniny, a także 
suszonych i świeżych drożdży, mleka w proszku i 
makreli.

Nie wszyscy też wiedzą, że przyczyną bezsenno­
ści może być brak w organizmie witaminy PP, 
którą dostarcza m.in. wątroba, tuńczyk i nasiona 
słonecznika. Źródłem witaminy PP jest ponadto 
pełne ziarno zbóż, zarodki pszenne, ziarno fasoli, 
grochu i soja.

Jedną z najcenniejszych witamin dla zdrowiajest 
witamina C, której zapas musimy nieustannie 
uzupełniać, gdyż na przykład wtedy, gdy wpadamy 
w gniew, zostaje on w całości zużyty. Najczęstszą 
oznaką braku witaminy C są krwawiące dziąsła. 
Szczęśliwie się jednak składa, że źródłem witami­

ny C jest wiele ow ocówj warzyw - natka, rzeżu­
cha, czarne porzeczki, truskawki, chrzan, cytrusy.

Okazuje się, że bóle w kościach to najczęściej nie 
reumatyzm, lecz brak w organizmie witaminy D. 
Jak wiadomo produkujemy ją w sobie sami dzięki 
ultrafioletowym promieniom słońca. Warto też 
wiedzieć, że duże ilości tej witaminy zawiera tran.

No i jeszcze kilka słów o witaminie E, która bywa
nazywana eliksirem młodości. Jej niedobór wywo­
łuje anemię, degenerację mięśni, rozdrażnienie 
nerwowe, kurcze mięśni, na przykład łydek nocą. 
Przejawia się ponadto brakiem żywotności, tegoco 
nazywamy radością życia. Zauważywszy u siebie 
wymienione objawy musimy sięgnąć po olej ku­
kurydziany i sojowy, kiełki i zarodki pszenne. 
Witamina E stosowana zewnętrznie leczy oparze­
nia i rany, a także grzybicę.

Pamiętajmy - lato bez witamin to stracony czas.
A.S.

P la n u ją c  u rlo p  n a  p o lsk ie j p la ż y  
w arto  p rz y p o m n ie ć  sob ie , że

„ Z Ł O T O  U R A L U  
Z D O B I,

Z Ł O T O  B A Ł T Y K U  
L E C Z Y ”

_______________________________________ >

Złoto Bałtyku to oczywiście bursztyn - żywiczna 
skamielina sosnowych drzew,' które rosły tysiące 
lat temu na obszarze obecnego Morza Bałtyckiego. 
Zmiany geologiczne i ruchy tektoniczne Ziemi po­
chłonęły lasy - sosnowe “złote łzy” fale morskie 
wyrzucają na piszczyste brzegi. ’

Bursztyn od dawna używany był przede wszy­
stkim jako ozdoba. Ponadto służył jako skuteczny 
środek leczniczy i dezynfekujący przy czym dzia­
łanie zdrowotne posiada tylko bursztyn nieoszlifo- 
wany, zbierany na plaży lub kupiony jako naszyj­
nik.

“Złoto Bałtyku” wprowadza do naszego organi­
zmu jony ujemne, przez co działa regenerująco i 
bakteriobójczo. Neutralizuje też szkodliwy 
wpływ promieniowania żył wodnych tak więc 
może być stosowany jako odpromiennik. W tym 
celu należy położyć bursztyn na talerzyku po­
rcelanowym na podłodze pod miejscem spania, 
jeżeli zachodzi podejrzenie, że znajduje się ono 
w miejscu zagrożonym takim promieniowa­
niem. Ponieważ bursztyn też ulega napromienio­
waniu. koniecznie należy co pewien czas spłukać 
go pod bieżącą wodą i wysuszyć by użyć ponownie.

Właściwości lecznicze posiadają również bur­
sztynowe krople. Do ich przyrządzenia potrzeba 
nam 5 dag bursztynu nietopionego, nieszlifowane- 
go, rodzimego najlepiej w małych kawałkach. Na- 
Ieży go dokładnie umyć w letniej wodzie i wysu­
szyć, po czym zalać 1/2 litra spirytusu o stężeniu 
powyżej 95%, najlepiej w kryształowej karafce. 
Trzymane w butelce szklanej tracą zwykle 40% 
swych wartości leczniczych.

W ten sposób przygotowaną nalewkę burszty­
nową odstawiamy w ciemne i chłodne miejsce 
mieszając dwukrotnie w ciągu dnia przez potrzą­
sanie i obracanie butelką. Po 2 tygodniach nale­
wka jest gotowa, spirytus nabiera złotawego ko­
loru. Z dużej butelki celem praktyczniejszego 
wykorzystania ulewamy do małej buteleczki z 
ciemnego szkła z kroplomierzem, by z niej da­
wkować. Jednocześnie należy pamiętać t tym, 
aby nalewkę bursztynową przechowywać w cie­
mnym, chłodnym miejscu.. Raz wykorzystany 
bursztyn można zużytkować powtórnie. Po wyję­
ciu z butelki należy ponownie umyć go dwukrot­
nie w ciepłej wodzie, wysuszyć, potłuc w 
moździerzu na drobne kawałki i zalać w butelce 
1/2 litra spirytusu, co najmniej 95%. Po kolejnym 
użyciu porcja nadaje się tylko na kadzidło.

Z Ł O T E  K R O P L E  
B U R S Z T Y N O W E  

M O Ż N A  S T O S O W A Ć  
D O  L E C Z E N IA  

. D O L E G L IW O Ś C I: ,
- Bóle głowy, migreny. Natrzeć kilkoma kropla­

mi bursztynowymi czoło na wyskości nosa (okoli­
ce nerwu trójdzielnego), skronie i dołeczki za 
uszami oraz dłonie w przegubach, raz dziennie, 
wieczorem.

- Niedomagania mięśni przysercowych (bóle w

okolicach serca). Natrzeć kroplami lewą stronę 
klatki piersiowej po pachę aż do kręgosłupa i mo­
stek (kobiety omijają piersi) oraz miejsca podane 
wyżej. Czynność wykonuje się co drugi dzień przez 
pierwszy tydzień wieczorem, a po upływie tygo­
dnia codziennie.

- Przeziębienia, wysoka gorączka. Kroplami 
natrzeć całą klatkę piersiową (kobiety omijają 
biust), pod kolanami i pod stopami a także czoło, 
skronie, dołeczki za uszami i dłonie w przegubach

- Bóle mięśniowe, rany przyschnięte, niekrwa- 
wiące. Natrzeć miejsca bólu lub rany trzy razy 
dziennie, nie częściej jednak niż co trzy godziny

- Nerwobóle, ogólna nerwica, pobudliwość. 
Kroplami bursztynowymi natrzeć kręgosłup od na­
sady głowy po kość ogonową (kawałkiem waty), 
3-5 pociągnięć od nasady głowy w dół codziennie 
rano i wieczorem. Pomocniczo nacieramy czoło, 
skronie, za uszami i przeguby rąk.

- Tarczyca. Dwa razy dziennie rano i wieczorem 
natrzeć kroplami całą szyję. Noszenie naszyjników 
z bursztynu w wielu przypadkach leczy tarczycę a 
już na pewno jej zapobiega.

- Niedyspozycja psychiczna, tzw. chandra. 
Dwie krople bursztynowe wylać na przegub ręki, 
pocierać drugim przegubem aż do wytworzenia 
ciepłoty. Przyłożyć sobie ręce na twarz i trzymać 
jedną minutę. Zabieg ten doskonale naelektryzuje 
całe ciało.

C Y K L  Z A Ż Y W A N IA  
M IK ST U R Y  

P O W IN IE N  B Y Ć  
N A ST Ę PU JĄ C Y :

Osoby dorosłe: pierwszy dzień - 3 krople, 
drugi dzień - 4 krople, trzeci dzień - 5 kropli 
itd. zwiększając dawkę o jedną kroplę dojść do 
dziesięciu, by następnie stopniowo ją zmniej­
szając o jedną kroplę powrócić do trzech kro­
pli. Po 15 dniach zażywania kurację przerwać 
na okres 10 dni, a wznowienie picia zacząć od 
trzech kropli.

Dzieci: Od 3 do 5 lat - 1 kropla dziennie; 6-9 
lat kolejno 1,2,2,1 kroplę dziennie i od począt­
ku; 10-14 lat - 1,2,3,3,2,1 kroplę dziennie i od 
początku; 15-17 lat - 1.2 ,3 ,4 ,4 ,3 ,2 ,1 kroplę 
dziennie i od początku.

Przy stosowaniu kropli bursztynowych należy 
pamiętać, że nacieranie winno odbywać się na 
miejsca świeżo umyte. W przypadku nastąpienia 
jakichkolwiek nieprawidłowości w funkcjonowa­
niu organizmu przy zażywaniu kropli dawkowanie 
należy przerwać. Nalewka bursztynowa oprócz 
zastosowań wymienionych wyżej może służyć 
do dezynfekowania mieszkania. W tym celu na­
leży przygotowany roztwór 3 kropli w litrze desty­
lowanej lub przegotowanej wody rozpylić za po-, 
mocą np. rozpylacza fryzjerskiego. Zabieg ten ni­
szczy bakterie, które nie znoszą ujemnnego ładun­
ku elektrycznego.

Powyższe rady należy indywidualnie konsulto­
wać z lekarzem, gdyż przytoczone wskazówki do­
tyczą wartości optymalnych, uśrednionych. Tole­
rancja indywidualna organizmu na krople bur­
sztynowe może być różna. Alicja SOBOL

^ ^ g P S S S S E S S a B a - S E S S
D o normalnej egzystencji potrzebujemu tak 

sodu, jak i potasu i żywność jest ich najle­
pszym źródłem. Obydwa te pierwiastki są 

konieczne do utrzymania równowagi kwasowo-za- 
sadowej, jak również są potrzebne dla nerwów. 
Potrzebuje ich również krew do prawidłowego fun­
kcjonowania.

Na podstawie badań ustalono, że na dobę dorośli 
potrzebują od 1,100 do 3,300 mg sodu (Na) oraz od 
1,875 do 5,625 mg potasu (K).

A ile spożywamy soli (czyli chlorku sodu) na 
dobę? Zwykle od 4000 do 5000 mg, a bywa że 
10-12 gramów i więcej. Nie tylko większość pro­
duktów solimy, ale też jemy sól w produktach w 
postaci utajonej, dodawaną podczas procesów wy­
twórczych. Sól może również pochodzić ze źródeł 
naturalnych, jako część składowa żywności.

Na przykład mięso ma własną naturalną ilość sodu; 
w wołowinie jest go około 60 mg w 100 g, w wie­
przowinie ok. 65 mg, w cielęcinie ok. 81 mg, w 
baraninie ok. 68 mg, nerki zawierają ok. 254 mg, 
serca 104 rrg, a w wątrobie wołowej jest 118 mg w 
lOOg. W samym organizmie ludzkim znajduje się od 
70 do 100 mg sodu na każde 100 g wagi.

Sól znajduje sie nie tylko w produktach mięsnych. 
Sól sodową (NaCI) dodaje się w procesie produkcji 
serów; sód występuje również jako naturalny skład­
nik mleka. Podobno bez szkody dlasmaku można by 
ilości soli w serach zredukować do połowy.

Sól występuje także w pieczywie. Próbowano ją 
zastąpić chlorkiem potasu (sól potasowa - KCI) 
albo solą magnezową. Okazało się jednak, że 0,75 
do 1 % soli można zastąpić chlorkiem potasu bez 
zmiany smaku, ale więcej KCI lub dodatek soli 
magnezowej obniżają smak pieczywa.

A warzywa? Jeśli są podlewane i to często wzboga- 
cają się w sód pochodzący z wody. Ty mczasem jedząc 
warzywa gotowane, też je solimy. Kiszone są dość 
obficie solone. Podobnie warzywa z puszek zawierają 
dużo sodu. Badania wykazały, że można dodawać 
NaCI i KCI pół na pół bez szkody dla smaku.

Do emulgowania serów używa się zwykle fosfo­
ranu sodu, podobnie do stabilizacji mleka skon­
densowanego. W przemyśle, chcąc skrócić czas

gotowania lub pieczenia również nieraz dodaje się 
fosforanu sodu zamiast chlorku sodu. Mąka ma 
swój naturalny sód, ale w niewielkiej ilości, bo 
zaledwie 2 mg w lOOg.

Tak więc praktycznie we wszystkim co jadamy 
jest sód: w mleku, chlebie, ciastkach, lodach, 
groszku, kukurydzy itd. jest co najmniej po 2 mg 
sodu w 100 g. W ten sposób dostarczamy orga­
nizmowi 10 do 20 razy więcej sodu niż potrzeba.

Jon sodu powoduje nadciśnienie, choć niekonie­
cznie jego nadmiar musi być powodem zbyt wyso­
kiego ciśnienia. Wiadomo, że wpływ na ciśnienie 
mają m.in. przeżycia psychiczne, wiek, płeć, budo­
wa i wysiłek fizyczny. Nadciśnienie towarzyszy 
również różnym stanom chorobowym, np. nad­
czynności tarczycy, guzom, przerostowi nadner­
czy, chorobom nerek itd. Wiadomo jednocześnie, 
że zmniejszenie ilości zjadanej soli u wielu ludzi 
rzeczywiście powoduje spadek ciśnienia ale nie u 
wszystkich.

Statystyka wykazje, że tylko 10 do 30% osób z 
nadciśnieniem reaguje pozytywnie na obniżenie 
dawki sodu w diecie. Zwykle też grubasom radzi 
się, by jadali mniej soli w trakcie odchudzania gdyż 
to właśnie ona zatrzymuje wodę.

Badano tę sprawę jak zwykle na szczurach. Ktoś 
nawet przez 25 lat hodował 45.000 szczurów, ba­
dając ich reakcje na nadmiar i niedobór soli. Otóż 
rezultaty były bardzo różne; były takie osobniki, 
które mogły jadać wprost olbrzymie ilości soli i nie

Wielkich nochali już nie trzeba się wstydzić 
pokazuje się je, są w modzie. Cyrano wciąż jest 
żywy. W cielili się w niego Belmondo (w te­

atrze) i Depardieu (w filmie). Marie Laforet, Juliette 
Greco, nie mówiąc o Aznavourze czy Michaelu 
Jacksonie, posłusznie poddali się cięciom skalpela.

by zdobyć ów ideał urody. Ale te czasu już minęły.
Ze swojego nosa korzystają bez kompleksów 

choćby Lambert Wilson, Serge Gainsbourg, Meryl 
Streep, Barbra Streisand, Liza Minnelli.

Co roku ok.5 tys. ludzi poddaje się operacji plasty­
cznej nosa. To niewiele. Japończycy (i Japonki) wy­
dłużają swoje nosy. Zmienić nos - to jak zmienić 
nazwisko, nie jest się już tą samą osobą. “Malutki 
nosek kobiety- dziecka świadczy o dziecinnym uspo­
sobieniu - twierdzi morfopsycholog - Orson Welles z 
zadartym nosem może być tego przykładem. Dla od­
miany nos Cyrana jest całkowitym zaprzeczeniem 
jego wstydu i nieśmiałości". Nos - symbol falliczny? 
Według ankiety przeprowadzonej w USA wśród 10 
tys. mężczyzn, 80% z obdarzonych wydatnym nosem 
nie miało problemów w życiu seksualnym.

A tak a propos: czy nos ma płeć? Aż do 40 roku 
życia zdolności węchowe kobiety rosną. Tradycyj­
nie zastrzeżone dla mężczyzn zawody (w przemy­
śle perfumeryjnym i przy produkcji win) ulegają 
temmizacji. Świat należy do zapachów. Zwiększa

się sprzedaż perfum, wód toaletowych i dezodoran­
tów do pomieszczeń. Coraz więcej osób o znanych 
nazwiskach (Paloma Picasso, Stephanie z Monaco, 
Catherine Deneuve itd.) wypuszcza na rynek własne 
perfumy.

"Uwielbienie dla nosa jest zjawiskiem cyklicznym 
- utrzymuje Jacqueline Blanc-Mouchet, specjali­
stka w dziedzinie "audiowizualnej komunikacji ol- 
faktywnej" - Dzisiaj jest zgdone z duchem naszej 
dotykowo zmysłowej cywilizacji".

Nos kojarzy się z chusteczką, chusteczka z kata­
rem. Cierpi nań 30 milionów Francuzów i 100 m i­
lionów Amerykanów, co powoduje w USA 30 mi­
lionów straconych dniówek. Dlatego naukowcy do­
kładają wszelkich starań, by opracować skuteczny 
lek przeciwkatarowy. Rocznie sprzedaje się na 
świecie 10,9 mld papierowych chusteczek do nosa.

Nos jest organem muzykalnym: 30% Francuzów 
chrapie, mężczyźni głośniej niż kobiety, starsi czę­
ściej niż młodzi, osoby otyłe bardziej niż szczupłe. 
Przeciętny chrac

wykazywały żadnego wzrostu ciśnienia. Podobnie 
jest z ludźmi, niektórzy są jakby genetycznie uod­
pornieni.

Fizjologiczna rola sodu polega na utrzymaniu 
poprawnego poziomu równowagi osmotyczej w 
płynach pozakomórkowych ciała. Podobnie jest z 
potasem. Obydwa pierwiastki biorą udział w trans­
porcie kwasów aminowych, cukrów, różnych me­
tabolitów. Przy czym koncentracja sodu w płynach 
pozakomórkowych jest dokładnie kontrolowana 
przez rozmaite mechanizmy hormonalne, nerwo­
we, nerkowe i inne.

Jadać bez soli nie jest ławo, choć - jak twierdzą 
niektórzy nerkowcy, którym ze względu na zdro­
wie w ogóle zabrania się solenia - do diety bezsol- 
nej też można się przyzwyczaić. Mówią oni, że sól 
przesłania prawdzi wy smak potraw.

W bardzo wielu przypadkach ilość zjadanej soli 
zależy od indywidualnego zapotrzebowania, a 
także od tego, co się jada: czy dania gorące, czy 
zimne, dobrze przyprawione czy nie." W bardzo 
wielu potrawach można- sól zastąpić potasem w 
niewielkich i losciach lubwogólezastąpićgo przy­
prawami np. w Meksyku do potraw dodaje się 
więcej papryki niż soli.

Dzięki różnym przyprawom można byłoby obni­
żyć spożycie soli do 3 g dziennie, zamiast tych 
10-20 gramów, które zwykle zjadamy. Rzeczywi­
ście 3 gramy to trochę za mało, ale 8 gramów 
powinno wystarczyć i nie zaszkodzić.

Są produkty, które muszą być mocniej solone, 
aby się nie psuły. Np. bekon wymaga 1,2 do 1,5 % 
soli; jeśli damy mu 0,9 %, zepsuje się po 7 tygo­
dniach. Kiełbasy, których wilgotność wynosi 55 % 
muszą mieć ok. 2,3 % soli. Niemniej jednak na­
ukowcy twierdzą, że w przemysłowych procesach 
żywnościowych można redukować ilość dodawa­
nej soli a w każdym razie obliczyć ją precyzyjnie i 
dodawać akurat tyle, by nie dopuścić do szybkiego 
zepsucia się produktów i na tyle, na ile to możliwe 
zastępować sól potasem.

W każdym razie, nim przyjdzie nam walczyć z 
chorobą, warto spróbować wygrać z solą.

lek. med. Antoni BARTCZAK

decybeli, a w szczytowych momentach dochodzi do 
70 decybeli. “Chroniczne chrapanie” jest w USA 
uznawane za wystarczający powód do rozwodu, a w 
urzędzie patentowym złożono dotychczas 300 po­
mysłów zwalczających tę plagę.

We Francji natomiast wychodzi pismo “Jeden ze 
zmysłów , opisujące świat widziany przez pryzmat 
odczuć węchowych. (d)
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N a jczę śc ie j zn a m y  ty lk o  ich  g ło sy , n ie k ie d y  n a z w isk a . T o w a rz y ­
szą  n a m  sta le . N ie  trze b a  ich  n aw et sp e c ja ln ie  z a p ra s z a ć , w y sta rczy  
p rz e k rę c ić  g a łkę . In fo rm u ją , b a w ią , z m u s z a ją  do re f le k s ji -  lu d z ie
ra d ia .

Irena Linkiewicz

pokażmy to, co na ekspozycję zasługuje.

Już sam zwrot:.idealnie piękna lub idealnie zgrab- 
zwraca uwagę na unikatowość zjawiska. W na­

prze nie zdarza się często, co możemy skonstato­
wać każdego dnia patrząc w lustro. Oczywiście, o 
'̂ e nadmierne samouwielbienie nie złagodzi ostro­
gi obrazu i... osądu. Więc jeśli martwią nas plecy, 
szyja, czy nogi, warto pomyśleć jak je schować, a

pokazać to, co na ekspozycję 
rzeczywiście zasługuje. Za­
tem, przechodząc do szcze­
gółów, jeśli nie masz dosko­
nałych nóg za to śliczną pu­
pę to, włóż spodnie— obcis­
łe, ale koniecznie długie!

Osoby zupełnie pozbawio­
ne dobrego smaku spotyka­
my równie rzadko jak ide­
ały. Zazwyczaj kobiety mają 
wrodzoną intuicję. Monika 
Sodół głęboko w nią wierzy 
i dlatego mawia: zaufaj prze­
de wszystkim sobie! Nie po­
luj na najnowszą Burdę, nie 
czekaj na nią z nożyczkami 
w ręku i kuponem materiału 
w obowiązkowe grochy! 
Czas nie jest tak bardzo waż­
ny, ani wierne naśladownic­
two wskazane. W końcu nie 
bez przyczyny kreatorów 
mody nazywa się także dy­
ktatorami. Tyle, że ich naka­
zom nie musimy ulec.

A jeśli “pomoc naukowa” 
jest rzeczywiście potrzebna, 
warto zajrzeć do takich ma­
gazynów jak V oque czy Elle 
raz na trzy miesiące. Taka 
częstotliwość najzupełniej 
wystarczy by orientować 

się, co się nosi. Po obejrzeniu kilku numerów trudno 
oprzeć się refleksji, iż wbrew pozorom, moda nie 
zmienia się ani szybko, ani gwałtownie. Zatem i 
rozterki, czy po roku żakiet jest jeszcze modny, 
miną jak ręką odjął. Korzystanie z popularnych 
magazynów zawierających wykroje ma jedną wadę; 
że udany model nie tylko nam się spodobał, a kon-

Fot. Wiktor Gołębiowski

sekwencje zauroczenia są łatwe do przewidzenia. 
Trzy identyczne suknie w autobusie, kilka kostiu­
mów w teatrze...

Rada jest prosta. Powielić modny fason, ale w 
zmienionej tkaninie i barwie. Do tego dobrać kami­
zelkę lub piękny szal, którego nie było na obrazku.
Standardowy strój nabiera indywidualnych cech. Po
prostu będzie inny. Dobrze jest także poszperać, za 
zgodą właścicielek, w szafie ciotki czy babci, poszu­
kać pięknych... drobiazgów: guzików, klamer, frag­
mentów starej koronki. Dzięki nim stare bluzki z 
tzw. długiej serii stają się niezwykłe.

Sztukąjest być inną. Nie bójmy się ocen, że coś 
jest niemodne, zwłaszcza jeśli to coś jest śliczne i 
ukochane. Garderoba, nawet najpiękniejsza, ale no­
szona wbrew sobie, męczy. Nie tylko za ciasne 
buty! Ani cena, ani znakomity materiał nie oznacza­
ją autoakceptacji. Co z tego, że kostium jest super 
skoro mini, a my lubimy długo i swobodnie. Monika 
Sodół zaleca, jak na projektantkę— przekornie; nie 
ulegajmy tendencjom absolutnie wiernie i szczerze! 
Nośmy to, w czym się świetnie czujemy. Jeśli nie 
potrafimy się rozstać ze spódnicą tuż nad kostkę, 
pozostańmy przy niej. Przecież można ją zestawiać 
z tyloma “modnymi" górami.

Nic tak nie poprawia samopoczucia jak świado­
mość, iż lubimy siebie w tym co mamy na sobie. 
Żakiet z broszą, której widok sprawia nam przyje­
mność, od rana do wieczora. W ręku torebkę, jakiej 
nie ma nikt. Ze skóry jak aksamit, z zameczkiem od 
jubilera pierwszej zawodowej próby. Kobietę zado­
woloną z siębie otacza specyficzny klimat pewno­
ści, zadowolenia, poczucia bezpieczeństwa. Może 
właśnie dlatego niektóre panie, w koszulowej bluz­
ce wyglądają tak znakomicie, iż zwracają po­
wszechną uwagę? Są piękne od niechcenia. Zatem 
bądźmy i my takie!

Anka

“ P o śró d  m o ich  p rz y ja c ió ł  są  k o ­
b iety w  w ie k u  la t  s ied em d zies ię ­
c iu . J e d n a  z  m o ich  n a jb liż s z y c h  
p rz y ja c ió łe k  je s t  w łaśn ie  w  ta k im  
w ie k u . N ie  m a  w  n ie j d z ie w czę co ­
śc i, co  n ie  z m ie n ia  fa k tu , że często  
sp o żyw a n i z  n ią  p o s iłk i, a  ro b ię  to 
z n a jw ię k sz ą  p rz y je m n o śc ią . T o  z 
ko le i n ie  zm ie n ia  fa k tu , że m am  
p o ciąg  do m ło d y ch  d z ie w czą t” .

Całej karierze Romana Polańskiego towarzy­
szą kobiety i skandale. Pisywała o tym pra­
sa na całym świecie pisał wreszcie on sam 

w autobiograficznej książce pod tytułem “Ro­
man". Przez jego życie obok wielkich gwiazd 
Przewijały się nikomu nie znane damy, królowe 
alkowy -  “Mówiły różnymi językami, miały różne 
kolory skóry, różne potrzeby, różne ciała ale łą­
czyło je jedno -  młodość i piękność”. Przez dzien­
nikarzy całego świata Polański był oskarżany -  
'ubieżne skłonności, pedofilię i inne odchylenia. 
Odbierano go jako erotomana, seksualnego cyni­
ka. Tymczasem on utrzymywał, że życie zeszło 
mu na szukaniu wielkiej miłości -  jedynej, wspa­
niałej, godnej życia i kina. Twierdzi, że większość 
z jego przygód w głębokich marzeniach miała 
Przynieść właśnie tę jedną, najbardziej jedyną - 
Zawsze jednak los chciał inaczej.

Pierwsza miłość Polańskiego to 14 letnia Krysia. 
Tak o niej pisze w swojej autobiografii: “Była 
?zczupła, a jej twarz wydawała się rozjaśniona 
jakimś wewnętrznym blaskiem. Miała nieduże, 
'■'erczące piersi i poruszała się z gracją tancerki”. 
Niestety, skończyło się na pocałunkach. Krysia 
^niknęła z jego życia i nigdy więcej się nie poja­
wiła mimo, że myślał o kimś jej podobnym przez 
Cate lata.

Po całusach z Krysią sięgnął wreszcie po resztę 
^ała. Na imię miała Hanka, była jego koleżanką z 
Liceum Sztuk Plastycznych. “W przeciwieństwie

do wielu szkolnych kolegów, nie straciłem dzie­
wictwa z jakąś starą, grubą prostytutką, ale z mło­
dą, o wiele bardziej ode mnie doświadczoną 
dziewczyną, która kochała się ze mną, bo jej się 
podobałem i lubiła seks.” -  pisał we wspomnie­
niach.

Podróż do Paryża w latach 60 odmieniła jego 
życie. We Francji przeżył m.in. “wściekły ro­
mans” z siedemnastoletnią Niemką. Po powrocie, 
jako “ten, który był w Paryżu” zdobył jak twierdzi 
niemal wszystko, o czym przed wyjazdem mógł

Jack Nicholson z Zoną, Polański z piękną Emmanuelle.

tylko marzyć. Ten rozdział zakończyła pewna stu­
dentka Wydziału Aktorskiego, która po jednej ze 
wspóinie spędzonych nocy usiłowała go przebić 
nożem. Nie spotkał się z nią więcej ze strachu i z 
miłości do Basi Kwiatkowskiej, która wydała mu 
się “materiałem na całe życie”.

“Basia nie była typem dziewczyny, która wdała­
by się w przypadkowy romans. Pochodziła ze wsi 
i miała solidne, chłopskie zasady. (...). Kochali­
śmy się cała noc, a mimo to wyczuwałem u niej 
pewną powściągliwość. W akcie miłosnym pra­
wie nigdy nie oddawała się całkowicie a już na 
pewno nie mnie w czasie naszej pierwszej wspól­
nej nocy”.

Kiedy dowiedział się, że Barbara romansuje ze 
znanym grafikiem Lechem Zahorskim postanowił 
ożenić się jak najszybciej. Niestety, ich małżeń­
stwo nie przetrwało długo— Basia odeszła po kilku 
miesiącach pobytu na Zachodzie. Polański wrócił 
do dawnego trybu życia. Do swojego świata, który 
dzielił pomiędzy seks i kino.

Po jakimś czasie w Londynie poznał Sharon Tate 
-  “pomyślałem, że jest wyjątkowo ładną dziew­
czyną ale w Londynie roiło się od ładnych dziew­
cząt". "W końcu jednak uznał, że Sharon to nie 

tylko uroda. Wzięli 
ślub, po raz pier­
wszy • był głęboko 
zakochany. Sha­
ron, jak powszech­
nie wiadomo, zo­
stała zamordowana 
wraz z grupą przy­
jaciół przez słynną 
bandę Masona. By­
ła w zaawansowa­
nej ciąży. Polański 
znów został sam. 
Po otrząśnięciu się 
z szoku po raz ko­
lejny wrócił do 
przeszłości.

Romanse Roma­
na wyliczać można 
w nieskończoność. 
Była wśród nich ta­
ka gwiazda jak Na- 
stasja Kinsky, była 
i nieletnia Amery­

kanka, z powodu której, po procesie o gwałt mu­
siał opuścić USA.

Wydawało się, że przeżywszy pół wieku w pie­
kle seksu Polański nie zńajdzie już kolejnej wersji 
“tej jedynej”. Stało się inaczej. Ożenił się z mło­
dziutką Emmanuelle Seigner, która zagrała wjego 
romantycznym thrillerze “Frantic” obok Harriso- 
na Forda. “Jest świeża, pełna wdzięku, niekonwe­
ncjonalna. o niespotykanym poczuciu humoru i 
silnym charakterze, a do tego bardzo muzykalna i 

• umie grać na flecie poprzecznym. Chciałbym zro­
bić jak najlepszy użytek z jej urody i talentu - 
powiedział Polański dziennikarzom.

“ Wszystko mnie 
interesuje, z wyjąt­
kiem tego, co nudne. 
Od początku i kon­
sekwentnie realizu­
ję swoją ukochaną 
formę — reportaż 
radiowy. Nie zdąży­
ła mi się znudzić i 
myślę, że nie znudzi 
się nigdy. Forma la 
po prostu zbiega się 
z moim tempera­
mentem. " 

irena Linkiewicz 
od lat pracuje w roz­
głośni zielonogór­
skiej, od lat tworzy 
reportaże, z których 
wiele, to klasyka i 

.wzór godny naśla­
dowania, chociaż 
jednocześnie do na­
śladowania trudny. 
Zdobywczyni licz­

nych nagród, między innymi “Złotego mikrofonu" i “Nagrody Pruszyńskiego". Twierdzi, że przynajmniej 
połowę zrobionych przez siebie reportaży dokładnie pamięta. Uczestniczy w licznych przeglądach,ostatnio 
w “Pro Arte Acustica” — Międzynarodowym Forum Sztuki Radiowej, gdzie zaprezentowała “Pomocnicę 
Charona’*. Mimo, iż sama pracuje z mikrofonem niechętnie udziela wywiadów, niechętnie o sobie mówi.

Andrzej Nawrocki
. “Co tutaj robię? 
M u s i a ł b y m 
znaleźć swój za­
kres obowiązków. 
Głównie chodzi 
jednak o dobre 
granie.

Młodzi prezente­
rzy najczęściej się­
gają po utwory, 
których sami słu­
chają najchętniej. 
Po latach nabiera 
się jednak pewne­
go dystansu. Lubię 
muzykę lat sześć­
dziesiątych i sie­
demdziesiątych, 
jazz, ale niekonie­
cznie akurat to 
prezentuję na an­
tenie. "

Pierwsze progra­
my muzyczne tworzył studiując historię. "W radiu studenckim puszczałem płyty moim kolegom i miałem 
nawet grono stałych słuchaczy. Zawsze albo klepali mnie po plecach, albo mowih — tym razem byio słabo . 
Kiedy usłyszał o wakacie w zielonogórskiej rozgłośni po prostu spróbował, a Eugeniusz Banachowicz po 
prostu mu zaufał. Do dzisiaj pracuje w dziale muzycznym. Niezależnie od programow stricte muzycznych, 
przygotowuje "oprawę” do licznych audycji. . • • r, . „

Od dwóch lat jest szczęśliwym posiadaczem mieszkania. Lubi podrozowac po świecie. Pytany 
zainteresowania, odpowiada, że na nic właściwie nie ma czasu, ponieważ prawie cały pochłania radio.

Zbigniew Roszczyk
“Nawiązałem 

współpracę z ra­
diem za sprawą 
Tadeusza Ce­
gielskiego. Wy­
łapywał takich, 
którzy chcieli 
zarazić się tym 
bakcylem, bo 
tym po prostu 
trzeba się zara­
zić.

Radio jest nie­
wątpliwie naj­
szybszym środ­
kiem masowego 
przekazu. W tej 
chwili wyraźnie 
zmienia swój 
profil. W radiu 
roku 1992 za­
czyna brakować 
miejsca na re­
portaż. Tempo 
życia powoduje,

że liczą się przede wszystkim krótkie, treściwe informacje i muzyka. „ , „
Jak wielu przygodę z radiem rozpoczął będąc studentem: "wtedy byłem już na tyle napalony na radio, 

że potrafiłem wziąć swój magnetofon, jeszcze MK-125, przeprowadzać sondy na ulicach, montować, 
przegrywając z magnetofonu na magnetofon i robić w ten sposób audycje problemowe, sportowe, a nawet

Tlkończył pedagogikę w zakresie pracy kulturalno-oświatowej w WSP. Tematem pracy magisterskiej była 
działalność Rozgłośni Polskiego Radia w Zielonej Górze. I grudnia rozpoczął pracę, dwanaście dm później
rozgłośnię zamknięto. Był rok 1981. . . ,

Interesuje się motoryzacją, co znajduje odzwierciedlenie w prowadzonym wspólnie z Andrzejem Karpiń­
skim programie “Moto-radio”. Poza tym interesuje się po trochę wszystkim, “jest to po prostu obowiązek 
dziennikarza, zwłaszcza pracującego w dziale informacji . Narzeka na brak wolnego czasu. Twierdzi, ze 
nie ma tzw. głosu radiowego, “który tak naprawdę posiadają tylko nieliczni .

Barbara KURASZKIEWICZ— MACHNIAK

Fot. Krzysztof Mężyński



cdzestr. I
— Wtedy musiał pańską kandydaturę zatwier­

dzać Komitet Wojewódzki PZPR
— To byto tak. Zaraz po studiach zacząłem tu pracę 

i bytem tu ponad rok. Ówczesny dyrektor cudownie się 
nazywał — Stanisław Kolonna-Walewski. Pochodził 
z tychże właśnie Walewskich. Nie używał przedrostka 
Kolonna. Nosiłsię i zachowywał bardzo poproletariac- 
ku. Uwielbiał otaczać się nimbem światowości w dzie­
dzinie spirytusowej. Po prostu nie mogło być lepszych 
od niego w tej dziedzinie. Po roku pracy poszedłem do 
niego, by podsumował mój pobyt na nakazie pracy i 
ocenił szanse na przyszłość. Powiem nieskromnie, że 
byłem niezły. Więc Walewski bardzo, bardzo mnie 
chwalił... Okazało się jednak, że zabrakło planu co do 
mojej osoby. Wyjechałem do Żyrardowa. Kolonna- 
Walewski chory był na nowotwór i krótko po naszej 
rozmowie zmarł. Zaproponowano mi powrót do Zielo­
nej Góry na stanowisko głównego inżyniera i zastępcy 
dyrektora. Oczywiście, musiałem odbyć rozmowę w 
Komitecie Miejsko-Powiatowym. Mój plan działania 
zmierzał do tego, że wszystko trzeba zmienić. "Ale 
towarzyszu, przecież tu się robi zupełnie dobre wódki!" 
— odpowiedział z oburzeniem sekretarz Gomółka (ó a 
nie u). "To już nie potrwa za długo" —  stwierdziłem i 
zażądałem wolnej ręki w działaniu. Wyjechałem z. 
przekonaniem, że nie osiągnęliśmy porozumienia. A 
jednak...

— Szkoda im się zrobiło tej wódki. To jest cieka­
we, jak poszczególne ekipy podchodziły do sprawy 
wódki. Jaki miały do niej stosunek? Pan przecież 
mógł to świetnie obserwować.

— Władza zielonogórska, i miejska, i wojewódzka, i 
partyjna, i "solidarnościowa", generalnie nie starała się 
i nie stara przeszkadzać w pracy. W moim przekonaniu 
jest to, jak na razie, niedoceniana tradycja władzy w 
ogóle.

— Ale przecież ostatnia komunistyczna ekipa 
wprowadziła ustawę antyalkoholową. Stosunek 
władzy do wódki pod jednym względem nie różni 
się, bez względu na panujący ustrój. Wiecznie pusta 
kasa korci do śrubowania produkcji i cen, nato­
miast chęć pouczania tkwiąca w duszy każdej wła­
dzy, wódkę przeklina.

— Dawniej zielonogórska Wytwórnia była w nieła­
twej sytuacji. Nie mogliśmy się zbyt głośno przebijać 
na naradach i plenarnych posiedzeniach. Nie mogłem 
wyjść na trybunę i powiedzieć: "Towarzysze! Takie są 
nasze osiągnięcia i sukcesy! Niezbędnym by byto dać 
nam tyle a tyle na rozwój i inwestycje". Moi koledzy z 
"Zastalu" czy fabryki mebli byli głośni i widziano ich. 
Mój przyjaciel, dyrektor Leśniak, wyliczał, ile to "nor- 
mali" mu brakuje, jakie kłopoty ma z lakierem, z folią. 
Chodziło o to, by cate społeczeństwo przyłożyło się do 
produkcji "swoich” mebli i wagonów. Wódka nie miała 
szans na takie postrzeganie.

— To dowód na nieskuteczność jakichkolwiek 
apeli. Bo apelowano o więcej mebli i wagonów, a 
społeczeństwo bez względu na zmianę ustroju czy 
pogody nadal najwierniej współpracuje z "Polmo­
sem".

—  Ponieważ produkowało się coraz więcej i w coraz 
większym asortymencie, to uznawano w kraju, że zie­
lonogórskie wódki mają dobrą jakość. Nasza władza 
często dowiadywała się o tym w Warszawie. Często 
przed udaniem się do stolicy na kolejną nasiadówkę, 
trzeba było w Zielonej Górze dokonywać zakupów na 
zamówienie. Taką "karierę polityczną" robił nasz Ja­
rzębiak. Później Starowin Lubuski i Żubrówka.

Uważa się niesłusznie, że każda władza musi być 
zachłanna i podstawowym zadaniem dyrekcji zakładu 
przemysłu spirytusowego jest dostarczanie jej alkoho­
lu. Aby jednak ustrzec się jakichkolwiek pomówień 
zastosowałem drakoński reżim i wewnętrzną dyscypli­
nę w zakładzie. To samorzutnie działa na zewnątrz. 
Przecież nie uda się przez kilkadziesiąt lat prowadzić 
innej gry wobec załogi, innej wobec władzy i innej 
wobec siebie samego. Mogę więc z całą odpowiedział - 
nościa D o w iedzieć , że  w  ni** cmoL-..;« \x/»o

gie już w 89. Czy zatem nowa władza nie jest wrogo 
przez pana odbierana?

Absolutnie nic. Miałem szczęście, że jeszcze 
przed rokiem 80 bywałem za granicą i w Londynie 
oglądałem fi|m 1 Doktor Żywago". Widziałem, jak re­
wolucja zmiata wszystko, nic różnicując wartości, pro­
blemu winy i niewinności. To jest fala. która niszczy i 
nie ma czasu na badanie okoliczności, na różnicowa­
nie. czy leż poddawanie się słabościom. Gdy więc 
przyszła wielka lala pretensji do władzy komunistycz­
nej. wcale się nie dziwiłem, że również i mnie nie 
omija. Pamiętam, że gdy pytano niektórych czemu się 
przeciw Palonce jednoczą, to odpowiadali, że tak wła­
ściwie, to nic przeciw niemu nie mają, ale przecież jest 
przedłużeniem władzy. To był jeden motyw. Drugi jest 
ewidentnym efektem mojej słabości. Byli ludzie, któ­
rych już dawno powinienem zwolnić. Ani w sensie 
zawodowym, ani moralnym nie reprezentowali odpo­
wiednich kwalifikacji. To właśnie oni zorganizowali 
się najsilniej.

— Coś podobnego?! Palonka ma słabości? Na 
zewnątrz reprezentuje pan pełną kurtuazję i uprze­
dzającą wprost grzeczność. W zakładzie natomiast, 
stosując całą gamę uśmiechów iiniłych słów, upra­
wia pan ponoć grę bezpardonową. Wielu ludzi musi 
albo milczeć, albo odejść.

To wynika z dwóch przesłanek. Z jednej strony 
jest "psychika" kierowania. Jeśli zacznę się kierować 
sentymentami, sam spowoduję, że nie będzie odwrotu 
od bałaganu. Druga przesłanka wynika z samej istoty 
działania. Żeby osiągnąć pewne cele, szczególnie w 
ostatnich kilkudziesięciu latach,gdy nikomu naniczym 
specjalnie nie zależało, posługiwano się metodą presji. 
Pisał o tym Leszek Kołakowski. Bez niej, jak sądzę, 
niewiele udałoby się zrobić. Innych motywacji do dzia­
łania po prostu nie było. Głównie poganiano.

— Wygrał pan w zakładzie wszystko, co tylko się 
dalo. Doprowadził pan do wielkie] inwestycji, usu­
nął z zakładu niechcianych ludzi, nawet gdy posłu­
giwali się "Solidarnością" dla swej obrony. "Pol­
mos" produkuje dobre trunki i bynajmniej nie sły­
chać o kłopotach ekonomicznych, redukcjach za­
trudnienia. Czy nie lepiej teraz znaleźć następcę i 
odejść z poczuciem wygranej? Jednak przystąpił 
pan do konkursu o stanowisko. Po co teraz, po tylu 
latach, narażać się na kolejne stresy?

— Pytanie za tysiąc punktów. Mam kłopot z odpo­
wiedzią. Nigdy nie przystąpiłbym do konkursu, gdyby 
nie przekonanie, że znakomita część ludzi tu zatrudnio­
nych ma do mnie ograniczone wprawdzie, ale zaufanie. 
Zdecydowałem się w ostatnim dniu zgłaszania ofert.

— Ha, ha, ha... kolejna zagrywka, typowa dla 
pana. Przytrzymać w niepewności w rogów i przyja­
ciół. Decyzja musiała zapaść wcześniej.

— Wcale też nie zamierzam ukrywać drobnego, 
wpływu na mnie pewnego... ministra spraw socjalnych
i jego "bolszewickich" decyzji dotyczących emerytur.

— Bezsilność pańskich przeciwników, a nie bra­
kuje ich panu, wynika chyba i z tego, że stosuje pan 
skuteczne, ale bardzo finezyjne zagrywki. Oni mu­
szą mieć przekonanie, żc pan coś kombinuje. Najle­
piej. jak dowiadują się o wszystkim w ostatniej

nością powiedzieć, że w zakładzie nie smakuje. Wła 
dza zaś wie, że nie jestem w stanie przyjmować tu 
nieograniczonych ilości gości i delegacji. Wyjątkiem 
może być delegacja zagraniczna, zwłaszcza jeśli w jej 
składzie jest dziennikarz.

— Dwa największe dla Pana zagrożenia w karie­
rze dyrektorskiej nadeszły wraz z "Solidarnością". 
Pierwsze miało miejsce jeszcze w 80/81 roku, a dru-

chwiii. Jak z tym uczestnictwem w konkursie.
Wprawdzie każdy rozsądny człowiek w "Polmosie" 
wiedział, żc pan wystartuje.

— Nie, nie. To nie jesl tak. Rozmawiacie z człowie­
kiem, który bardzo dtugo dochodzi do swoich decyzji. 
Nigdy, przynajmniej na początku, nie mam pewności 
w żadnej sprawie. A więc słucham, bo na prawdę 
umiem to robić, innych. Z góry zakładam, że mój 
kontrpartner — choćbym go osobiście nie znosił —  
kieruje się w swoim postępowaniu interesem, którego 
nie wolno mi lekceważyć. Oczywiście, jest- pewna 
granica tej lojalności. Wyznaczają interes fabryki. On 
także liczył się przy decyzji o udziale w konkursie. Co, 
miałem zejść z boiska lylko dlatego, że zmienił się 
sędzia? Co z tego, że minister Tański bardziej mi 
odpowiadał jako zatwierdzający mój ewentualny su­
kces w konkursie. Wraz z przyjściem ministra Jano­
wskiego mogłem mieć więcej obaw, czy niewiado­
mych. Rozgrywkę prowadzi się do końca.

— Jak sam pau widzi, nie możemy uciec od poli­
tyki. Może jednak warto też pogadać o moralności 
i dylematach z nią związanych? Jest pan szefem 
zakładu, którego produkt pcha naród niekoniecznie 
w dobrym kierunku.

— Od początku moich związków z alkoholem towa-
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rzyszył mi ten dylemat. To się zaczęło za czasów 
okupacji. W województwie lubelskim, powiecie za­
mojskim pędziło się wtedy mnóstwo bimbru. Jako kiU 
kunastoletni chłopiec miałem za zadanie pilnować apa­
ratury. A ponieważ młodych ludzi nigdy nie opuszcza 
ciekawość, musiałem spróbować. To jest straszne, co 
mówię, bo przecież czytamy teraz, jakie spustoszenie 
w ciałach i umysłach czternasto-piętnastolatków wy­
wołuje alkohol. Ze wstydem muszę przyznać, że zaczy­
nałem już jako dwunastoletnie pacholę... Później po­
szedłem na studia specjalistyczne w tej dziedzinie. Tam 
też doświadczałem. Nawet o mały włos nie spaliłem 
Politechniki Łódzkiej. Ciągle towarzyszyło mi wewnę­
trzne rozbicie i wielka rozterka. Czy profesjonalne 
związanie się z takim fachem jest sensowne? Ale przy­
szedł wreszcie moment, w którym wyzwoliłem się z 
tego. Gdy kończyłem drugie, ekonomiczne studia, 
przeprowadziłem wśród pracowników "Polmosu" an­
kietę. Jedno z pytań brzmiało mniej więcej tak: Czy 
fakt, że pracujesz w takim zakładzie, powoduje poczu­
cie frustracji i chęć odejścia z pracy? Nikt z odpowia­
dających nie miał najmniejszych wyrzutów sumienia. 
Obecnie ten problem mają być może pracownicy fabry­
ki prezerwatyw. Taki a nie inny sposób używania wód­
ki, jest sprawą obywateli, a nie tych, którzy ją produ­
kują. Choć państwo mogłoby w tym względzie wiele 
pomóc. Niestety, czyni od pewnego czasu odwrotnie. 
Za przykład niech posłużą losy polskiej produkcji na­
pojów niskoalkoholowych. W historii powojennej wie­
lokrotnie próbowano nakłonić obywateli, by jeśli na­
wet obalają z. gwinta flachę na dobry początek dnia, 
niechże czynią to... aperitifem. Już prawie się to kiedyś 
udało. Zastosowano niższe stawki podatku na alkohole 
mniejszej mocy. Ich udział w produkcji podskoczył do 
10-12%. Niestety, szybko to zaprzepaszczono. Rząd 
wprowadzał kolejne podwyżki cen na alkohole. W 
1990 roku wyniosły one około 40%, ale na alkohole 
niskoprocentowe -  100%. W kwietniu 1991 roku pod­
wyżka ogółem o 20-22%. Niskoalkoholowe -  50%. W 
styczniu 1992 roku -  średnio o 20%. Na niskoprocen­
towe -  ponad 30%.

— Ależ nie od dziś mówi się, że budżet naszego 
państwa opiera się na alkoholu.

— Nie jest to prawda. Owszem, wptywy ze wszy­
stkich używek stanowią istotny wkład do budżetu. W 
tej chwili udział z alkoholu nie przekracza zapewne 
10%, ale jeżeli się zważy, że tą wysokość daje w sumie 
kilkanaście zakładów, które zatrudniają nie więcej niż 
8 tysięcy ludzi, to oczywiście, jest to możjiwość pozy­
skania środków najmniejszym kosztem. Mówię o ko­
sztach materialnych produkcji, a nie o wielkich ko­
sztach, jakie ponosimy z tytułu pijaństwa.

— Czy przeżył pan choć jeden moment w zawo­
dowym życiu, gdy obniżono cenę na wódkę?

— Nie było obniżki. Natomiast kilka razy wódka 
taniała relatywnie. Uważam, że mogę o sobie powie­
dzieć, że jestem profesjonalistą. Profesjonalność to nie 
tylko produkowanie i sprzedaż. Bo to jest prymitywne 
kupczenie. Lubię widzieć to, co robię w nieco szer­
szym, ponadpolskim tle. Nigdy więc nie było dla mnie 
tajemnicą, że nadejdzie kiedyś czas rynku. Pamiętam 
to dobrze, bo akurat pierwsze nieprzyjemne potyczki z. 
"Gazetą Nową" miałem za czasów, kiedy była jeszcze 
tygodnikiem. Jej redaktor pytał z troską, czy jestem w 
stanie dostosować się do nowych czasów. Pamiętam, 
że odpowiedziałem mu wtedy nieskromnie "Czekam 
na nie od dawna". Uważam, że wychodziłem naprze­
ciw normalnemu sposobowi gospodarowania. Ze dwa­
dzieścia let temu postanowiliśmy wyprodukować bur- 
żujską zachciankę Capri Bitter. Mocno musieliśmy się 
sprzeciwiać opiniom na temat czasu, jaki marnujemy 
na produkcje świństw, które nie smakują najważniej­
szej klasie w społeczeństwie. Nigdy nie starałem się
kupić' robotników schlebianiem. Często moje metody 

były i są ostre, ale tak jest na całym świecie. I wcale to 
nie przeszkadza tam dyrektorowi napić się po.robocie 
z podwładnym. Jedno tylko zastrzeżenie — nie radzę 
nikomu przy gorzałce gadać o pracy.

— Tradycyjnie na koniec każdej "Potyczki" za­
dajemy pytanie kontrolne. Pana chcielibyśmy zapy­
tać o stosunek do zintegrowania Polski z Europą.

— Czy jest prawdą, że my Polacy w większości 
chcemy światu i Europie narzucić nasze fobie i chciej­
stwa? Oznaczałoby to, że bardziej niż do udziału w 
cywilizacji, nadajemy się do tworzenia iluzji i fikcji. 
Wtedy pragnąć wypada, by przyjęły one konwencję 
wypowiedzi artystycznej. Być może byłby to niezły 
towar. W kwestiach budowy powodzenia materialnego 
państwa i obywateli nie powinniśmy mieć złudzeń -  to 
nie my dyktować będziemy prawa. Naszą szansę za­
przepaściliśmy kilka wieków temu.

Rozmawiali: Maciej SZAFRAŃSKI 
i Mieczysław WIĘCKOWICZ

Sam ochody naszych m arzeń -  M E R C E D E S 600 SEC
(szy b k i j a k  F E R R A R I ,  w yg o d n y j a k  R O L L S - R O Y C E )

Najnowsze dziecko MERCEDESA, dwudrzwiowe 
coupe, zaprezentowane zostało po raz pierwszy w 
styczniu tego,roku na wystawie Moto Show w Detroit 
(USA). Po pierwszych testach, ten właśnie samochód 
okrzyknięty został przez dziennikarzy i specjalistów 
od motoryzacji, najlepszym mercedesem wszystkich 
czasów.

10 lat czekał poprzedni model na swojego zmienni­
ka, by doczekać się następcy przewyższającego go o 
wiele klas. Bazą do produkcji tej wersji, jest znany 
również z naszych dróg, flagowy pojazd firmy, mer­
cedes klasy S, który miał swoją premierę w marcu 
1991 roku.

Wersja cóupe w porównaniu z czterodrzwiową li­
muzyną jest niewiele krótsza i mierzy 5 metrów, 
imponując również szerokością, wynoszącą niewiele 
poniżej 2 metrów. Nadwozie zostało znacznie zmie­
nione, co zaowocowało nadaniem mu, mimo 2 ton 
wagi, znacznej lekkości i elegancji. Natomiast pod­
wozie pochodzące w całości od modelu S, nieznacz­
nie wzmocniono i usztywniono, jak na samochód o 
ambicjach sportowych przystało. Novum, jest tutaj 
elektroniczny system regulacji wysokości zawiesze­
nia, działający automatycznie, w zależności od rodza­
ju nawierzchni. Poza seryjnie montowanym syste­
mem ABS, oferowane są jeszcze inne "myślące" sy­
stemy, jak na przykład automatycznie blokowany me­
chanizm różnicowy (ASD), czy regulator antypośliz- 
gowy układu napędowego (ASR). Dla wygody pasa­
żerów zastosowano elektryczną regulację siedzeń z 
funkcją pamięci, zarówno z przodu, jak i z tyłu; 
oddzielną klimatyzację na tyl; podajnik pasów bez­
pieczeństwa; przyciemniające się automatycznie lu­
sterka wsteczne w momencie oślepiania nas przez 
jadący z tyłu pojazd. Z myślą o alergikach, cierpią­
cych szczególnie wiosną na katar sienny, zastosowa­
no podwójny system filtrów powietrza. Kurz nie ma 
żadnych szans. Podobnie jak hałas dobiegający z zew­
nątrz, który jest skutecznie zatrzymywany przez pod­
wójne szyby, wspomagane dociskanymi hydraulicz­
nie drzwiami. Specjalne ultradźwiękowe sensory 
mierzą w czasie parkowania odległość i ostrzegają 
nas prz.ed zbliżającą się przeszkodą. Pracę wszystkich 
tych niewątpliwie poprawiająych komfort urządzeń, 
wspomaga ponad 80 różnego rodzaju silniczków.

Ten dwutonowy kolos napędzany jest dwoma rodza­
jami silników: 8-<ylindrowym dającym moc 326 kM i 
12-cylindrowym o mocy 408 kM. Oba zbudowane są 
w technice 4-zaworowej i sterowane są elektroniczyn- 
mi systemami wspomaganymi przez komptuer. Rów-

dane, szczególnie dotyczące zużycia paliwa. Wiado­
mo, że oba silniki są w stanie rozpędzić to zgrabne 
monstrum do szybkości 250 km/h. Szybciej jednak się 
nie da, ponieważ producent w trosce o nasze bezpie­
czeństwo zastosował na tej właśnie szybkości elektro­
niczny dławik, uniemożliwiający dalsze przyspiesza­
nie. 408 konny silnik osiąga od 0 do 100 km/h wynik 
poniżej 6 sekund, by po następnych 12, strzałka ta­
chometru zatrzymała się na 200 km/h. Ktoś, kto ma 
ciężką nogę, może liczyć się ze spalaniem w grani­
cach 20-30 litrów na 100 km, ale kogo obchodzi taki 
drobiazg, jeżeli za model 600 SEC wyłożył na stół 
ponad 220.000 marek. Tańszy 500 SEC, kosztuje 
156.180 marek.

Z oferowanych nowości przez firmę MERCEDE­
SA, należało by odnotować jeszcze pojawienie się w 
sprzedaży drugiego, poza modelem SL, kabrioletu. 
Jest nim, zbudowany na bazie mercedesa W 124, czte­
roosobowy otwarty model 300 CE. Wersją tą, wrócił i 
MERCEDES do tradycji czteroosobowych kabriole- I 
tów, którą zakończył przed dwudziestu laty na mode­
lu 280 SE.

Samochód ten oferowany jest obecnie w jednej 6 
cylindrowej, 3—litrowej wersji silnikowej za sumę 
około 100.000 marek.

Wszystkie wyżej opisane propozycje MERCEDE­
SA, są oczywiście ofertami dla najbogatszych i nie 
one w produkcji firmy są najważniejsze. Samochody 
klasy średniej, są tymi, które przynoszą główny do­
chód. MERCEDES i w tym przypadku na brak popytu 
narzekać nie może, chociaż ostatnio spadł on 
wyraźnie w klasie modeli 190 i W 124: Nowe propo­
zycje takich firm jak AUDI, czy BMW, wykorzystały 
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nież, wydawałoby się tak prozaiczna sprawajak zmia­
na biegów, to nafaszerowana elektroniką 4-biegowa, 
automatyczna przekładnia. Przy konstruowaniu tego 
modelu, nie zapomniano również o środowisku natu­
ralnym, montując między innymi urządzenie do pod­
grzewania katalizatora, by mógł on jak najszybciej 
podjąć swoją "oczyszczającą" pracę. 100% użytych 
materiałów z tworzyw sztucznych do jego produkcji 
można z powodzeniem powtórnie wykorzystać.

Wracając do silnika — nadal nie znane są dokładne

brak nowej oferty ze strony MERCEDESA i zajęły 
jego miejsce w klasie pojazadów średnich. MERCE­
DES musi się śpieszyć. Już jesienią tego roku powi­
nien pojawić się na rynku model W124 w uwspółcześ­
nionej karoserii. Na razie -  face-lifting -  na przeło­
mie I 994/95 całkiem nowa propozycja. Bliżej zmiany 
modelu jest mercedes 190. Na początku 1993 roku 
pojawi się nowy "BABY-BENZ". Po 10 latach pro­
dukcji, następca robi wrażenie dojrzalszego i bardziej 
eleganckiego. Jest wyraźnie większy, przede wszy­
stkim we wnętrzu, co na pewno ucieszy kierowców 
taksówek. Swoją długością (4,55) plasuje się między 
BMW klasy 3 a 5. Wyglądem bafdzo przypomina 
swojego najstarszego brata z. klasy S. jest jednak 
znacznie ładniejszy i delikatniejszy. Zaopatrzony zo­
stanie w całą gamę silników zbudowanych w technice 
4-zaworowej. Najmniejszym będzie 1,8 litrowy o 
mocy 109 kM, największym 6-cylindrowy 2,8 (204 
kM). Nie zapomniano oczywiście o wielbicielach 
silników diesla przygotowując im 3 rodzaje jednostek 
napędowych: 2,0 (75 kM); 2,5 (110 kM); i 2,5 TD 
(150 kM). Niestety, od momentu wprowadzenia no­
wego modelu W202 (numer katalogowy), żaden mer­
cedes 190 nie będzie tańszy niż 40.000 marek. W 
wyposażeniu seryjnym znajdzie się ABS i pięciobie- 
gowa skrzynia biegów. Za wszystkie inne ekstra do­
datki, trzeba płacić ekstra. Najdroższy model z 6-cy- 
lindrowym silnikiem o pojemności 2,8 litra + pełne 
wyposażenie, kosztować będzie około 80.000 marek 
(cena najtańszej wersji modelu S klasy). Co wybrać?

MERCEDES uderza mocno i ma zamiar znokałto- 
wać konkurentów całą gamą modeli 190. W 1994 
roku w handlu znajdzie się wersja kombi, jako 
odpowiedź na najnowsze dzieło firmy AUDI, model 
80 kombi.

Rok później, pojawi się prawdziwe cacko -  190 SL, 
dwuosobowy sportowy kabriolet. Tym samym MER­
CEDES w swojej ofercie posiadać będzie 3 modele 
samochodów z otwieranym dachem. Widocznie idzie 
ocieplenie, nie tylko w finansach firmy. W naszych 
kieszeniach, czuję wyraźny chłód.

Jacek ZAIDLEW ICZ,

Twardy człowiek na ślizgu
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— W motorowod- 
niactwie zdobył pan 
właściwie wszystko. 
Czy może jeszcze nie?

— Wie pan, niby już 
dobijam do pięćdzie­
siątki, lecz w naszej 
dyscyplinie nie jest to 
dużo, są zawodnicy

starsi ode mnie o ładnych parę lat. Myślę, że jeszcze 
parę lat popływam, o ile — odpukać, zdrowie pozwoli. 
Na razie dopisuje, choć swoje zrobiły te wszystkie 
wypadki.

— Ile ich było?
— Nie liczyłem. Miałem dwa ciężkie, liczby wy­

wrotek nie pamiętam. Nie pamiętam też, ile razy 
miałem połamane kończyny. Człowiek stara się 
ustrzec od wypadków, lecz zdarzają się one w najbar­
dziej nieoczekiwanych momentach.
_ — Czy te wszystkie wydarzenia nie pozostawiły 
jakichś urazów w pana psychice?

— Gdybym się bał, nie wsiadałbym do łódki. Na 
pewno jest to "wypadkowy" sport i w ciągu wielu lat 
obecności na zawodach widziałem niejeden wypadek 
śmiertelny, co zmusza człowieka do refleksji, 
trzeźwego spojrzenia na sprawę. Przy tym wszystkim 
jednak nie jestem jakimś tam straceńcem, który by 
świadomie nadstawiał głowę.

—  Jakie są pana najbliższe plany sportowe?
— Wkrótce wyjeżdżam do Francji, a potem szczyt 

sezonu, który przypada na czerwiec i lipiec.
—  Jak jest pan przygotowany do startów?
— Sam pan widzi. Dłubię przy łódkach i robię 

wszystko co można. Kiedyś było tragicznie, a teraz 
to... czarna rozpacz!

— Pieniądze?
— Tak. Trochę pomaga mi Castrol, ale to w sumie 

niewiele.

W a l d e m a r  Marszałek, wielokrotny mistrz świata, Europy i Polski w 
sportach m o t o r o w o d n y c h ,  specjalnie dla Czytelników WEEKEND-u:

— Kiedyś reklamował pan Marlboro.
Ale teraz się z tego wycofali, bo weszły przepisy 

zakazujące reklamy wyrobów tytoniowych. Zresztą 
nie mam czasu szukać sponsorów — wszystko po­
święcam dla łódki.

—  'A jak jest z nagrodami za zwycięstwa w 
startach?

— Wie pan, we władzach międznarodowych siedzą 
wciąż ci sami ludzie, nie bardzo mający chęć na 
dokonanie jakichkolwiek zmian. Nagród praktycznie 
nie ma. Parę lat temu próbowano je wprowadzić w 
RFN, ale zaraz wymyślono, że ten sport jest i tak 
niebezpieczny, zaś pogoń za pieniędzmi, tylko jesz­
cze zwiększy ryzyko. Co prawda ostatnio dzwonił do 
mnie kolega z Czećho-Slowacji zawiadamiając, że na 
zawodach u nich. zwycięzca otrzyma łódkę za parę 
tysięcy dolarów, ale czy jest to zapowiedź zmiany 
tego stanu, trudno na razie orzec.

—  To z czego właściwie pan żyje?
— Nie (jestem piłkarzem, czy innym "dochodo­

wy m "sportowcem: Mam stypendium i to mi musi 
praktycznie wystarczyć.

— No i ma pan swoje łódki, przy których spędza 
pan chyba więcej czasu niż w domu?

—-  Jakoś tak to wypada.
— W jaki sposób trafił pan do tego sportu?
—• Urodziłem się w Warszawie, w okolicach portu

praskiego. Moje młode lata przypadły na okres sza­
lonej popularności regat o puchar Rafała Pragi. Or­
ganizował je Express Wieczorny, a mówiło się o nich 
bez. przerwy. Podobały mi się le zawody, więc kiedy 
przeczytałem anons o naborze do sekcji motorowod­
nej Polonii, poszedłem tam. Najpierw praktykowa­
łem przez dwa lata — mieszałem paliwo, biegałem po 
papierosy dla starszych. Startować zacząłem w 1961 
roku i w tym samym roku zdobyłem swój pierwszy 
tytuł Mistrza Polski. Tak to się zaczęło.

Rozmawiał: Zbigniew CZARNECKI

cd ze str. I
Uważam, że kobiety mają prawo do aborcji — 

mówi Marta. — Z drugiej jednak strony, gdy o tym 
słyszę, mówię sobie: ciebie też mogli usunąć.

— Początkowo ta sprawa nasunęła mi refleksję, jak 
strasznie musiała cierpieć moja matka i jak podły był jej 
gwałciciel. Potem zdałam sobie sprawę, że jestem zado­
wolona, iż mama nie poddała się aborcji, choć czuję, że

; już nigdy znowu nie będę naprawdę szczęśliwa.
Marta została zaadoptowana jako małe dziecko. Ko- 

| chała (i nadal kocha) swoich przybranych rodziców, 
jednakże przed ślubem zapragnęła dowiedzieć się o 

i sobie czegoś bliższego.
Najpierw sądziłam, że moja prawdziwa matka 

zaszła w ciążę przypadkowo, jako młoda, niedoświad­
czona dziewczyna, i że chciała mnie zatrzymać przy 
sobie, lecz była zbyt biedna. Nie potrafiłam wyobrazić 
sobie, jak chyba większość dzieci, że nie jestem owo­
cem miłości. Moi przybrani rodzice nie ukrywali prze­
de mną faktu adopcji, lecz nie mówili nic więcej. 
Powiedzieli po prostu, że teraz jestem ich córką i że 
mnie kochają.

— Nie chciałam zranić ich uczuć, więc prawdy 
dociekałam w tajemnicy. Trwało to długo, ale w końcu 
się wyjaśniło. Gwałcicielem okazał się konkubin mojej 
babci. Mama miała wówczas zaledwie szesnaście lat. 
Nic o tym nikomu nie powiedziała. Sekret odkryła jej 
starsza siostra, gdy mama była w czwartym miesiącu 
ciąży.

— Ten człowiek nigdy nie został ukarany za to co 
zrobił — oczy Marty wypełniają się łzami. — Kiedy 
opowiedziałam o wszystkim Tomkowi, mojemu narze­
czonemu, odrzekł, że wciąż jestem tą samą osobą i że 
mnie kocha. Powiedział, że jestem wspaniała i zapytał, 
dlaczego nasze dzieci miałyby być inne. Być może miał 
rację, ale nie chciałam podejmować ryzyka...

Rozstali się.
— Wiele godzin spędziłam przed lustrem wypatru­

jąc, czy coś we mnie może przypominać tamtego face­
ta. Czułam się znieważona, brudna. Myśl o kontakcie 
fizycznym z mężczyzną budziła we mnie odrazę. Wy­
dawało mi się, że seksualną część mojej osobowości 
odziedziczyłam po gwałcicielu.

Wydaje mi się, że wszystkie kobiety boją się 
bydlaków, wyskakujących z zarośli, aby je zgwałcić, 
lecz to zupełnie co innego być upokorzoną przez kogoś, 
kogo się zna. To może się zdarzyć wszędzie — po 
prostu nie wolno wierzyć żadnemu mężczyźnie!

Zbigniew CZARNECKI

.an Maciej W. był 
przez wielu współ­
pracowników łu­

biany, niektórzy naśmie­
wali się z niego, inni go w 
ogóle nie zauważali.
Wiedział, że wśród tych,
którzy go lubią jest Iwona. Lecz pan Maciej chciał, 
aby "lubienie" zmieniło się w "kochanie", gdyż Iwo­
na była jego cichą miłością już od kilku lat. Ale jak 
zdobyć kobietę, gdy ma się w sobie taką blokadę. 
Kompleksy spowodowane chorobą gromadziły się 
w Macieju już od dwudziestu lat.

Gdy miał 15 lat, pojechał do rodziny na wieś. 
Dawne to czasy, ale te wakacje pamięć zarejestro­
wała bardzo wyraźnie. Dziadkowie kochali Maćka, 
każdego lata wyczekiwali na chłopca. Babcia przy­
gotowywała specjały kulinarne, a dziadek czyścił 
konia, którego trzymał pod siodło specjalnie dla 
wnuka. Nikt nie przypuszczał, że tegoroczne waka­
cje preysporzą dziadkom więcej łez niż radości.

Maciej przywitał się z babcią i dziadkiem, rozpa­
kował plecak, w biegu chwycił rogalika i pobiegł do 
stajni. Tego roku dziadek nie dosiadał Kasztana już. 
od kilku miesięcy, zdrowie nie to. Lecz nim zdołał 
o tym powiedzieć, chłopca już nie było w domu. 
Kasztan był narowistym koniem, a to, że nikt go nie 
ujeżdżał sprawiło, iż samo założenie siodła roz­
drażniło zwierzę. Gdy Maciek wskoczył na konia. 
Kasztan wyrwał z kopyta, nie reagując na polecenia 
chłopca. Przed ogrodzeniem podwórka stanął dęba, 
zrzucając go na twardą ziemię.

Dziadkowie wybiegli na podwórko, Maciek leżat 
bez ruchu na trawie. Pogotowie przyjechało nawet 
szybko, ale chłopak zdążył już odzyskać przyto­
mność. Po wstępnych oględzinach, lekarz stwierdził
lekki szok i zwichnięcie obojczyka.

Babcia towarzyszyła dziecku do szpitala, i nie 
przejmowała się tak bardzo tym, że założono mu 
gips, ale faktem, iż cały czas milczał. Lekarz twier­
dził, że jest to po prostu szok i przejdzie po kilku 
godzinach.

Maciej odezwał się dopiero następnego dnia, ale 
przyszło mu to z wielkim trudem. Zacinał się, niektó­
rych wyrazów nie mógł wydobyć w ogóle z gardła.

Do czasu wyjazdu na te wakacje był prowodyrem 
wśród rówieśników, ale od września, po powrocie 
do G., rozpoczął życie chłopca, stojącego zawsze z

C I C H A  M E O Ś Ć
boku. Bał się odzywać, aby nie narazić się na śmie­
szność. I tak już było przez dwadzieścia kolejnych 
lat. Mimo, że wiele razy był zakochany i podobał się 
kobietom, nie próbował nawet zbliżać się do nich, 
bo przecież to jąkanie...

I wona zwróciła uwagę na pana Macieja już daw­
no, podobała jej się nieśmiałość mężczyzny, ale 
sądziła, że jednak to on powinien pierwszy wy­

kazać się inicjatywą. Wiedziała o jego komple­
ksach, ale nie wiedziała jak mu pomóc.

Pewnego razu koleżanka opowiedziała jej o wręcz 
cudownych uzdrowieniach, jakich dokonał bioe-
nergoterapeutaTadeusz Cegliński. Niebyła przeko­
nana tak do końca, że Cegliński może pomóc Ma­
ciejowi, ale spróbować przecież można... Seanse 
bioenergoterapeuty miały odbywać się w G. przez 
dwa dni. Kupiła kartę wstępu na seans indywidual­
ny. Włożyła ją w kolorową kopertę, zaadresowała 
do pana Macieja, położyła na jego biurku i oczeki­
wała na reakcję mężczyzny.

Gdy zobaczył kopertę serce zabiło mu mocniej, 
miał nadzieję, że... Właściwie to tak naprawdę nie 
próbował przewidzieć co jest w środku, wiedział 
tylko, że jest od Iwony.

Nie bardzo wiedział jak zrozumieć tę "przesyłkę" 
-- "Może ona kpi ze mnie, a może chce mi pomóc".

Wybrał się jednak na seans, i to nie raz. Zauważył, 
że mówi coraz swobodniej. Po każdym seansie ćwi­
czył wymowę przed lustrem, ale ciągle bał się, że 
to, co osiągnął bardzo szybko, straci. Umówił się 
także z Ceglińskim na seanse w Centrum Terapii 
Naturalnej w Tychach. Po miesiącu postanowił od­
wiedzić panią Iwonę w jej domu.

-  Nie wiem jakie były pani intencje, gdy podaro­
wała mi pani bilet na seans, ale wiem, że wyszło mi 
to na dobre — wyrzucił z siebie całkiem płynnie 
Maciej. — Proszę, aby wybrała się pani ze mną na 
spacer, mam pani tyle do powiedzenia.

Iwona zgodziła się chętnie, bo przecież wykazał 
się inicjatywą i to ujętą w całkiem zgrabną 
wypowiedź. M ałgorzata TRELA



Kontynuujemy naszą zabawę! Przysyłajcie 
swoje zdjęcia wykonane amatorsko przez zna­
jomych, przyjaciół, narzeczonych... Mogą to 
też być, fotografie wykonane w zakładzie foto­
graficznym.

Nasz fotoreporter typuje na podstawie otrzy­
manych zdjęć 8— 10 kandydatek, które zapro­
simy do redakcji na seans zdjęciowy. Wiek 
kandydatek od 18 do 25 lat.

Fotografie najatrakcyjniejszych dziewczyn 
wykonane przez Marka Woźniaka trafią na ła­
my “Gazety Nowej”. Publikować je będziemy 
w wydaniach magazynowych. W ten sposób 
każda z Was może stać się “Dziewczyną Gazety 
Nowej”. Tojednak nie wszystko! Spośród kan­
dydatek do tytułów: “.Dziewczyny": Kwietnia, 
Maja, Czerwca — "Dziewczynę Wiosny"; Li­
pca, Sierpnia, Września — “Dziewczynę Lata"; 
Października, Listopada i Grudnia — “Dziew­
czynę Jesieni”.

W styczniu 1993 r. typy wać będziemy 
“Dziewczynę Roku GN", która otrzyma nagro­
dę “Fiata 126p".

“Dziewczyny Miesiąca GN" otrzymają na­
grodę w wysokości I miliona złotych, a 
“Dziewczyny Zimy, Wiosny, Lata i Jesieni" po 
5 milionów złotych.

Czytelnicy, którzy nadeślą swoje propozycje, 
wezmą udział w losowaniu atrakcyjnych na­
gród.

W dzisiejszym wydaniu GN jeszcze raz pre­
zentujemy wszystkie kandydatki do tytułu 
“Dziewczyny Maja” . Swoje typy należy nad­
syłać do 15 czerwca.

Aneta Kremer 
Choszczno 

(Nr 27)

Anna Wińczyk 
Choszczno 

(Nr 26)

Joanna Gateka 
Zieiona Góra 
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Wioletta Górska 
Zielona Góra 
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Maria Dorota Waśko 
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Kamila Skupniewicz 
Zielona Góra 

(Nr 31)
P o z n a li s ię  n a  S a li K ró le s tw a  
—  są  św ia d k a m i Je h o w y . N a  
ra z ie  n ie  m a ją  p o m y słu  n a  
sp ęd zen ie  m ie s ią ca  m io d o w e­
go. N ie  b o ją  się  m ajo w eg o  ś lu ­
b u  g d yż n ie  są  p rz e są d n i. 
C h w ilo w o  b ęd ą  m ie szk a ć  u  
ro d z icó w . O N A  c ie szy  się  
o g ro m n ie  z  p re ze n tu  ja k i  po­
d a ro w a li je j  ro d z ice  —  z  w y ­
p o sa że n ia  k u ch n i. Danuta Głuszczyk 

Zielona Góra 
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Ilona Kalbarczyk 
Kosobudz 

(Nr 32)P rzy p o m in am y , że sy stem atycz­
nie p rzed staw iam y  n a  łam ach  
„W eek en d u ”  p a ry  now ożeńców . 
P aństw o  spo śró d  n ich  w yb ierze­
cie ra z  w m iesiącu  p a rę  n a j­
sym patyczn ie jszą , a  re d a k c ja  
p o d a ru je  je j  p rezen t —  n iespo ­
dziankę .
Z ap raszam y  do  zabaw y!

Para druga
E w a  B o r o w c z a k  
i M a c ie j  P ią te k

m ie szk a ń cy  Z ie lo n e j G ó ry  
O B O J E  m a ją  po 21 la t



SKAWALKER to artystyczny pseudonim Grze­
gorza Skawińskiego. Ten urodzony w 1954 r. gita­
rzysta i wokalista swą artystyczną drogę rozpoczął 
ponad dwadzieścialat temu. W 1976 roku był jed­
nym z założycieli kwartetu KOMBI. Estradowy 
debiut zespołu miał miejsce 2 sierpnia 1976 roku. 
podczas I Konfrontacji Muzycznych.

"Ani ja. ani Sławek, ani Waldek, czy Janek nie 
wiedzieliśmy, że będziemy świadkami narodzin 
jednej, z najbardziej długowiecznych grup w rodzi­
mym rocku — wyznał w jednym z wywiadów 
Skawiński. Zespół wydał sześć dużych płyt, 11 sin­
gli i 8 kaset. Wystąpił z koncertami, w całej nieomal 
Europie i w USA. Teraz KOMBI zawiesiło działal­
ność, a solowy album Skawińskiego "Skawalker” 
ma być zapowiedzią nowego rozdziału w jego mu­
zycznej karierze.

Nie jest to jednak jego solowy debiut. Już w 1988 
roku rozpoczął nagrywanie autorskiej płyty. Wyda­
na ona została dwa lata później przez Polskie Nagra­
nia, a nosiła tytuł “Skawiński". Znalazł się na niej 
hit "Dziś tracisz mnie”. Krążek ten przeszedł w 
Polsce nieomal bez echa. Na Zachodzie natomiast 
wiele prestiżowych pism (np. Guitar Player, Guitar 
For The Practising Musicans) chwaliło muzyka.

Porównania do J. Becka czy Joe Satrianiego. mów ią 
same za siebie.

Nowy album to muzyka ostrzejsza, lecz jedno­
cześnie nadal bardzo melodyjna. Wynikiem wielo­
miesięcznej sesji nagraniowej jest dziewięć nagrań, 
wykonanych bez elektronicznych bajerów, lecz “na 
żywo' nagranych w studiu. Efekt jest wielce udany. 
Zresztą jedno z nagrań — “She Souds Nice” 
wzbogacone efektownym clipem, byio sporym 
przebojem.

W zespole SKAWALKER grają, poza liderem. 
Piotr Łukaszewski (g), Waldemar Tkaczyk (bg) i 
Zbigniew Kraszewski (dr.). Na jednym z pier­
wszych koncertów, 10 grudnia ubiegłego roku w 
stołecznej Sali Kongresowej zespół poprzedzał wy­
stęp lana Gillana. Czy kiedyś SKAWALKER zdo­
będzie podobną pozycję na międzynarodowym ryn­
ku? Poczekamy, zobaczymy.

(a)
(Zamawiał Grzegorz Kracżkowski z Głogowa)

Grzegorz Skawiński najlepiej gra "na rvu « ".
Fol. Krzysztof Gawrychowski
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Wysiadłam z autobusu, którym przyjechałam na 
stację. Był wieczór. Szłam z dworca dość energicz­
nym krokiem. Na ulicy byio pusto. Nagle zauważy­
łam, że naprzeciwko mnie idzie grupa młodych 
chłopców. Przestraszyłam się, byłam przecież sama. 
Chciałam natychmiast przejść na drugą stronę ulicy,
ale było już za późno.

Na szczęście wśród nich rozpoznałam Patryka. 
Kamień spadł mi z serca. Wiedziałam, że nic mi nie 
grozi i jestem bezpieczna.

— Cześć — powiedział.
— Cześć, a ty dokąd? — zapytałam.
— Właśnie przed chwilą byliśmy u ciebie na stan­

cji. ale cię nie było. Gdy wyszliśmy stamtąd zoba­
czyłem, żejedztesz autobusem. Machałem, ale mnie 
nie zauważyłaś. Wyszliśmy więc ci na spotkanie.

Wziął moją bardzo, bardzo ciężką torbę, przedsta­
wił kolegów i poszliśmy do mnie. Porozmawia­
liśmy, pośmialiśmy się, czas upłynął szybko.

Zostałam znowu sama. Nie miałam do kogo otwo­
rzyć ust, z kim się pośmiać., Zaczęłam więc rozmy­
ślać. Myślałam o Patryku. Znałam go zaledwie parę 
dni, a już tak go polubiłam. To prawda, nie czułam 
się przy nim zupełnie na luzie, wręcz przeciwnie, 
byłam spięta. Ale to dlatego, że bałam się aby nie 
“strzelić jakiejś gafy". Może to śmieszne, ale ma­
rzyłam, aby go znowu spotkać, słyszeć jego głos, 
porozmawiać. Nie chciałam być sama.

Na drugi dzień, gdy szłam do koleżanki, usłysza­
łam z tyłu “cześć". Stał za mną i uśmiechał się. 
Postanowił mnie odprowadzić.

— A może poszlibyśmy na spacer, nad jezioro? — 
zaproponował.

Zgodziłam się. Nad jeziorem było pięknie. Mnó- 
stwo drzew, kwiatów, ptaki. Po długiej rozmowie.

dowiedziałam się o nim wiele interesujących rzeczy 
i... polubiłam go jeszcze bardziej.

Potem przychodził do mnie prawie codziennie. 
Spędzaliśmy ze sobą mnóstwo czasu, czułam się 
potrzebna, miałam dla kogo żyć, z kim porozma­
wiać, cieszyć się. Moje życie byto wypełnione 
jego osobą. On stał się częścią mnie, a ja częścią 
jego. Poznałam jego przyjaciół i polubiłam ich: 
Byli tó szaleni, towarzyscy i mili ludzie. Byio mi 
tak dobrze...

Parę miesięcy później jego przyjaciel przyniósł 
mi list. Natychmiast otworzyłam i przeczytałam. 
Wtedy zrozumiałam, ż.e to już koniec, że zbyt wiele 
się wydarzyło od momentu naszego rozstania i że 
nie da się tego naprawić. Przepraszał mnie i popro­
sił: “zostańmy przyjaciółmi". Napisał: "nie pogar­
dzaj mną za to co zrobiłem, teraz wiem. że nie jestem 
Ciebie godzien"...

Było mi żal, że to już koniec. Zostałam znowu 
sama, nie byłam już nikomu potrzebna.

...Wczoraj obserwowałam przez okno ludzi. W 
pokoju grała cicha, spokojna muzyka, a za oknem 
szli ONI. Każdy podążał w inną stronę, myślał o 
czymś, o czym wiedział tylko on sam. Jedni biegli, 
aby gdzieś zdążyć, inni szli spokojnym miarowym 
krokiem. Jeszcze inni stali w coś wpatrzeni. Każdy 
zajęty wyłącznie własnymi sprawami. Przechodzili 
obok siebie — nieznani i obcy, tak bardzo od siebie 
dalecy.

Wśród ńich zauważyłam człowieka, który kołysał 
się na wszystkie strony. Plątały mu się nogi, szedł z 
butelką w ręku i coś wykrzykiwał. Dlaczego pił? 
Czy dlatego, że sprawiało mu to przyjemność? A 
może po prostu był samotny, potrzebował przyjaciół 
i nikt nie podał mu ręki...

Kama

Cześć człowieku! Jeśli choć trochę kochacie chło­
paków z Bostonu i ich muzykę, a chcecie się o nich 
jak najwięcej dowiedzieć — napiszcie do mojego 
Fan Clubu. Praca mojego F-C polega na wymianie 
wiadomości, plakatów i wycinków o Kidsach. Jeśli 
to możliwe proszę o znaczek zwrotny.

N K O T B  F - C  
J o e y  i s p ó ł k a  

ul. A n d r o m e d y  3 / 4  
6 7 - 2 0 0  G ł o g ó w

Mam 14 lat. Jestem szaloną fanką zespołu “New 
Kids On The Błock". Poszukuję wszystkiego, co 
dotyczy tego zespołu (np. naklejek, plakatów, cie­
kawostek. itp.). Chciałabym nawiązać kontakt z fa- 
nami DZIECIAKÓW. Mam na wymianę wiele pla- 
katów o waszych idolach. Piszcie! Odpowiedź gwa­
rantowana!!! Jeżeli jest to możliwe, proszę o zna­
czek i kopertę.

Emilia Mikołajczak 
Modrzyca. ul. Sosnowa 4 

67-106 Otyń k/N.Soli
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Poszukuję wszystkiego, co dotyczy NKOTB (a 
szczególnie Joe'go). W zamian oferuję ok. 400 ad­
resów do gwiazd i filmu oraz ich Fan Clubów. Np.: 
Roxette, D.M.. Metallica, Madonna, Tom Cruise, 
Michael Praed, Jean-Claude van Damme itp. Proszę 
o znaczek zwrotny.

Iwona Tchorowska 
ul. Modrzewiowa 8/9 

59-300 Lubin

Cześć! Mam 14 lat i kocham NKOTB. Poszukuję 
zdjęć, naklejek, plakatów i innych materiałów, 
związanych z tym zespołem. W zamian oferuję: 
SCORPIONS. ROXETTE, A-HA, Depeche Mode, 
Janet Jackson, PATRICK SWAYZE, MR DANCE, 
Jason Donovan. Jou Bon Jovi, Bon Jovi, PET SHOP 
BOYS, MC HAMMER i wiele innych plakatów 
gwiazd filmu i muzyki. Gwarantuję uczciwość!!! 
Nawiążę też kontakt listowny z zakochanymi w 
Dzieciakach, dziewczynami.

Błaszczyk Katarzyna 
ul. Podchorążych 45/4 

68-200 Żary

Poszukuję wszystkiego, co dotyczy DEPECHE 
MODE, czyli koncertów video, koszulek, zdjęć, 
plakatów itp. oraz. polskiego wydania książki o 
D.M. napisz. Listy:

Andrzej Tomek Agassi 
ul. Wyszyńskiego 10/14 

65-530 Zielona Góra 6

O d  redakcji:
O s o b y  c h c ą c e  d a ć  s w o j e  o g ł o s z e n i e  

d o  t e g o  k ą c i k a  p r o s z o n e  s ą  
o  przesłanie j e g o  treści 

n a  a d r e s  redakcji. N a  k o p e r c i e  
k o n i e c z n i e  d o p i s z c i e  “ M inibazar!"

D zie w c z y n a  N ow ej
p r z y ś le s z  s w o je  z d ję c ia ,  

n a s z  fotografik  z a p ro s i C ię  
d o n a s  n a  s e a n s  z d ję c io w y

i tra fisz  n a  n a s z e  ła m y .
C z y te ln ic y  w y b io rą

d z ie w c z y n ę
k a ż d e g o  m ie s ią c a

- 1  m ilion n ag ro d y : 
k a ż d e j p o ry  roku

—  5  m ilio nó w  n a g ro d y  
o ra z  d z ie w c z y n ę  roku 1 9 9 2

—  n a g ro d a  F ia t  1 2 6 p

C ału je , a le  czy  k och a
Droga redakcjo! Mam na imię Mariola. Koledzy 

przezwali mnie “Chuda". Piszę do Was. ho mam 
wielki problem. Obecnie mani 14 lat. Ponad rok 
temu zakochałam się w pewnym Adamie. Ta miłość 
byki moja pierwsza miłością. Szalałam za nim jak 
durna. Ale on mial dziewczynę. Mówi. że jej nie 
kocha. Teraz spotykamy się co tydzień i nawet już 
całowaliśmy się. Tylko to jest dziwne: umawia się ze 
mną. całuje się ze mną i obejmuje mnie, ale nigdv

mi nie powiedział, że mnie kocha. Nie wiem ca mam 
robić. Pomóżcie mi. proszę.

Mariola

Hm, chciałbym Ci Mariolu pomóc z całego serca, 
ale naprawdę zbyt mało wiem o Was (niewiele mi 
w tym liście powiedziałaś), by moje rady mogły być 
konkretne w stu procentach! Ale spróbuję... Pewiie 
jest jedno — niedomagaj się od Adama, aby powie­
dział Ci między jednym, a drugim pocałunkiem, że 
Cię kocha, lo byłby błąd straszny. Po pierwsze 
mógłby zrazić chłopca do Ciebie (kto lubi być przy­
muszany. a na pewno nie chłopak w takiej sytuacji), 
Albo. co gorsza, wyznanie lakie mogłoby być nie­
prawdziwe, rzucone "na odczepnego".

Mariolu! W miłości nie wolno niczego przyspie­
szać. Zastanów się. czy tych pocałunków nie wymu­
siłaś na tej samej zasadzie, na jakiej teraz, martwisz 
się, że nie mówi Ci on. że Cię kocha? A może 
jeszcze myśli o Twojej poprzedniczce, mimo. że 
wygląda na to, iż. jej nie kocha? Może jej najpierw 
mówił te magiczne słowa, a teraz widzi, że uczynił 
to zbyt pochopnie i nie chce tego błędu popełnić w 
stosunku do Ciebie? Takich "może" przywołać 
można bez liku — i każde z nich pozostanie bez 
jasnej odpowiedzi.

Wszystko, co w tej sytuacji powinnaś zrobić, to 
zachować cierpliwość. Nie ponaglać Adama, sama 
też nie eskalować na siłę coraz bardziej intymnych 
posunięć. Zabrzmi to może jak przestrogi starej 
ciotki, ale nie ma rady. Uwierz mi, przemawia prze­
ze mnie nie chęć .moralizowania, ale prawdziwa 
życzliwość i chęć pospieszenia Ci z pomocą — w 
wieku czternastu lat (wiem to z własnego doświad­
czenia) ma się skłonność do przejaskrawiania. Wi­
dzenia wszystkiego albo “na czarno”, albo wyłącz­
nie "na biało”. Jeśli miłość, to od razu ze wszystkim, 
na całego, z pełnym oddaniem... A co będzie jeśli • 
się pomylisz, jeśli poznasz kogoś przy kim Adam 
wyda się zupełnie nieistotną przygodą, co wtedy? 
Co ofiarujesz jego następcy?

Jeszcze nieraz usłyszysz (być może od Adama, 
być może od wiel u, wielu innych chłopców— czego 
Ci życzę) te dwa magiczne słowa. Mam nadzieję, że 
padną one w sposób nie wymuszony, ale z pełną 
powagą i zrozumieniem co one naprawdę znaczą... 
Jeśli już teraz pozwolisz by się zdewaluowały. to;— 
zapewniam Cię,— stracisz coś. co jest nie do odzy­
skania: chwilę, gdy dwoje ludzi mówi do ssiebie 
"kocham cię", nie używając przy tym wcale słów... 
Zrozumiesz być może kiedyś, że jest to możliwe i 
znacznie piękniejsze, niż rzucone od niechcenia wy­
znanie miłości między pocałunkiem, a objęciem...

Docent

S an d ra
Sandra jest ostatnio w doskonałej formie. Nie 

tylko artystycznej (niedawno ukazał się jej album 
"Close To Seven"), lecz. także fizycznej i psychi­
cznej. Receptą na tojest udane małżeństwo, racjo­
nalne i zdrowe odżywianie, naturalne kosmetyki. 
Sandra używa tylko takich, których produkcja nie 
wymaga prowadzenia doświadczeń na zwierzę­
tach. Jest mocno zaangażowana w ruchu ochrony 

} zwierząt.
Urodziła się 18 maja 1962 roku w Saarbrucken. 

Ojciec, Robert Lauer, jest Francuzem, a mama - 
Niemką. Sandra Lauer ma starszego brata.

Swą karierę estradową rozpoczęła pod koniec lat 
siedemdziesiątych. Od 1978 do 1983 roku była 

I członkinią żeńskiego tria ARABESQUE. W 1984 
roku ukazał się jej pierwszy solowy singiel — 
Japari ist weit”. Rok później dt? sklepów trafił 

debiutancki albun/Sandry “The Long Play”, a na 
listach przebojów w wielu krajach pojawiły się 
hity “Maria Magdalena" i “In The Heat Of The 
Night . Artystka awansowała do grona gwiazd 
pop musie. Kolejne płyty (sześć longplayów) 
przynosiły następne przeboje. A jej najnowsza 
propozycja nosi tytuł “Don‘t Be Aggressive" 
(1992).

Sandra ma 169 cm wzrostu, waży 59 kilogra­
mów. Jej włosy są koloru kasztanowego, a oczy 
ma brązowe. Mieszka wraz z mężem, w liczącej 
sobie czterysta lal wiejskiej posiadłości na Ibizie. 
Wybrankiem jej serca jest kompozytor, aranżer i 
producent (np. sławna ENIGMA) Michael Cretu. 
Małżeństwem są już ponad cztery lata (dokładnie 
od 7 stycznia 1988 r.).

Jak wspomniałem, Sandra bardzo lubi zwierzęta. 
Ma psa rasy chow-chow. wabiącego się Pascha, 
kota Johnny "ego i konia Arkadiusa. Jeśli chodzi o 
auta, to preferuje pojazdy rodzimej — to znaczy 
niemieckiej — produkcji. Po Ibizie jeździ zielo­
nym BMW 21, a gdy jest w Monachium używa 
mercedesa-cabrio.

A oto adres dla fanów zainteresowanych kore­
spondencją:

mek Lipiński (TILT, FOTONESS*) i J. Wereński 
(KULT). “Nowym” człowiekiem w tej formacji 
jest perkusista Stopa — podpora wielu rodzimych 
kapel rockowych.

Zespół wraca na scenę (m.in. Jarocin* 91, Rock 
For AIDS), a także do studia. W Izabelinie muzycy 
zrealizowali prawie dwadzieścia nagrań. Część z 
nich znajdzie się na nowym krążku. Będą tam 
także dwa-trzy stare, nie publikowane utwory 
BRYGADY.

Nim ten album trafi do sklepów, warto sięg­
nąć po kompakt wydany przez Izabelin. Za­
wiera on stare nagrania, w nieco zmienionych 
wersjach. I jeszcze uwaga, jaka znalazła się na 
okładce płyty wydanej przez Tonpress: "Uwa­
ga! Słuchać głośno”.

99K s ią ż ę
p rzy p ły w ó w ”

S a n d r a ,  c / o  Virgin, H e r z o g s t r a s s e  6 4  
8 0 0 0  M u n c h e n  4 0 ,  G e r m a n y .

B ry g a d a  K r y z y s

Barbra Streisand była najbardziej rozczarowaną 
osobą podczas wręczania Oscarów.

Fot. Archiwum
"Film zgłębia całość stosunków rodzinnych, w 

tym konkretnym przypadku poprzez analizowanie 
poważnego wpływu, jaki rodzice wywierają na \ 
życie swoich dzieci, które muszą potem walczyć 
z bolesnymi wspomnieniami z. dzieciństwa. 
Książę przypływów" jest jednocześnie wspaniałą

opowieścią o miłości mężczyzny i kobiety, rodzi­
ców i dzieci, braci i sióstr, opowieścią o istocie 
miłości".

Tak Barbra Streisand — reżyser, współprodu­
cent i odtwórczyni jednej z głównych ról. rekla- i

BRYGADA KRYZYS wróciła na scenę.

Podobno nazwę KRYZYS wymyślił w pewne 
majowe popołudnie 1979 roku Robert Brylewski, 
stojąc pod Pałacem Kultury w Warszawie. Budy­
nek len zresztą zńalazł się na okładce płyty grupy, 
wydanej na Zachodzie. Natomiast wyprodukowa­
ny w Polsce LP BRYGADY KRYZYS (1982) 

| mial jednolicie czarną obwolutę.
Zaś sama BRYGADA KRYZYS powstała w 

1981 roku. W sierpniu tegoż roku, w Warszawie 
Robert Brylewski i Jeżyk Wereński z legendarne­
go KRYZYS-u oraz Tomek Lipiński z legendar­
nego TILT-u zakładają wspólnie nowy zespół. 
Dołączają do nich Jarek Ptasiński i Sławek Słociń- 
ski. Niestety czasy były takie, żc nawet nazwę 
grupy można było wtedy uznać za “anty", więc gdy 
muzycy nie zgodzili się jej skrócić do “BRYGADY 
K." koncertami w stołecznym Remoncie na począt­
ku września pożegnali się z publicznością.

Pozostały płyty — ostra angielska (Fresh Re- 
eords 81) i wygładzona polska (Tonpress 82). 
Ciekawostką niech będzie fakt. że album krajowy 
kosztował wtedy 200 zł. Zawierał dziewięć utwo­
rów. a wśród nich "Centralę", “Radioaktywny 
blok", "Przestań śnić" czy "Ganja”.

BRYGADA KRYZYS zaistniała ponownie w 
1991 roku. Pomysł narodził się znacznie wcześ­
niej, podczas wspólnego wypadu do Berlina na 
koncert TILT-u i ARMII. BRYGADA KRYZYS' 
91 to Robert Brylewski (IZRAEL, ARMIA), To-

Fot. Krzysztof Gawrychowski 1 
muje swoje dzieło. Jest to ekranizacja bestsellera- j 
wej opowieści Pat Conoroy pod tym samym tytu­
łem. Conoroy zresztą blisko współpracowała ze 
Streisand przy realizacji filmu i jest z końcowego 
efektu bardzo zadowolona.

Sam film to melodramat z elementami psycho­
analizy. Tom Wingo (Nick Nolte). nauczyciel z 
Południowej Karoliny, dowiaduje się. że jego sio- I 
stra usiłowała popełnić samobójstwo. Przyjeżdża 
do Nowego Jorku i kontaktuje się z opiekującą się I 
nią lekarką (Barbra Streisand). Ta, szukając źródła 
depresji pacjentki, nakłania go do wspomnień z i 
dzieciństwa. Wędrówka Toma w głąb siebie po- i 
rttaga nie tylko jemu, lecz także terapeutce. Susan 
i Tom powoli zbliżają się do siebie, ale ich związek i 
nie ma przyszłości...

"Książę Przypływów" to dobrze zrobiony, j 
świetnie filmowany (Stephen Goldlatt) i przede | 
wszystkim świetnie zagrany kameralny dramat. J 
Co prawda, mimo otrzymania, aż siedmiu nomi­
nacji do Oscara, nie przyznano mu ani jednej takiej 5 
prestiżowej nagrody, ale to w niczym nie umniej­
sza jego klasy.

“Jest to opowieść o przebaczaniu. O tym, że | 
czasami trzeba stawić czoła przeszłości, by po­
przez nią odnaleźć spokój wewnętrzny i radość S 
życia” — twierdzi Nick Nolte. Sylwetkę tego f 
aktora przedstawimy za tydzień.

Andrzej WIJATKOWSKI

( s p i s a n o  *  m u r u )

K a ż d y  m a  p r a w o  d o  o r g a z m u !
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K r z y ż ó w k a  p a n o r a m i c z n a
Po wpisaniu wyrazów, litery ustawione w kolejności od 1 do 14 utworzą końcowa 
rozwiązanie —  przysłowie polskie.

‘C E M ’

P o l i c z . . .
Ile trójkątów i prostokątów różnej wiel­
kości znajduje się w tej figurze?

"M”

K r z y ż ó w k a
W  r o z w i ą z a n i u  n a l e ż y  p o d a ć  ile r a z y  
w y s t ę p u j e  w  d i a g r a m i e  litera E.
Poziomo: 1. lapońskie zwierzę 5. rośli­
na ogrodowa 6. stan w Birmingham 
(USA) 7. dzieło Ksenofonta.
Pionowo: 1. manewr szachowy 2. repe­
racja 3. trąbka sygnałowa 4. dźwignia 
handlu. “M”

Dziś wypełnij ostatni kupon konkursu 4x10 milionów i wyślij do Redakcji
W każdym Magazynie (piątek) i w każdym W eekendzie (sobota), zamieszczaliśmy blok 

łamiałówek — łatwych i trudniejszych oraz numerowany kupon. Z każdego bloku należało 
rozwiązać co najmniej jedną z proponowanych łamigłówek. Każdy Czytelnik, który skompleto­
wał w ten sposób rozwiązania i kupony z całego miesiąca maja może przesłać je do zielono­
górskiej siedziby redakcji "Gazety Nowej" z dopiskiem “4 x 10'. Wówczas weźmie udział w
losowaniu jednej z czterech nagród po 10 milionów złotych ...........................

Uwaga, w losowaniu biorą udział w y ł ą c z n i e  te osoby, które nadeślą komplet rozwiązań 
z całego miesiąca wraz z kuponami oznaczonymi kolejnymi numerami. Majowe kupony nosity 
numery od 1 do 8, co oznacza, że należało rozwiązać osiem łamigłówek z kolejnych wydań.

Jedna osoba może nadesłać nieograniczoną liczbę kompletów kuponów .
Rozwiązania prosimy przesyłać łącznie z  dołączonymi kuponami ze wszystkich wydań 

Magazynu i Weekendu do 10 czerwca.Tego dnia zostaną rozlosowane nagrody, a  wyniki 
; opublikujemy w W e e k e n d z i e .___________________ ________

To fakt —  
kon­

ferencji prasowej w Warszawie doc. 
Zdzisław Sobol z gdyńskiego Insty­
tutu Medycyny Morskiej i Tropikalnej. 
—  Województwa nadmorskie pod­
jęty działania i dzięki temu coraz 
więcej kurortów nadaje się do ką­
pieli.
Zdaniem Sobola mało miejscowości 
zasługuje na miano prawdziwych ką­
pielisk, z wydzielonymi i ogrodzonymi 
miejscami do kąpieli, ratownikami i 
zapleczem, gdyż “istotny jest nie tyl­
ko stan wód, ale i sanitarne zaplecze: 
dostarczenie wody słodkiej, dostate­
czna liczba szaletów. To wszystko 
warunkuje wydanie zezwolenia na 
organizowanie szeroko pojętej rekre­
acji i tylko nieliczne gminy starają się 
tak przygotować do przyjęcia gości”. 
Jednak poprawa czystości wód jest w 
tym roku, według Sobola, widoczna. 
Na mapie wybrzeża, , przedstawionej 
dziennikarzom, dużo w tym roku plam 
zielonych, które oznaczają wodę naj­
wyższej klasy czystości —  do 10 ba­
kterii, przepraszam za  słowo, kało­
wych w stu mililitrach (pół szklanki) 
wody. Kolor granatowy oznacza klasę 
drugą— do tysiąca bakterii, czerwień
—  do 10 tysięcy, czerń —  powyżej. 
Czerni tradycyjnie najwięcej nad Zato­
ką Gdańską.
SZCZECIŃSKIE: MRZEŻYNO
-  CZARNA PLAMA
W ę d r ó w k ę  w z d ł u ż  zajmującej całąścianę 
m a p y  doc. S o b o l  zaczął o d  z a c h o d u  —  
ścieki z e  S z c z e c i n a  —  m ó w i ł  —  zatrzy­
m u j e  i neutralizuje Z a l e w  Szczeciński, źle 
to robi zalewowi, ale n a d  otw a r t y m  m o ­
r z e m  w  t y m  w o j e w ó d z t w i e  zieleń p r z e w a ­
ża, a  czerń w i d a ć  tylko w  Mrzeżynie, za-

nie przewidują zmian podczas sezonu.

SŁUPSKIE: WRACA DO ZIELEW1
—  Z ciem niejszych kolorów pięknie po­
wraca do zielonego— oświadczył Sobol.
—  Jedźcie , zobaczcie piasek w  Białej

♦  Czynne bez zastrzeżeń  —  nie m a i l
♦  Czynno warunkowo —  Chałupy, 
G d a ń s k - S t o g l ,  Hel, Jastarnia, K u ź n i c a ,  
P u c k .
$  Nieczynne —  G d a ń s k - Ś w l b n o .  
b i e a z e w o ,  Orle; G d y n i a - O r t e w o ,  S r ć d -

G ó r z e  —  takiego nie m a  n a  c a ł y m  w y ­
brzeżu.
♦  Kąpieliska c z y n n e  b e z  zastrzeżeń —  
Jarosławiec, Ł e b a ,  P o d d ę b l e ,  R o w y .
♦  C z y n n e  w a r u n k o w o  —  nie m a .
♦  N i e c z y n n e  —  O r z e c h o w o ,  Ustka.

GDAŃSKIE: ISKIERKA NADZIEI
T o  t e m a t  n a  o s o b n ą  opowieść. —  M a p y  
części południowej nie pokazuję, nie 
c h c ę  P a ń s t w a  straszyć —  m ó w i ł  p. d o ­
cent o  s w o i m  w ł a s n y m  p o d w ó r k u .  —  Ale 
Hel odzyskał walory rekreacyjne dzięki 
w y m u s z e n i u  przez wydział o c h r o n y  śro-

K w a d r a t  m a g i c z n y
Do pól kwadratu należy wpisać 6 wyra­
zów sześcioliterowych o poniższych 
znaczeniach tak, aby można je było czy­
tać jednakowo poziomo jak i pionowo 
Z n a c z e n i e  w y r a z ó w :
1. czarodziej u ludów pierwotnych
2. tama, jaz 3. urządzenie techni­
czne 4. jugosłowiański dopływ Du­
naju 5. Indianin znad Orinoko 6, in­
dyjski poemat bohaterski. "M“

truwanego ściekami z  Trzebiatowa, odle­
głego o 10 km. Zdaniem Sobola “zrzutka" 
na oczyszczaln ię dla Trzebiatowa to obo­
w iązek całego województwa. A  oto ofi­
cjalny wykaz miejscowości:
♦  Kąpieliska czynne bez zastrzeżeń —  
D z i w n ó w ,  D z i w n ó w e k ,  Łuk ę c i n ,  M i ę ­
d z y w o d z i e ,  M i ę dzyzdroje, Niechorze, 
P o b i e r o w o ,  Pogorzelica, P u s t k o w o ,  
Śliwin, Ś w i ę t o u ś ć ,  Tr z ę s a c z ,  W i sełka.
♦ Czynne warunkowo —  R e w a l ,  Ś w i ­
noujście.
♦ Nieczynne —  M r z e ż y n o .

KOSZALIŃSKIE: ŚREDHIAK
Sobol nazwał je  województwem “średniej 
jakości”. K ilka sporych aglomeracji nad 
samym morzem, zw łaszcza Kołobrzeg, 
daje się  tu we znaki. Oto wykaz:
♦ Kąpieliska czynne bez zastrzeżeń —  
D a r ł ó w e k ,  Dąbki, D ą b k o w i c e ,  Gąski, 
Ł a z y ,  Mielno, Unieście.
♦ Czynne warunkowo —  C h ł o p y ,  
D ź w i r z y n o ,  G r z y b o w o ,  Ko ł o b r z e g ,  
M i e lenko, P o d c z e l e ,  S a r b i n o w o ,  Sia- 
nożęty, Ust r o n i e  Morskie, Wicie.
♦ Nieczynne —  nie mąt
Trzeba jednak dodać, że  je szcze  kilka dni 
temu połowa z  warunkowo czynnych ką-

F ot. M a rek  W o źn ia k

dowiska budowy oczyszczaln i ścieków 
dla W ładysławowa. Dziś od strony morza 
cały Hel mieści się w  1 i 2 grupie, trochę 
poprawiło się też od strony Zatoki, gdzie 
je szcze  tyiko rządowy ośrodek w  Juracie 
truje. Choć tuż obok buduje się wielka 
oczyszczaln ia dla Jastarn i i Juraty, rząd 
nie przystąpił do tej inwestycji.
—  Niżej nie mam s ię  czym chwalić — 
ciągnął —  ale władze G dańska przynaj­
mniej wyzwoliły nadzieję. Olbrzymimi na­
kładami zaczynają powstrzymywać de­
gradację środowiska, buduje się kolekto­
ry, które nawet gdańskiej stronie zatoKi, 
gdzie na razie dominuje kolor czarny, 
wkrótce pozwolą oddychać.
O t o  lista dla woj. g d a ń s k i e g o

Od strony 
otwartego morza:
♦ Kąpieliska czynne bez zastrzeżeń —  
Białogóra, C h a ł u p y ,  Hel, Jastarnia, J u ­
rata, K u ź n i c a ,  L u b i a t o w o .
♦ Czynne warunkowo —  C e t n i e w o ,  
C h ł a p o w o ,  Jastrzębia G ó r a ,  Karwia, 
O s t r o w o ,  W ł a d y s ł a w o w o  n a  z a c h ó d  o d  
oortu.
♦ Nieczynne —  W ładysław ow o na 
w sch ó d  od portu.

Fot. Marek Wożniak
mieście, O k s y w i e ;  G n i e ż d ż w w o ,  J u r a ­
ta, Mecheiinkl, O s ł o n i n o ,  R e w a ,  R z u -  
c e w o ,  S w a r z e w o .
N a  liście brak plaż w  Gdariku-Jelitkowte, 
G d a ń s k u - B r z e ź n i e  oraz w  S o p o c i e — b a ­
d a nia b o w i e m  trwają. We<flug w i c eprezy­
d e n t a  G d a ń s k a  W ł o d z i m i e r z a  Julian* 
K o r a b - K a r p o w i c z a  jest s z a n s a  n a  o d d a ­
nie Jelitkowa, c h o ć  leży o n o  "zbyt błieko 
Sopotu, gdzie p r ace n a d  p o p r a w ą  cz 
ści w ó d  s ą  m a t o  z a a w a n s o w a n e " ,  
k s z e  s ą  s z a n s e  n a  uruch o m i e n i e  ką. 
s k a  n a  terenach o d d a n y c h  przez w o j s k o  
w  G d a ń s k u - P r z y m o r z u ,  nieco bardziej 
odległym o d  Sopotu.

ELBLĄSKIE: OFIARA SĄSIADA
— T o  piękne w y b r z e ż e  jest d e g r a d o w a n e  
przez ścieki gdańskie, b o  oczyszczalnia 
G d a ń s k - W s c h ó d  jeszcze nie m a  pełnej 
m o c y  —  m ó w i ł  Sobol. —  Dopiero w  Kry­
nicy Morskiej m o ż n a  w e j ś ć  d o  w o d y ,  i 
dalej w z d ł u ż  mierzei oraz w  Zalewie W i ­
ślanym, b o  ścieki z  G d a ń s k a  tak daleko 
nie docierają. O t o  lista:
♦  Kąpieliska c z y n n e  b e z  zastrzeżeń —  
K r y n i c a  M o r s k a ,  Plaski.
♦  C z y n n e  w a r u n k o w o  —  K ą t y  R y ­
b a c k i e .
♦  Nieczynne —  Jantar, M i k o s z e w o ,  N o ­
w a  Pasłęka, Stegna, S u c b a c z ,  Sztutowo, 
T o l k micko.

JEZIORA: PŁYWAĆ W0LM0
Bardzo krótko mówiono o Mazurach I 
Suw alszczyźn ie . W  zdecydowanej w ię­
kszości jezior “woda odpowiada wyma­
ganiom i dopuszcza s ię  kąpiel bez za ­
strzeżeń". Oto wyjątki: 
w O LSZTYŃ SK IEM  czynne warunkowo 
jest kąpielisko Urzędu Miejskiego nad jez. 
Domowym (Długim) w Szczytnie, a  nieczyn­
ne —  w  Ostródzie koto hotelu “Panorama" 
nad jez. Drwęckim, przy P G R  Klewki w  
Szpyrach nad jez. Wadąg i kąpielisko służby 
zdrowia koto Zawad nad jez. Zawadzkim: 
w S U W A LS K I EM  nieczynne są : kąpieli­
sko m iejskie w  G iżycku i PTTK-owskie w  
Borowie (oba nad jez . Niegocin) oraz 
m iejskie w  Mikołajkach (jez. Mikołajskie).

ŚRODOWISKOWE „N IE”  
DZIAŁK0WICZ0MI PIESKOM
Zdaniem Sobola starania władz dały spo­
re rezultaty, ale s ą  rzeczy, które im się 
wym ykają. —  W  Sopocie zarejestrowa­
nych jest 7  tysięcy psów. To  kilka ton 
odchodów na ulicach dziennie, nikt tego 
nie zbiera. P sy  zabierane na plażę wno­
s z ą  ja ja glist itp., a  w  piasku bawią się 
dzieci. T rzeba w ziąć woreczek i zmiotkę, 
ale u nas to na razie śm ieszne żądanie. 
Zbrodnią s ą  też według Sobola ogródki 
działkowe i domostwa wzdłuż cieków 
wodnych. — Trzeba im odebrać choć pa­
rę metrów ziemi przy sam ej wodzie, ina­
czej miliardy wydane na oczyszczanie 
wód idą na marne.

Krzysztof L E S K I



sklepy motoryzacyjne:
• części zamienne do samochodów  

krajowych i zagranicznych

DOM HANDLOWY MASA-MARKET 
' ponad 1 0 9  asortymentów klocków Lego 
• 1 0  rodzajów drzwi sosnowych
• szafy domowe eksportowe w 2 0  modelach
• kuchenki gazowe Wromet
• lampy, chemia gospodarcza, sprzęt AGD 

oraz szereg innych towarów

artykuły pierwszej 
potrzeby w sklepie 
spożywczym i mięsnym

sklepy i stoiska na parterze i I piętrze
• artykuły galanteryjne, ziołolecznicze, 

papiernicze, odzież, obuwie, meble, 
wykładziny podłogowe, elementy 
wyposażenia mieszkań, części i sprzęt 
AGD, urządzenia obsługowo-naprawcze 
armatura sanitarna, lakiery, sprzęt 
komputerowy

TECH - DOM
wspaniale wyposażone stoiska 
- ze  sprzętem ogrodniczym, 
kwiatami, krzewami ozdobnymi

• meble ogrodowe
• biologicznie zdrowe nawozy, 

torf, ziemie, nasiona
i inne akcesoria ogrodnicze

Pizzeria
- dania firmowe, napoje

Komunalny Bank Spółdzielczy 
wszelkie operacje finansowe

Hurtownia Nabiałowo-Spożywcza "JUREKO 
szeroki asortyment świeżych towarów

DANE ZAKUPY POD JEDNYM DACHE...
Różnorodność branż - obfitość towaru - korzystne ceny 

Zieiona Gora ul. Francuska 52, tel. 663-44, godz. 10.00 ■ 18.00
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6.00 Guten Morgen'Deutschland 
magazyn, 8.55 Owen Marshall

— senal, 9.50 Reich und Schon
— serial familijny, 10.15 Dr med. 
Marcus Welby—serial, 11.05 Tic 
Tac Toe — quiz, 11 JO Familien- 
duetl — quiz, 12.00 Punkt 12 — 
magazyn, 12.30 Wie das Leben 
so spielt — serial, 13.15 Califor­
nia Clan — serial familijny, 14.05 
Dia Springfield Story — serial,
14.50 Der Chef—senal kryminal-

X15.45 CHiPs — serial kryminalny
16.40 Riskant — spiel
17.15 Der Preis ist heiss — tele- 
tumiej-show
17.45 Gluck am Drucker — 
glucksspiel
18.00 Elf 99 — magazyn dla mło­
dzieży
18.45 RTL Aktuell
19.15 Explosiv — Das Magazin
19.45 Gute Zeiten, schlechte Zei­
ten — serial T>
20.15 Mord ist ihr Hobby—serial

■
12.40 Porada dnia, 12.45 Giełda 
telewizyjna + SAT 1 News, 13.35 
Pod słońcem Kalifornii, 14.30 
Czarująca Jeannia + SAT 1 
News, 15.05 Sokole gniazdo
16.00 Mc Gyver + SAT 1 News
17.05 Idę na całość— teleturniej
17.45 Programy regionalne
18.15 Bingo — teleturniej
18.45 SAT 1 News
19.20 Koło szczęścia — teletur­
niej + pogoda + wiadomości
20.15 Dr Kulani — lekarz na Ha­
wajach — serial USA 
21.15SkandalwIschl—film fab. 
austr. z 1957 r.
23.00 SAT 1 News
23.10 News and Stories
23.55 Kanał 4
00.50 Mc Gyver
01.45 Program TV— zapowiedzi 
+ SAT1 Text

kryminalny
21.15 Jedes Haferl findt sein De- 
ckel — komedia teatralna w 3 
aktach
22.50 10 vor 11 — magazyn kul­
turalny
23.20 Mannemagazin "M“
23.50 RTL Aktuell 
00.00 Airwolf — serial
00.55 Eine schrecklich netta Fa­
milie—serial
01.20 Glanzender Asphalt—*o- 
rial
02.15 Der Chef — serial
03.05 Dr. med. Marcus Welby — 
serial
04.00 CHiPs —serial
04.50 Gete Zeiten, schlechte Zel-
łon —- ca rial
05.15 Elf 99 — magazyn powt.

s r a
5.30 Program regionalny, 6.00 
Dzlęrt„<lobry — magazyn poran- 
ny,#J0 Czarująca Jeannie—se­
rial USA, 9.00 SAT1 News, 9.05 
Kler jest atu, 9JO Niedzielne 
zwiarzęta, 9.55 Uwaga kamera, 
la 2 0  Ptasznik — film niem. z
1982 r. (powt. z  niedz.), 11.55 
Kolo szczęścia — teleturniej.

6.00Słodka trucizna, 6.55 Flicka,
7.20 Trick 7 — filmy animowane,
8.55 Starsky i Hutch —  serial 
krym., 9.55 Końcowy przystanek 
Sprawiedliwość — serial krym. 
USA, 10.55 Balduin, nocny duch
— komedia fr.-wł. z 1968 r. (powt. 
z sob.), 12.30 Shortlist, 12.45 
Hardcastle i McCormick, 13.40 
Kraj 1000 przygód — film przyg. 
USA z 1960 r. (powt. z niedz.),
15.35 Agentka z sercem
16.25 Planeta gigantów — serial 
fantast. USA
17.20 Trick 7 —filmy animowane
19.10 Dan Oakland — serial 
krym. USA
20.00 Wiadomości
20.15 Pustynna planeta—film sf. 
USA z 1983 r., reż. David Lynch
22.50 Nocny sokół—serial krym.
23.45 Córka Rosemary — film 
fab. niem. z 1976 r., rai. Rolf 
Thiele
01.25 Wiadomości
01.35 Supersila — serial sen*.
01.55 Mike Hammer— serial
02.45 Hitchhiker—serial grozy
03.10 Wiadomości
03 JO Rzeka Czerwona — wes­
tern USA z 1949 r. (powt z »ob.)

6.10 Lova Boat, 6.55-9.30 Filmy 
dla dzieci, 6.55 Smurfy, 7.20 Po­

peye, 7.45 Szopy. 8.10 Fantastic 
Max, 8.35 Wybawcy Ziemi, 9.00 
Kissifur, 9.30 Live am Morgen — 
magazyn poranny, 10.35 Ruck 
Zuck — teleturniej, 11.05 Hopp 
oder Top — teleturniej, 11J 5  Lo- 
ve Boat—serial,12.35VorOrtin 
Deutschland — mag. regionalny,
13.00 Niebezpieczna zatoka — 
serial kanad.. 13.30 Przystań SL 
Pauli — serial niem., 13.55-17.35 
Programy dla dzieci, 13.55 Królo­
wa 1000-leda, 14.25 Popeye,
14.50 Bim B&m Bino, 14.55 Szo­
py, 15.25 Fantastic Max
16.00 Wybawcy Ziemi
16.30 Smurfy
16.45 Kissifur
17.10 Bim Bam Bino
17.20 Smurfy
17.35 Fazit—wiadomości
17.45 Niebezpieczna zatoka — 
serial kanad.
18.15 Przystań St. Pauli — serial
niem.
18.45 Ruck Zuck — teleturniej
19.15 Fazit— wiadomości
19.35 Hopp oder Top—teleturniej
20.15 Na własną rękę — serial 
krym. kanad.
21.1 OSzalona podróż w czasie— 
film fab. USA z 1987 r„ wyk.: Tom 
McCamus, Laurie Patton, reż. 
Paul Donovan
22.45 Fazit— wiadomości
22.55 Nocny patrol—serial krym. 
USA
23.45 Królewski walc — film fab. 
niem. z 1955 r. (powt. z sob.)
01.15 WNT — World News To­
night

— wiadomości, 9.05 Telegazeta, 1
13.00 Zeit im Bild, 13.45 Ausland
— korespondencje z zagranicy,
14.15 Vlrtuosł SaxonIas (stereo)
— odtworzenia koncertu z Festi­
walu Muzyki w Szlezwlku-Hol- 
sztynie z 1987 r. — m.in. utwory 
Haendla, Viva!diego, Fascha,
15.55 Flix Mendelssohn-Bertokły
— Pieśń bęz słów op. 109
16.00 Komisarz — serial krym. 
niem.
17.00 Mini ZiB—wiadomości dla 
dzieci
17.10Pinoklo—serial
17.35 Percy Stuart — serial
18.00 Obrazki z Australii — ma­
gazyn regionalny
19.00 Heute—wiadomośd dnia
19.20 3 Sat — Studio
19.30 Frontal — magazyn polity­
czny z Dusseldorfu
20.00 X-Urge — reportaż
20.45 Panoptikum miasta Praga
21.00 Uraz—film krótkometrażo-

night
01.45 Raporty policyjne
02.10 Ruck Zuck 90

EUROSPORTś-.rrrrr. »  ★- 
• = = * * * = -
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ST.45 Kultuijoumal — przegląd
kulturalny
21.51 Wiadomośd sportowa
22.00 Zeit im Bild—wiadomośd
22.25 Edna Megastar — show z 
udziałem australijskiego artysty 
Barry Humphriesa, wśród zapro­
szonych gośd: Zsa Zsa Gabor I 
Mouskoun
23.10 Czwarty człowiek—krymi­
nał satyryczny
0.0010 vor 10 — magazyn infor­
macyjny

9.00 Golf — British Mastera, Wo- 
bum. 10.30 Tenis — French 
Open, Paryż
19.30 Fonmuła 1 — Grand Prix 
Monaco
21 JO Eurosport News
22.00 Piłka nożna
23.00 Tenis — French Open
00 JO Eurosport News

7.00 The DJ.Kat Show — pro­
gram dla dzieci oraz serial: Te­
enage Mutant Hero Turtles, 9.40 
MrsiPepperpot — film rys. 9.55 
Lamb Chops Ptay-a-long, 10.30 
Gama Show I, 11.00 Game 
Show II, 11 JO The Bold and the 
Beaudful — serial obyczajowy,
12.00 The Young and the Rest- 
less — serial obyczajowy, 13.00 
St.Elsewhere — dramat, 14.00 
E.Street — serial, 14J0 Talk 
Show, 15.30 Another World — 
serial obyczajowy
16.15 The Brady Bunch — serial 
komediowy
16.45 The DJ Kat Show — pro­
gram dla dzled oraz serial: Te­
enage Mutant Hero Turtles
18.00 Facts od Life — serial ko­
mediowy
18.30 Diffrent Strokes — serial 
komediowy
19.00 Love at First Sight — tele­
turniej
19J0E.Street—serial obyczajo­
wy
20.00 Alf— serial komediowy
20.30 Candid Camera — senal
21.00 Chiefs — mini-serial
23.00 Studs — teleturniej
23.30 Anythlng For Money — te­
leturniej
00.00 Hill Street Blues — serial 
krym.
01.00 Pages From Skytext

8.30 Wetter-Panorama — pro­
gnoza pogody, 9.00 Zeit Im Bild

7.00 Awaka on the Wid Side,
10.00 Video - Paul King, 13.00 
Video-Simone
16.00 Przeboje
17.00 Report
17.15 W kinie 
17J0 News at Night
17.45 US Top 20 (amerykańska 
lista przebojów)
20.00 Jestem Twoim najwię­
kszym fanem
21.00 Prime 
2Ł00Pnebo)»
23.00 Report
23.15 W klnie
23 JO News at Ntghl
23.453 Z 1 
00.00 Rock Błock
01.00 Video-Kristiane 
Backer
03100 Video nocą

11.00 Tadfreunde — film fab. 
USA. 1990,14.00 Wild Boys — 
komedia, USA 1990, wyk. Pa­
trick Dempsey, Ara Gross, 95 
min.
16.00 Boys — USA, 1989
18.00 Law and Order In Chicago
— krym. USA, 1988, wyk. Sarah 
Jessica Parker, Barry Miller, 92 
min.
20.00 Und wieder 48 Stunden — 
film fab. USA, 1990
21J 5  A Man In Uve — film fab. 
Francja 1987, wyk. Grata Scao- 
chi, Peter Coyote
23.35 Blaze of Glory—Flammen- 
der Ruhm — film fab., USA 1990, 
wyk. Kiefer Sutherland

13.20 Program dnia, 13.25-15.50 Te­
lewizja Edukacyjna, 13.25 Mecha­
nizm ekonomii rynkowej (4) —  Wyj­
ście z  inflacji, 13.55 ABC ekonomii —  
Zjawiska i przyczyny inflacji, 14.00Za­
rządzanie (5) —  Środki wspomagają­
ce organizacje, 14.15 Gospodarka 
U SA — John Maynard Keynes: Czego 
nauczył nas wielki kryzys,14.45 ABC 
ekonomii —  Inwestycje —  dziś wyda­
tek, jutro produkcja, 14.50 Rozwój f irm 
(6) —  serial dok. prod. USA, 15.20 
Uniwersytet Nauczycielski— Prezen­
tacje —  oblicze szkoły —  poznawać 
świat, 15.50 Wiadomości
16.00 Dozwolone do lat 18— świątecz­
ny blok dla dzieci i młodzieży z  okazji 
Dnia Dziecka —  a  w nim m.in. —  “Ra­
mona” (1) —  fiim prod. kan., “Dzieci z 
ulicy Degrassi” (1), film prod. kan., “Dzie­
ci Hendersonów, (1) —  fiim prod. austr. 
17.15Te!eexpress
17.35 Antena
18.00 “A ir  —  serial prod.USA
10.30 Kraje, narody, wydarzenia
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20 .05Teatr Telewizji— Krystyna Ber- 
wińska “Ogień na wichrze", reż. Woj­
ciech Solarz, wyk: Anna Chodako­
wska, Marek Bargiełowski, Ewa Żuko­
wska, Maria Chwalibóg, Artur Barciś, 
Andrzej Biumenfeid, Ewa Wencel, 
Monika Gabrylewicz, Henryk Bista, 
Aleksander Wysocki, Jacek Różański 
i inni
21.55 “Aby do świtu’  —  telenowela
22.15 Good news festlval
22.45 Wiadomości wieczorne
23.00 Kino europejskie: “Siódemka" w 
“Jedynce” — “Dzieci z plaży", film fab. 
prod. fr. (199tr. 85 min.), reż. Williams 
Crepjn, wyk: Isabel Otero, Myriam

: Boyer, Roch Leibovici

16.25 Powitanie
16.30 P a n o r a m a
16.40 S o n d a  — U g ó r
17.10 Skarby p a n a  A n d e r s e n a — w i d o ­
wisko dla dzieci, reż. Krzysztof G r a d o ­
wski, wyk: J a n  Jankowski, Mieczysław 
Glinka, J a n u s z  Bukowski
18.00 P r o g r a m  lokalny
18.30 “Biuro, biuro’ (23) T - " N l e c h o d H w y  
towar" —  serial prod. niem.
19.00 “Pokolenia" —  serial prod. U S A
19.20 Aktualności —  Fotei “D w ó j k T
19.30 M a r i m b a  P o n i e ś — Japoński dzie­
cięcy zespół m u z y c z n y
20.00 Puzzle rodzinne —  teleturniej, 
prowadzący: Jerzy Kryszak, Włodzi­
mierz Szaranowicz, M o n i k a  Ołefnlk, M a »  
dej Niesiołowski
21.00 P a n o r a m a
21.30 Sport
21.40 Stan rzeczy —  program publicy­
styczny
22.00 “Opowieści z  dreszczykJem* (6) 
— 'Łamigłówka" —  serial prod. ang.
(53min.)
23.00 Maraton trzeźwości —  Górniczy 
klub —  p rogram E w y  Condrowakłej
23.40 Alfabecik —  Andrzeja S t o ł o ­
wskiego
24.00 P a n o r a m a
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6.00Guten Morgen Deutschalnd.
| 8.55 Owen Marshall — serial,

9.50 Reich und Schon — serial 
i familijny, 10.15 Dr med.Marcus 

Wełby — serial, 11.10 Lassie ~  
•arial familijny, 11J 5  Tic TacToe
— spiel, 12.00 Familienduell — 
qulz, 12 JO Zwolfdreissig — ma­
gazyn, 12.50 Eine schrecklich 
nette Famillie — serial familijny,
13.20 Calfiomla Clan—serial fa­
milijny, 14.10 Die Springfield Sto- 

I ry — serial familiny, 14.55 Der 
Chef — serial kryminalny, 15.45 
CHiPs — serial kryminalny
16.40 Riskantl—spiel 

| 17.10 Der Preis Ist heiss — tele­
turniej
17.45 Gluck am Drucker —

I gliickspiel
18.00 Elf 99 — magazyn dla mło­
dzieży
18.45 RTL Aktuell

1 19.10 Explosiv — Das Magazin 
| 19.40 Gute Seiten, schlechte Zei­

ten— serial
20.15 Columbo: Todliche Kriegs- 
spiele — krym. USA 1989 r., wyk.

| Peter Falk, 90 min.
22.00 Explosiv — Der heissa 
Stuhl
23.00 Femsehfieber—serial 

I 23.55 RTL Aktuell
00.05Sirwolf—serial sensacyjny
01.00 Eine schrecklich netta Fa­
milie— serial
01.30 Glanzender Asphalt —se- 

I rial USA
02.20 Der Chef — serial
03.10 Dr. med. Marcus Welby — 

i serial

Sokole gniazdo
16.00 Mc Gyver + SAT1 News
17.05 Idę na całość — teleturniej
17.45 Programy regionalne
18.15 Bingo — teleturniej
18.45 SAT1 News
19.20 Kolo szczęścia — teletur­
niej + pogoda + wiadomości
20.15 Złota parada przebojów 
muzyki ludowej
21.15 Der Blaue Max—film ang. 
z 1965 r., reż. Michael Cane
23.15 Za pięć dwunasta — ochro­
na środowiska
00.25 SAT1 News 
00.35 Ścigany— serial USA
01.30 Mc Gyver
02.20 Program TV—zapowiedzi 
+ SAT1 Text

5.30 Program regionalny, 6.00 
Dzień dobry — magazyn poran­
ny, 8.30 Czarująca Jeannie—se­
rial USA, 9.00 SAT1 News, 9.05 
Auf und davon, 9.30 Dr Kulani —
lokarz na Hawajach, 10.15 Skan-
oai w Ischl — film fab,, W f e S  
1957 r., (powt. z poH.Jft 1.55 Kbló" 
szczęścia — teleturniej, 12.40 
Porada dnia, 12.45 Giełda telewi­
zyjna + SAT1 News, 13.35 Pod 
słońcem Kalifornii, 14.30 Czaru- 

I jąca Jennie + SAT1 News, 15.05

7.45 Trick 7 — filmy animowane,
9.25 Agentka z sercem, 10.20 
Planeta gigantów — serial sf. 
USA, 11.25 Rita chce wreszcie 
wiedzieć — komedia ang. z 1983 
r., 13.15 Dan Oakland — serial 
krym. USA, 14.10 Wild Drivers — 
film sens. USA z 1974 r. (powt. z 
niedz.), 15.40 Kobra, proszę prze­
jąć sprawę — serial krym.
16 J5  Trio o czterech pięściach 
17J0 Trick 7 — filmy animowana
19.10 Police Affair — serial krym.
20.00 Wiadomości
20.15 Anioł śmierci — film fab. 
USA z 1988 r., wyk.: Tom Conti, 
Philip Steriing, Patty Duke, reż. 
Gilbert Cates
22.05 Cieri — film krym. fr.-wł. z 
1976 r., wyk.: Jean-Louis Trintig- 
nant, Mieile Darc, Bernard Fres- 
son, reż. Serge Leroy
01.00 Wiadomości
01.10 Ostatnie przedstawienie — 
film fab. USAz1971 r.,wyk.:Timot- 
hy Bottoms, Jeff Bridges, Cybill 
Shepherd, reż. Peter Bogdanovich
03.10 Wiadomości
03.45 Simon Templar — serial 
krym. ang.
04.30 Wiadomości

8.10 Fantastic Max, 8 J 5  Wybaw­
cy Ziemi, 9.00 Kissifur, 9.30 Uva 
am Morgen—magazyn poranny,
10.35 Ruck Zuck — teleturniej,
11.05 Hopp oder Top — teletur­
niej, 11.40 Love Boat — serial,
12.35 Vor Ort in Deutschland — 
magazyn regionalny, 13.00 Nie­
bezpieczna zatoka — serial ka­
nad., 13.30 Przystań St. Pauli — 
serial niem., 13.55-17J5Progra­
my dla dzieci, 13.55 Królowa 
1000-Iecia, 14.25 Popeye, 14 50 
Bim Bam Bino, 14.55 Szopy.
15.25 Fantastic Max, 16.00 Wy­
bawcy Ziemi
16.25 Smurfy
16.45 Kissifur
17.10 Bim Bam Bino
17.20 Smurfy
17.35 Fazit—wi adomośd
17.45 Niebezpieczna zatoka — 
serial kanad.
18.15 Przystań St. Pauli — serial 
niem.
18.45 Ruck Zuck — teleturniej
19.15 Fazit—Wiadomości
19.35 Hopp oderTop—teletu miej
20.15 Komisariat przy Hill Street
— serial USA
21.10 Cafe UFO — film USA z 
1990 r„ wyk.: Richard Mulligan, 
Beau Bridges, James McEachin, 
reż. Paul Schneider
22.50 Fazit—wiadomości
23.00 Nocny patrol—serial krym.
23.50 Na własną rękę — sarial 
krym. kanad.
00.35 Ruck Zuck ̂ 0
01.05 World News Tonight
01.35 Nocny patrol

Bild, 13.10 Magazyn południowy
— wiadomości, 13.45 Frontal — 
magazyn polityczny z Duseldorfu,
14.15 Disco 72, 15.00 Ronn/s 
Popshow, 15.55 In Concert: Blue 
System — fragmenty koncertu z 
Westfalenhalle w Dorthmundzie z 
1909 r.
16.55 Serca jest atutem
17.00 Mini ZiB—wiadomości dla 
dzieci
17.10 Doppelpunkt — program o 
dzisiejszej młodzieży
17.55 In Concert — Roxotta
18.00 Obrazki z Niemiec
19.00 Heute — wiadomości dnia
19.20 3 Sat —Studio
19 JO Kultura — magazyn kultu­
ralny
20.00 Siła mężczyzn w cierpliwo­
ści kobiet — Elizabeth Waliński, 
Eberhard Feik, reż. Cristina Pe- 
rincioli
21.15 Nina Corti tańczy pieśni hi­
szpańskie
21.45 Kulturjoumal — przegląd 
kulturalny
21.51 Wiadomości sportowa
22.00 Zeit im Bild — wiadomości
22.25 Co masz wspólnego za 
światem? — Bilans Berlińskich 
SpotkańTeatratnych
23.5510vor 10—magazyn infor­
macyjny
0.20 3 Sat—Schlagzeilen

E U R O S P o ę ji

9.00 Golf — British Masters, Wo- 
bum, 10.30 Tenis — French 
Open, Paryż
20.00 Piłka nożna
21.00 Droga do Barcelony—ma­
gazyn olimpijski
21.30 Eurosport News
22.00 Lekka atletyka—Bratysława
23.00 Tenis—French Opdn Paryż 
00.30 Eurosport News

6.10 Love Boat, 6.55-9.30 Filmy 
dla dzieci, 6.55 Smurfy, 7.20 Po­
peye, 7.45 Królowa 1000-Iecia,

prgram dla dzieci oraz serial: Te­
enage Mutant Hero Turtles, 9.40 
MrsPepperpot—dilm.rys., 9.55 
Lamb Chops Play-a-long — pro­
gram dla dzieci, 10.30 Game 
Show I, 11.00 Game Show II,
11.30 The Bold and the Beautiful
— serial obyczajowy, 12.00 The 
Young and the Restfess—serial 
obycząjnowy, 13.00 St.Else­
where — dramat, 14.00 E.Street
— serial obyczajowy
14.30 Talk Show, 15.30 Another 
Worid — serial obyczajowy
16.15 The Brady Bunch—serial 
komediowy,
16.45 The DJ Kat Show — pro­
gram dla dzieci oraz serial: Te­
enage Mutant Hero Turtles,
18.00 Facts of Life — serial ko­
mediowy
18.30 Different Strokes —serial 
komediowy
19.00 Love at First Sight — tele­
turniej
19.30 E.Street—serial obycza­
jowy
20.00 Alf — serial komediowy
20.30 Candid Camera — serial
21.00 Chiefs — mini-serial
23.00 Studs— teleturniej
23.30 Hitchhiker — serial oby­
czajowy
00.00 J.J.Sta rbuck—serial sen- 
sacyjno-przygodowy
01.00 Pages From Skytext

7.00 Awaka on the Wild Side,
10.00 Video - Paul King ,13.00 
Video - Simona
16.00 Przeboje
17.00 Report
17.15 W kinie
17.30 News at Night
17.453 z 1
I 8.OOY0I RapsToday
18.30 Dial MTV
20.00 Dial MTV
20.30 Most Wanted • Ray Cokes
22.00 Przeboje
23.00 Report
23.30 News at Night
23.453 z 1
00.00 Video • Kristiane Backer
03.00 Video noc

11.00 Runaway Flight — film 
lab.USA, 1988, 14.00 Cookie
— komedia, USA 1989, wyk. 
Peter Falk, Emily Lloyd, 89 
min.
16.00 Suchtig — obyczajowy, 
USA 1988 r., wyk. Michael Ke- 
aton, Kathy Baker, 120 min.
18.05 Eina Frau kann nicht ver-

Sessen— film fab.USA,1984 r. 
0.00 Zarticha Liebe — film 

fab.,USA, 1988, wyk. Molly 
Ringwald, Andrew McCarthy
21.50 Freshman — komedia 
USA, 1990, wyk. Marion Bran­
do, Matthew Broderick, 112 min.
23.35 The Adcenturea of Mikki 
Finn—film fab. USA, 1991, wyk. 
K.C.Willimans, Rocco Siffredi

9.00 Zeit Im Bild—wiadomości, 
9.05 Telegazeta, 13.00 Zeit im 7.00 Tt* D.J. Kat Show—

8.G0 Dzień dobry —  poranny magazyn 
rozmaitości, 9.00 Wiadomości poranne,
10.00 Domowe przedszkole, 10.35 Po­
rozmawiajmy o dzieciach, 10.40 Pro­
gram dnia, 10.45 To się może przydać 
(1)10.00 “Dynastia” — serial prod. U SA
10.45 To si? może przydać (2), 11.00 
Kwadrans na kawę, 11.15 Warszawska 
Szkoła Baletowa —  reportaż Marzeny 
Górskiej, 12.00 Wiadomości, 12.10 Pro­
gram dnia, 12.15-18.10 Telewizja Edu­
kacyjna, 12.15 Agroszkoła —  Rozród 
koni i odchów źrebiąt, 12.50 Surowce—  
Banany — serial prod. niem., 13.05 Fi­
zyka pól żartem (1), 13.20 Fizyka —  
Jądro atomowe, 14.00 Chemia— Budo­
wa atomu a właściwości chemiczne pier­
wiastków, 14.35 Spójrz w niebo, 14.55 
Przygody kapitana Remo, 15.15 Sezam
—  magazyn popularnonaukowy, 15.30
3.. 2 .. 1.. — kontakt— serial popularno­
naukowy prod. amer.-jap.
16.00 Największy pierścień
16.10 Program dnia
16.15 Dla dzieci “Tik-tak”
16.40 Kino Tik-taka" —  “Dennis - za- 
wadiaka” (15) —  serial prod.fr.
17.05 Język angielski dla dzieci (59)
17.15 Teleexpress
17.35 "Tom i Jerry" —  serial anim.
18.00 Kontakt intymny (1)- film dok. 
prod. ang.
19.00  T e s t— magazyn konsumenta
19.15 Dobranoc “Mały pingwin Pik-PokT
19.30 Wiadomości
20.05 “Dynastia” — serial prod. USA
21.00 Publicystyczne studio “Zapis”
22.15 Telemuzak— magazyn muzyki 
rozrywkowej
22.45 Wiadomości wieczorne
2 3 .00Wódko, pozwól ż y ć— program 
Halszki Wasilewskiej
23.25 N o c n a  z m i a n a  bluesa— druga 
część recitalu z  okazji 1 0-Iecla

7  3 0  P a n o r a m a  7.40 R a no, 8.10 *Di- 
plodorianle"— “Operacja deszczyk’
—  serial prod. fr.-amer., 8.35 Świat 
kobiet —  m ag a z y n ,  9.00 P r o g r a m  
lokalny, 9.30 Rano, 8.40 'Pokole­
nia’ —  serial prod. U S A ,  10.00 
C N N ,  10.15 Teleklinika doktora 
Ąnatolija Kaszpirowskiego —  P s y ­
choterapia a  hipnoza, 10.50 R a no,
15.45 Powitanie, 15.50 “Diplodoria­
nie" — “Operacja deszczyk"
16.15 Sport —  High 5  —  windsur- 
fing (1)
16.30 P a n o r a m a
16.40 J e den przeciwko 5 0  milionom 
dolarów— program publicystyczny
17.05 Przegląd kronik filmowych
17.40 M oja modlitwa
18.00 Program lokalny
18.30 “C u d o w n e  lata"— •Kieszonko­
w e ” — serial prod. U S A
18.55 Europuzzie
19.00 “Pokolenia"— serial prod. U S A
19.20 R o z m o w y  o  Rzeczynlepospo#- 
tej —  program Aleksandra Mał a c h o ­
wskiego
19.30 Z  ziemi polskiej— W y g n a ń c y  I 
żołnierze —  film dok. Andrzeja Chl- 
czewskiego
20.00 Wielki Sport
20.30 Moje książki —  T o m a s z  Ł u ­
bieński
21.00 P a n o r a m a
21.30 Sport
21.40 “Makaroniarza’ (1)— “Tata’—  
film obycz. prod. fr. (1990 r., 9 9  min.), 
reż. Marcel Bluval, w  roli głównej An- 
toineOuhamei
23.20 Określona e p o k a  —  film dok. 
Henryki D o b o s z  i A d a m a  Pawłowicza
24.00 P a n o r a m a

V



! 8.00 Dzień dobry— porannymagą- 
zyn rozmaitości, 9.00 Wiadomości 
poranne, 9.10 Domowe przedszko- 

; te, 9.35 Porozmawiajmy o dzie­
ciach, 9.40 Program dnia, 9.45 Gieł­
da pracy -  giełda szans, 10.00 'Ko­
bieta za ladą" (12. ost.) "Boże Naro­
dzenie Anny Holubowej"—  serial 
prod. czechosł.,11.00 Giełda pracy
-  giełda szans (2), 11.15 Kultura 
ludowa —  Konteksty, 12.00 Wiado­
mości, 12.10 Program dnia, 12.15-
16.10 Telewizja Edukacyjna, 12.15 

I Agroszkoła —  Przetwórstwo ziół —
| Ekonomika produkcji ziół, 12.45

Chochlikowe psoty, czyii zmagania 
z  ortografią, 13.05 Swego nie zna­
cie —  Katalog zabytków —  Szew- 
na, 13.15 Poczet nauki polskiej —  

i prof. Je rzy  Nowakowski, 13.40 Te­
lewizyjny słownik biograficzny histo­
rii najnowszej —  Henryk Dobrzań­
sk i—  Hubal, 14.05 Spotkania z lite­
raturą —  Zylem z  wami, cierpiałem 
— Juliusz Słowacki, 14.40 Lavriston 

reportaż, 15.10 Wielkie spory Po­
laków —  nacjonalizm, szowinizm,
15.40 Narodowi czy miastu— aneks
16.00 Żargony
16.10 Program dnia
16.15 Dla młodych widzów: T rzy  
cztery— start
16.45 Kino nastolatków —  "Part­
nerzy “ (4) —  serial prod. USA
17.15 Teleexpress
17.35 Klinika zdrowego człowieka
—  Hemofilia
18.00 “Bill Cosby show" —  serial 
prod. U SA
18.30 Encyklopedia II wojny św ia­

towej —  Zwycięzcy i pokonani (2)
19.0010 minut dla ministra pracy
19.15 Dobranoc "Opowieści upie­
rzonego w ęża”
19.30 Wiadomości
20.05 Studio sport
21.55 "Aby do świtu’  -  telenowela
22.15 Reflex
22 .30 Miniportret —  “B ab sztyr
22.45 Wiadomości
23 .00 "Dom” (7) —  'Zaża len ie do 
Pana Boga" —  serial T P

7.30 Panoram a, 7 .40  Rano, 8.10 
“Starcom —  kosmiczne siły zbroj­
ne Stanów Zjednoczonych” —  
"Flash Maskowitz kosm iczny ka­
det" —  serial anim. prod. USA,
8.35 Świat kobiet —  magazyn,
9.00 Program lokalny, 9 .30 Rano,
9.40 ‘‘Pokolenia” —  serial prod. 
U SA , 10.00 CNN, 10.15 Rano,
15.45 Powitanie, 15.50 “Starcom
—  kosmiczne siły zbrojne Stanów 
Zjednoczonych” —  “Flash Masko­
witz kosmiczny kadei”
16.15 Sport —  Magazyn boksu za ­
wodowego
16.30 Panoram a
16.40 Ekoslres —  amerykańskie 
doświadczenia
17.00 Losowanie gier liczbowych 
T  otalizatora Sportowego
17.05 Kobiety-pisarki (1) — Barba­
ra Taylor i Kerii Hulme —  film dok. 
prod. ang.
18.00 Program lokalny
18.30 “Kate i Allie” (2) —  serial 
prod. USA
19.00 “Pokolenia” —  serial prod 
U SA
19.20 Aktualności —  Wywiad 
“Dwójki”
19.30 Renesans w Krakowie"
—  film dokumentalny
19.50 W ieliczka —  Zupy solne —  
film dokumentalny
20.00 “Z  biegiem rzeki" (2 )— serial 
prod. australijskiej
21.00 Panoram a
21.25 Eksp re s  reporterów
22 .00  Studio Teatra lne "Dwójki’
—  Witold G om browicz —  “Zbrod­
nia z prem edytacją”, reż. W oj­
ciech Adam czyk, wyk: Igor Prze-

Brodzki, Iga Mayr, Krzysztof 
racz, Halina R asaków na, Migo- 
gost R eczek  i inni

23.10 Ty le  s zc zę śc ia  dała nam 
prowincja —  spotkanie z  Ireną 
B yrską
23.20 Nowa rzeczyw istość artysty­
czna —  stacja I przedstawia
24.00 Panorama

6.00 Guten Morgen Deut­
schland, 8.55 Owen Marshall 
— serial, 9.50 Reich und Sochn
— serial,10.15Drmed. Marcus 
Welby — serial. 11.10 Las3i9
— seria!, 11.35 Tic Tac Toe — 
spiel, 12.00 Familienduell — 
quiz, 12.30 Zwolfdreissig — 
magazyn, 12.50 Eine schrec­
klich nette Familie — serial,
13.20 Califomia Clan — serial,
14.10 Die Springfield Story — 
serial, 14.55 DerChef—serial,
15.45 CHiPs — serial
16.40 Riskant! — quiz
17.10 Der Preis ‘st heiss — te­
leturniej—show
17.45 Giuck am Drucker — 
glucksspie!
18.00 Elf 99 — magazyn
18.45 RTL Aktueil
19.10 Explosiv— Das Magazm
19.40 Guta Zeiten, schlechte 
Zeiten— serial
20.15 Ein Schloss am Worther- 
s e e — serial
21.15 Auf Leben und Tod —
serial
22.15 Stem TV — magazyn
23.00 Special von Sinnen—pr. 
rozryw.
23.30 Benny Hil — show
23.50 RTL Aktueil 
00.00 Airwolf — serial
00.55 Eine schrecklich nett# 
Famile— serial
01.25 Glanzender Asphalt — 
serial, USA
02.15 Der Chef — serial
03.05 Dr med. Marcus Welby 
—serial
04.00 CHiPs — serial
04.50 Guta Zeiten, schlechte 
Zeiten— serial
05.15 Elf 99 — magazyn

17.05 Idą na całość — teletur­
niej
17.45 Programy regionalne 
18.15Binao — teleturniej
18.45 SATl News
19.20 Kolo szczęścia — tele­
turniej + pogoda + wiadomości 
20.15Cztery dziewczyny z Wa - 
chau — film austr. z  1957 r.
22.00 Akut — magazyn społe­
czno-polityczny
22.35 Schreinemakers Livs
23.35 SAT1 News
23.45 Londyn, godzina dwuna­
sta — ang. horror z 1960 r.
01.20 Program TV— zapowie­
dzi + SAT1 Text

S A O
5.30 Program regionalny, 6.00 
Dzieii dobry — magazyn po­
ranny, 8.30 Czarująca Jeannie
— serial USA, 9.00 SAT1 
News, S.05 Nowości kina, 9.20 
Der Blaus Max — film ang. z 
1965 r. (powt. z wtorku), 11.55 
Koło szczęścia — teleturniej.
12.40 Porada dnia, 12.45 Gieł­
da telewizyjna + SAT1 News.
13.35 Pod słońcem Kalifornii,
14.30 Czarująca Jeannie + 
SAT1 News, 15.05 Sokol® 
gniazdo
16.00 Booker + SAT1 Naw*

7.05 Jane i Kathleen — dwie 
przyjaciółki — serial australij­
ski, 7.50 Flicka, 8.15 Trick 7 — 
filmy animowane, 9.50 Kobra, 
proszę przejąć sprawę—serial 
krym., 10.50 Trio o czterech 
pięściach — serial sens., 11.50 
Anioł śmierci— film fab. USA z 
1988 r. (powt. z wtorku), 13.20 
Police Affair — serial krym. 
USA, 14.15 Rikszarz — film 
sens. ehirf. z 1979 r„ 15.35 Re­
wir Bumpersa — serial
16.25 Siostry
17.20Trick 7— filmy animowa­
ne
19.05 Hardball — serial krym. 
USA
20.00 Wiadomości
20.15 Agata Christie: śmiertel­
ny bankiet — film krym. USA z
1986 r.,wyk. Peter Ustinov, To­
ny Curtis, Emma Samms, reż. 
Gary Nelson
22.05 Gliniarz i prokurtor — se­
rial sens. USA
23.00 Stacco — film krym. wł - 
hiszp. z 1975 r. wyk. Lee Van 
Cleef, Tita Bark er, reż. Marlon 
Sirko
00.45 Wiadomości
00.55 Nocny sokół
01.45 Wiadomości
01.55 Córka Rosemary — film
fab. niem. z 1976 r. (powt. zpon.)
03.20 Wiadomości
03.30 Hitchhiker— serial grozy

6.10 Lova Boat, 6.55-9JO  Fil­
my dla dzieci, 6.55 Królowa 
1000-lecia, 7.20 Popeye, 7.45 
Szopy. 8.10 Fantastic Max,
8.35 Wybawcy Ziemi. 9-OO Kis- 
sifur, 9.30 Liva am Morgan —

magazyn poranny, 10.35 Ruck 
Zuck—teleturniej, 11.05Hopp 
oder Top — teleturniej, 11.35 
Love Boat — serial, 12.35 Vor 
Ort in Deutschland—magazyn 
regionalny, 13.00 Niebezpiecz­
na zatoka — serial kanad.,
13.30 Przystań St. Pauli — se­
rial niem., 13.55-17.35 Progra­
my dla dzieci, 13.55 Króowa 
1000-lecia, 14.20 Popeye.
14.50 Bim Bam Bino, 14.55 
Szopy, 15.25 Fantastic Max,
15.50 Bim Bam Bino
16.00 Wybawcy Ziemi
16.25 Smurfy
16.45 Kissifur
17.10 Bim Bam Bino
17.20 Smurfy
17.35 Fazit — wiadomości
17.45 Niebezpieczna zatoka— 
strial kanad.
18.15 Przystań St. Pauli — se-. 
rial niem.
18.45 Ruck Zuck — teleturniej
19.15 Fazit — wiadomości
19.35 Hopp oder Top—teletur­
niej
20.15 Elektryczny jeździec — 
film fab. USA z 1979 r.. wyk.: 
Robert Redfort, Jane Fonda, Va- 
lerie Perrine, reż: Sidney Pollack
22.25 Fazit — wiadomości
22.35 Czas barbarzyńców — 
film fab. amer.-wt. z 1989 r., 
wyk.: Deron M. McBee, Jo Ann 
Ayress, Daniel Martine, reż. 
J.J. Barmettler
00.20 Nocny patrol — serial 
krym. USA
01.05 Komisariat przy Hill Stre-
et — serial USA
01.55 World News Tonight
02.25 Nocny patrol
03.15 Ruck Zuck '90

EUROSPORTi*z=-* i,
9.00 Tenis— French Open Pa­
ryż, 10.30 Droga do Barcelony
— magazyn olimpijski, 11.00 
Piłka nożna, 12.00 Tenis — 
French Open Paryż
20.00 Lekka atletyka — Van- 
C0uver
21.30 Eurosport News
22.00 Formuła 1 Grand Prix 
Monaco + motocyklowa Grand 
Prix Montmelo (Hiszpania) 
00.00 Tenis — French Open 
Paryż

— wiadomości, 9,05 Telegaze­
ta, 13.00ZeitimBild, 13.10 Ma­
gazyn południowy—wiadomo­
ści, 13.45 Kultura — magazyn 
kulturalny, 14.15 Lekka bryza z 
Nordwestu, 15.05 Gala dla wsi 
i miasta — muzyka ludowa ze 
Szwajcarii
16.05 Tańce ludowe świata — 
Portugalia
16.30 ...und dieTuba blaest der 
Huber — serial
17.00 Mini ZiB — wiadomości 
dla dzieci
17,10 Pinokio — serial
17.35 Percy Stuart — serial
18.00 Obrazki za Szwajcarii
19.00 Heute — wiadomości 
dnia
19.20 3 Sat-Studio
19.30 Hitec — magazyn
20.00 Ci Drombuschowie —
serial dok. niem.
21.45 Kulturjoumal — przegląd
kulturalny
21.50 Wiadomości sportowe
22.00 Zeit im Bild — wiadomo­
ści
22.25 Szpicel — film. fab. fr. z
1983 r..wyst.: Daniel Auteuił, 
Thierry Lhermitte, reż. Sęrge 
Leroy
23.55 10 vor 10 — magazyn 
informacyjny
0.45 3 Sat — Schlagzeilen

7.00 Awake on tha Wild Side,
10.00 Video - Paul King, 13.00 
Video - Simone
16.00 Przeboje
17.00 Report
17.15 W kinie
17.30 News at Night
17.45 3 z 1
18.00 Yo! Raps Today
18.30 Prime
20.00 Dia! MTV
20.30 Unplugged
21.30 Słynne ostatnia stewa - 
Paul Simon
22.00 Przeboje
23.00 Report
23.15 W kinie
23.30 News at Night
23.453 z 1
00.00 Post Modem
02.00 Video • Kristiane Backer
03.00 Video noc

Chops Play-a-long — pro­
gram dla dzieci; 10.30 Game 
Show l, 11.00 Game Show II,
11.30 The Bold and the Beau- 
tiful — serial, 12.00 The Young 
and the Restless — serial,
13.00 St. Elsewhere — serial,
14.00 E Street — serial, 14.30 
Talk Show, 15.30 Another 
World — serial. 15.45The Bra­
dy Bunch — serial
16.45 The D.J. Kat Show — 
program dla dzieci
18.00 Facts of Life — serial
18.30 Different Strokes — se ­
rial
19.00 Love at First Sight — te­
leturniej
19.30 E Street — serial
20.00 Alf — serial
20.30 Candid Camer; ■— serial
21.00 Battlestar GańóClica — 
serial
22.00 Chances — serial
23.00 Studs — teleturniej
23.30 Doctor, Doctor — serial 
00.00 Tattingers — serial
01.00 Pages From Skytext

11.00 Die Wilde von Beverly 
Fills — film fab., USA, 1989,
14.00 Amoureux Fou — Ver- 
ruckt nach Liebe — komedio- 
dramat, Kanada, 1990
16.00 Die grosse Herausforde- 
rung — film fab., USA, 1989
17.50 Tiny Toon — film przyg.
18.15 Mord in derRue Morqua
— film fab., USA, 1986
20.00 So ein Satansbraten ■ 
film fab., USA, 1990
21.20 Superman 4 — Dia Walt 
am Abgrund — sens., USA
1987
22.55 Ein Vogel auf dem Drah- 
tseil — kom. sens., USA, 1990

S O N Y (G
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3 s a t
8.30 Wetter-Panorama — pro­
gnoza pogody, 9.00 Zelt Im Blld

7.00 The D.J. Kat Show— pro­
gram dla dzieci, 9.40 Mrs. Pap- 
perpot — film rys.. 9.55 Lamb

P U N K T  PRZYJĘĆ
M m  Góra. aL McpodStfotó I 
tUtf Wnwij "SOJT |  
IŁ  28-77., p t  10.00-1100 i

8.00 Dzień dobry —  poranny m a­
gazyn rozmaitości, 9.00 Wiado­
mości poranne, 9.10 Domowe 
przedszkole, 9.35 Porozmawiaj­
my o dzieciach, 9.40 Program 
dnia, 9.45 Przyjem ne z pożytecz­
nym (1), 10.00 “Estera egeto" (5)
— “W iejski internat” —  serial prod. 
węgierskiej (63 min.), 11.05 Przy­
jemne z pożytecznym (2), 11,15 Po 
sześćdziesiątce —  magazyn dla 
wszystkich, 11.35 Hefajstos w mun­
durze —  wojskowy program doku­
mentalny, 12.00 Wiadomości, 12.10 
Program dnia, 12.15-16.10 Telewi­
zja Edukacyjna, 12.15 Agroszkoła
—  Uprawa truskawek i malin, 12.50 
Notatki przyrodnicze —  Lalo, 13.05 
Life story,czyli tajemnica życia (1) — 
film dok. prod. ang., 14.05 Dookoła 
świata, 14.30 Mieszkamy w Polsce
—  Woliński Park Narodowy, 14.55 
Zwierzęta świata: Kraina orfa (15) — 
W poszukiwaniu raju (1) —  serial 
dok. prod. ang., 15.25 My dorośli
16.00  Leksykon Telew izji Eduka­
cyjnej
16.10 Program dnia
16.15  Dla młodych widzów — 
Kwant
17.15  Teleexpress 
17.35 Magazyn katolicki
18.00  “Sherlock Holmes i dr Watson’ 
(14) —  serial prod. pol.- ang.
18.25 Zwierzęta Ameryki —  Spotka­
nie z kuną —  serial dok. prod. USA 
18.55 Prawo i bezprawie —  pro­
gram rzecznika praw obywatelskich
19.15 Dobranoc “Dziwny świat ko- 
tą Filemona”
19.30 Wiadomości
20.05  “Intruz” —  film lab.
21.40 Pegaz
22.10 O co chodzi — program pool. 
22.45 Wiadomości
23.00  Proszę paną — felieton sa ­
tyryczny Tadeusza Drozdy
23.05  Beata Molak, Lora Szalran . 
M ieczysław Szczęśn iak z zespo­
łem "Walk W ay”

7 .30  Panorama, 7.40 Rano, 8.10 
“Nowe przygody He-Mana”— serial 
anim. prod. USA, 8.35 Świat kobiet 
—  magazyn, 9 .00 T  ransmisja obrad 
Sejm u, 15.45 Powitanie 15.50, “No­
we przygody He-Mana” —  serial 
anim. prod. U SA  (powt.)
16.15 Sport —  Snooker (4)
16.30 Panorama
16.40 Giełda —  magazyn kupców i 
przemysłowców
17.05 Dział form dokumentalnych 
przedstawia: A tak niedawno był 
mai 77 Bogdan Kraw czyk, Bog­
dan i inni —  reż. Krzysztof Tchorze­
wski
18.00 Program lokalny
18.30 “Marc i Sophie" (11) —  “P ie­
skie popołudnie” —  serial prod. fr. 
18.55 Europuzzle (powt.)
19.00 “Pokolenia” —  serial prod. 
USA
19.20 Aktualności "Dwójki"
19.30 Utwory Mozarta gra Elżbieta 
Karaś-Krasztel
20.00 Wielki sport
20.30 Mistrzowie współczesnego 
kina —  Jiri Menzel
21.00 Panorama
21.30 Sport
21.40 Bez znieczulenia —  program 
W iesława W alendziaka
22.00 “Makaroniarze” (2 . ost.) —  
"Ja” —  film fab. prod. fr. (97 min)
23.40 Gombrowicz —  wiersze
24.00 Panorama
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6.00 Guten Morgen Deut­
schland, 8.55 Owen Marshall 
— serial, 9.50 Reich und Schon
— serial, 10.15 Dr med. Marcus 
Welby — serial, 11.10 Lassie
— serial. 11.35 Tic Tac Toe,
12.00 Familienduell, 12.30 
Zwolfdreissig — magazyn, 
12.50 Eine schrecklich nette 
Familie — serial, 13.20 Califor- 
nia Clan — serial, 14.10 Dioa 
Springfield Story — serial, 
14.55 DerChef— serial, 15.45 
CHiPs — serial
16.40 Riskant!
17.10 Der Preis ist heiss — te­
leturniej
17.45 GlOck am Drucker — 
glucksspie!
18.00 Elf 99 — magazyn
18.45 RTL Aktueil 
19.10Explosiv— Das Magazin
19.40 Gute Zeiten, schlechte 
Zeiten — serial
20.15 Mini Playback—Show
21.15 Notruf — serial
22.15 Verfluchtes Amsterdam
— thriller sens., Holandia, 1987] 
0.15 Airwolf — serial
01.10 Eine schrecklich nette 
Familie — serial
01.35 Glanzender Asphalt — 
serial USA
02.20 Der Chef— serial
03.10 Dr med. Marcus Welby
— serial
04.05 CHiPs — serial 
04.50 Gute Zeiten, schlechte 
Zeiten — serial
05.15 Elf 99 — magazyn

S A T J l l l
5.30 Program regionalny, 6.00 
Dzień dobry — magazyn po­
ranny, 8.30 Czarująca Jeannie
— serial USA, 9.00 SAT1 
News, 9.05 Wielokropek, 9.30 
Booker. 10.15 Cztery dziew­
czyny z Wachau—film austr. z 
1957 r„ 1 1 .5 5  Koło szczęścia
— teleturniej, 12.40 Porada 
dnia. 12.45 Giełda telewizyjna 
+ SAT 1 News. 13.35 Pod słoń­
cem Kalifornii, 14.30Czarująca 
Jennie + SATl News, 15.05 
Sokole gniażdo
16.00 Powrót dó Edenu + SAT 1 
News

17.05 Idę na całość—teleturniej
17.45 Programy regionalna
18.15 Bingo— teleturniej
18.45 SATl News
19.20 Kolo szczęścia — tele­
turniej + pogoda + wiadomości
20.15 Sprzysiężeni w imię 
sprawiedliwości — serial krym. 
USA
21.15 Zgłaszam sprzeciw — 
spór telewizyjny
22.15 SpiegelTV
22.45 SATl News
23.00 Capone — film krym. 
USA z 1975 r.
00.40 Akut — magazyn społe­
czno-polityczny (powt. ze środy) 
01.40 Program TV — zapowie­
dzi+SAT1 Text

6.45 Jane i Kathleen — dwie 
przyjaciółki — serial austral..
7.30 Flicka, 9.35 Rewir Bum­
persa — serial, 10.35 Siostry, 
11.35 Samotna walka Sary 
Bowman — film fab. USA z 
1983,13.10 Gliniarz i prokura­
tor, 14.05 Agata Christie: 
Śmiertelny bankiet — film 
krym. z 1986 r.. 15.35 Mr. Bel- 
vedere — serial kom. USA
16.05 Doogie Howser M.D. — 
seria! USA
16.30 Ben Cropp — Rozbitko­
wie w tropikalnej puszczy — 
film dok. austr.
17.20 Trick 7 —filmy anim owane
19.05 Silna piątka—serial sen­
sac. USA
20.00 Wiadomości 
20.15 Złote colty — western 
USA z 1959 r., wyk. Richard 
Widmark, Henry Fonda, Antho­
ny Ouinn, reż. Edward Dmytryk
22.30 Oddział specjalny — se­
ria! austr.
23.25 Krucjata grozy — film 
fab. wł.-hiszp. z 1971 r., reż. 
Robert Bradley 
00.55 Wiadomości
02.05 Cień — film krym. fr.-wt. 
z 1976 r. (powt. z wtorku)
03.45 Wiadomości
03.55 Nieprawdopodobne hi­
storie

1000-lecia, 7.20 Popeye. 7.45 
Szopy, 8.10 Fantastic Max,
8.35 Wybawcy Ziemi, 8.55 Kis­
sifur, 9,30 Liva am Morgen — 
magazyn poranny, 10.35 Ruck 
Zuck— teleturniej. 11.05 Hopp 
oder Top — teleturniej, 11.35 
Love Boat — serial USA, 12.35 
Vor Ort in Deutschland — ma­
gazyn regionalny, 13.00 Nie­
bezpieczna zatoka — serial ka­
nad., 13.30 Przystań St. Pauli 
— serial niem., 13.55-17.35 
Programy dla dzieci, 13.55 Kró­
lowa 1000-lecia, 14.25 Pope­
ye, 14.50 Bim Bam Bino, 14.55 
Szopy, 15.25 Fantastic Max, 
15.30 Popeye
16.00 Wybawcy Ziemi
16.25 Smurfy 
16.40 Sinobrody
17.10 Bim Bam Bino
17.15 Smurfy
17.35 Fazit — wiadomości
17.45 Niebezpieczna zatoka— 
serial kanad.
18.15 Przystań St. Pauli — se­
ria! niem.
18.45 Ruck Zuck — teleturniej
19.15 Fazit — wiadomości
19.35 Hopp oderT op—teletur­
niej
20.15 Koffer Hoffer — teleza- 
bawa, prowadzi Karl Dali
21.10 Wciąż nie mógł zamknąć
drzwi — film fab. wł. z 1987 r., 
wyś.: Paolo Villagio, Liu Bosi- 
sio, Fernando Plinio, reż. Neri 
Parenti
22.50 Fazit — wiadomości 
23.00 Nocny patrol — serial 
krym. USA
23.50 Cafe UFO — film USA 
(powt. z wtorku)
01.25 World News Tonight 
01.55 Nocny patrol 
02.40 Ruck Zuck '90

EUROSPORT

23.00 Trans World Sport 
00.30 Eurosport News

3  s a t
8.30 Wetter-Panorama — pro­
gnoza pogody, 9.00 Zeit im Bild 
— wiadomości, 9.05Telegaze- 
ta, 13.00 Zeit im Bild, 13.10 Ma­
gazyn połudnowy — wiadomo­
ści, 13.55 Hitec — magazyn, 
14.25 Blood Ulmer i Phalanx — 
odtworzenie koncertu .muzyki 
fortepianowej z Monachium,
15.30 Koncert Jazzowy Allan 
Botshinsky
16.10 Jaki byłby twój wyrok? — 
Przypadki sądowe w oceńie 
obywateli
17.00 Mini ZiB — wiadomości 
dla dzieci
17.10 Siebenstein — serial 
17.35 Przedsięwzięcie Octo- 
pus — quiz
18.00 Sport
19.00 Heute — wiadomości 
dnia
19.20 3 Sat Studio
19.30 Do rzeczy — magazyn 
polityczny
20.00 Stary — serial
21.00 W parku — film Elizabeth 
T. Spiry zserii Historie codzien­
ne
21.40 Aktualne propozycje ki­
nowa — Heimat suessa Hei- 
Hiat
21.45 Kulturjoumal — przegląd 
kulturalny
21.50 Wiadomości sportowe
22.00 Zeit im Bild — wiadomo­
ści
22.25 Czerwony łan— film fab 
chiń. z 1987 r„ reż. Zhang Yi- 
mou
23.50 10 vor 10 — magazyn 
informacyjny
0.15 3 Sat — Schlagzeilen

20.0C Most Wanted - Ray Co­
kes
22.00 Przeboje
23.00 Report 
23.15 W kinie 
23.30 News at Night 
23.453 Z 1 
00.00 Video - Kristiane Backer
03.00 Video noc

7.00 The D.J. Kat Show — pro­
gram dla dzieci, 9.40 Mrs. Pep­
perpot — film rys., 9.55 Lamb 
Chops Play-a-long — program 
dla dzieci, 10.30 Game Show I,
11.00 Game Show II, 11.30 
The Bold and the Beautiful — 
serial, 12.00 The Young and 
the Restless — serial, 13.00 
Eisewhere — dramat, 14.00 E 
Street — serial, 14.30 Talk 
Show, 15.30 Another World — 
serial
16.15 The Brady Bunch — se­
rial
16.45 The D.J. Kat Show — 
program dla dzieci
18.00 Facts of Life — serial
18.30 Diffrent Strokes—serial
19.00 L0va at First Sight — te­
leturniej
19.30 E Street — serial
20.00 Alf— serial
20.30 Candid Camera — serial
21.00 Fuli House — serial
21.30 Murphy Brown — serial
22.00 Chances— serial
23.00 Studs — teleturniej
23.30 China Beach — serial 
00.30 Fashion TV
01.00 Pages From Skytext

6.10 Lov« 8oat, 6.55-9.30 Fil­
my dla dzieci, 6.55 Królowa

9.00 Lekka atletyka—Vancou- 
ver, 10.30Boks—międzynaro­
dowe walki zawodowców,
12.00 Formuta 1 Grand Prix 
Monaco + motocyklowe Grand 
Prix Montmelo. 14.00 Tenis — 
French Open Paryż
20.00 Lekka atletyka — Braty­
sława
21.00 Rowerem po górach — 
Puchar Świata
21.30 Eurosport News
22.00 Piłka nożna — sytuacja w 
przededniu mistrzostw Europy

7.00 Awake on the Wild Side,
10.00 Video - Paul King, 13.00 
Video • Simone
16.00 Przeboje
17.00 Report 
17.15 W kinie
17.30 News at Night 
17.453 z 1
18.00 Yo! Raps Today
18.30 Prime
20.00 Dial MTV

11.00 Das Geheimnis des 
Mondtales — film fab 
USA/Chile, 1989, 14.00 Tau 
mich auf, Liebling — komedia 
USA, 1989
16.30 Himmel uber der Wuśta 
— dramat, W. Brytania, 1990 
18.15 Die Unbarmherzigen — 
sens.. Kanada. 1987 
20.00 Longtime Companión — 
film fab., USA, 1Ś89 
21.40 Nikita — thriller, Francja, 1990
23.35 Tarzoon—Schande des 
Dschungels — film fab., Fran­
cja/Belgia, 1975
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8.00 Dzień dobry —  poranny maga­
zyn rozmaitości, 9.00 Wiadomości 
poranne, 9.10 Domowe przedszko­
le, 9.40 Program dnia, 9.45 Szkoła

i dla rodziców (1), 10.00 “Dziedzictwo 
Guldenburgów" (14) —  serial prod.

I niem., 10.45 Szkoła dla rodziców 
(2), 11.00 Koronacja —  film dok. 
prod. fińskiej, 11.40 Moja modlitwa,
12.00 Wiadomości, 12.10 Program 
dnia, 12 .15-16.10 Telewizja Eduka- 
cjyna, 12.15 Agroszkoła —  Uprawy 
specjalne: chmiel, wiklina, 12.45 T  e- 
lewizja Edukacyjna zaprasza, 13.00 
Teleplastikon, 13.20 Eko—lego 
13.45 Al-Kibla, kierunek na Mekkę

| (12) — Gaudi z Kapadocji — serial 
dok. prod. hiszp., 14.20 Jeśli nie Ox- 
ford, to co? — program dla ósmio- 
klasistów, 14.30 Szkoła żon —  
Umieć zwyciężać, umieć przegry­
wać, 15.00 Pogranicze —  Tarno- 
szyn, 15.10 Dokument trochę inny 
— Andrzej Brzozowski, 15.40 Uni­
wersytet Nauczycielski —  Szkoła 
inaczej —  Komunikacja 

I 16.10 Program dnia
16.15 Dla najmłodszych:"Ciuchcia“
17.05 ję zyk  angielski dla dzieci (60) 
17.15Teleexpress
17.35 Laboratorium— Magnesy wo- 

j kół nas
1 17.55 Za kierownicą

18.00 “Dziedzictwo Guldenburgów* 
(14) — serial prod. niem.
18.50 Tele—Audio—Video

19.15 Dobranoc “Bouli”
19.30 Wiadomości
20.05 "Zaklęte rewiry” —  film fab. 
prod. polsko-czech., reż. Janusz 
Majewski, wyk: Marek Kondrat, Ro-

I manWilhelmi
21.45 “Aby do świtu" —  telenowela 
22.10 Polskie Zoo (powtórzenie) 
22.25 Studio “Temat”
22.45 Wiadomości
23.00 “Siódemka” w  “Jedynce”: Ni­
żyński— fabularyzowany dokument 
prod.fr.
00.20 Noc z  gwiazdami —  program 
rozrywkowy ze Szczecina

7.30 Panorama, 7.40 Rano, 8.10 
“Przygody Supeimena” —  serial 
anim. prod. USA, 8.35 Świat kobiet
— magazyn, 9.00 Transmisja obrad 
Sejmu 15.45 Powitanie, 15.50 “Przy­
gody Supermana" —  serial animo­
wany prod. USA (powtórzenie)
16.15 Z kart krakowskiego archiwum
—  Sprawa Janiny Borowskiej
16.30 Panorama
16.40 Benny Hill —  program rozry­
wkowy
17.10 Świat lat trzydziestych (2) —  
Utopia i wolność —  serial dok. prod. 
niem.
18.00-21.00 Program regionalny
21.00 Panorama
21.30 Sport
21.40 Benny Hill —  program rozry­
wkowy
22.10 ‘ Ryzykowny interes" —  film 
fabularny prod. USA (1983 r.,96 
min), reż. Paul Brickman, wyk: Tom 
Cruise, Rebecca de Mornay, Curtis 
Armstrong
23.45 Non stop kolor (1) —  Smead 
0 ’Connor— The year of the horse
24.00 Panorama
00.10 Non stop kolor (2) —  Sinead 
0'Connor— The year of the horse

6.00 Guten Morgen Deutschl- 
nad, 8.55 Owen Marshall—se­
rial, 9.50 Reich und Schon — 
serial, 10.15 Dr med. Marcus 
Welby — serial. 11.00 Lassie 
— serial, 11.35TicTacToe— 
spiel, 12.00 Familienduell — 
quiz, 12.30 Zwolfdreissig — 
magazyn, 12.50 Eine schrec- 
klich netta Familie — seria!,
13.20 California Clan — ssrial,
14.10 Die Springfield Story — 
serial, 14.55 Der Chef— serial,
15.45 CHiPs — serial
16.40 Riskant!— spiel
17.10 Der Preis Ist heiss— te­
leturniej—show
17.45 Gluck am Drucker — 
glucks—spiel
18.00 Elf 99 — magazyn
18.45 RTL Aktuell
19.10 Explosiv — Das Magazin
19.40 Gute Zeiten, schlechts 
Zeiten — serial
20.15 Marnie — thriller, USA, 
1963
22.30 Dimdljagd am Kilimand- 
scharo — kom. erot., Niemcy, 
1983
00.05 Tutti Frutti — show
01.00 Mittemachtsstrip 
01.05 Verfiucbtes Amsterdam

-thriller sens., Holandia
03.00 Dimdljagd am Kiiimand- 
scharo — komedia, Niemcy, 
powt.
04.20 Formuła 1 — Rennen z 
Monte Carlo ___________

19.20 Koto szczęścia — tele­
turniej + pogoda+ wiadomości 
20.15 Człowiek z  dwoma móz­
gami — komedia USA z 1983r. 
21.55 Spottschau — program 
satyryczny
22.25 The Killing Fields — ang. 
film z 1984 r„ reż. Ronald Joffer 
01 00SAT1 News 
01.05 Africa Erotica—film erot. 
wl.-fr. z 1972 r.
02.35 Program TV.— zapowie­
dzi + SAT1 Text
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5.30 Program regionalny, 6.00 
Dzień dobry — magazyn po­
ranny, 8.30 Czarująca Jeannie 
— serial USA 9.00 SAT1 
News, 9.05 Powrót do Edenu,
10.00 Sprzysiężeni w imię 
sprawiedliwości— serial krym. 
USA. 10.55 Zgłaszam sprze­
ciw (powt. z  czw.K11.55 Koło 
szczęścia — teleturniej, 12.40 
Porada dnia, 12.45Glełdatele­
wizyjna + SAT1 News, 13.35 
Pod słońcem Kalifornii, 14.30 
Czarująca Jeannie + SAT1 
News, 15.05 Sokole gniazdo
16.00 Cagney and Lacey + 
SAT1 News
17.05 Idę ns całość — teletur­
niej
17.45 Programy regionalne 
18.15 Bingo— teleturniej . ,
1 8.45 SAT 1 New*

6.15 S.O.S. Charterboot, 7.05 
Fiicka, 7.30 Trick 7 — filmy ani­
mowane, 9.05 Nocny sąd — 
serial kom. USA, 9.35 Doogie 
Howser M.D. — serial kom. 
USA, 10.05 Ben Cropp — 
Rozbitkowie w tropikalnej pu­
szczy — film dok. (powt. z 
czw.), 11.10 Sensacja w San 
Remo—komedia niem. z 1951 
r„ 12.50 Silna piątka — serial, 
13.45 Złote colty — westem 
USA z 1959 r. (powt. z czw.)
17.20Trick 7 — filmy animowa­
ne
19.10 Stringray — serial sen­
sac. USA
20.00 Wiadomości
20.15Fat Boys — kom. USAz 
1987 r.,wyk. Damon Wimbley, 
Darren Robinson, Mark Mora- 
les, reż: Michael Śchultz
22.00 Mike Hammer — serial 
detekt. USA
23.00 Stalowy szpon — film 
sensac. USA z  1977 r„ wyk. 
William Devane, Tommey Lee 
Jones. reż. John Flynn 
00.40 Wiadomości
00.50 Oddział specjalny— se­
rial sensac. austr.
01.40 M.A.S.H.
02.20 Wiadomości
02.15 Stacco — film krym. wł.- 
hiszp. z 1975 r. (powt. ze środy) 

. 03.50 Wiadomości
04.00 Krucjata grozy — film 
fab. wł.-fr. z 1971 r. (powt. z 
czwartku)
05.20Tajne zadanie dla Johna 
Drakę
05.40 Gene Bradley w tajnej
misji

8.35 Wybawcy Ziemi, 9.00 Kis­
sifur, 9.30 Live am Morgen — 
magazyn poranny, 10.35 Ruck 
Zuck—teleturniej, 11.05 Hopp 
oder Top — teleturniej, 11.35 
Love Boat — serial, 12.35 Vor 
Ort in Deutschland—magazyn 
regionalny, 13.00Niebezpiecz-
na zatoka — serial kanad.,
13.30 Przystań St. Pauli — se­
rial niem.. 13.55-17.00 Progra­
my dla dzieci, 13.55 Królowa 
1000-lecia, 14.23 Popeye,
14.55 Bim Bam Bino, 14.55 
Szopy, 15.25 Fantastic Max, 
15.50 Bim Bam Bino
16.00 Wybawcy Ziemi 
16.30Smurfy
16.55 Bim Bam Bino
17.00 Fazit— wiadomości
17.10 Robinson Crusoe — film 
prod.T.iem.-fr.
18.45 Ruck Zuck — teletumiel
19.15 Fazit— wiadomości
19.35 Hopp oderTop—teletur­
niej
20.15 Koncert życzeń muzyki 
ludowej
21.15 Ring wolny — magazyn 
sportowy— zapasy
22.00 Fazit— wiadomości
22.15 Szalona podróż wczasie 
— film fab. USA z 1987 r. (powt. 
z  pon.)
23.45 Czas barbarzyńców — 
film fab. amer.-wł. z 1989 r. 
(powt. z środy)
01.30 World News Tonight
02.00 Ruck Zuck '90

gazyn południowy—wiadomo­
ści, 13.45 Do rzeczy — maga­
zyn polityczny, 14.15 Country 
— Times z Freddy'em Ouin- 
n'em (stsreo) — gwiazdy mu­
zyki country i westernów
18.00 Kareł Gott — ulubiona 
melodie
17.00 Mini ZiB — wiadomości 
dla dzieci
17.10 Pinokio — serial 
17.35 Percy Stuart — serial
18.00 3 Sat Boerse — przegląd 
giełdowy
18.25 Typy i trendy — poradnik
19.00 3 Sst Studio
19.05 Go W est— fiasko rosyj­
skich badań naukowych— fiim 
dok.
19.30 Ausland — korespon­
dencje za świata
20.00 Lekarz wiejski — serial 

20.45 Zielono i kolorowo —
rośliny dla domu i ogrodu
21.00 Rundschau
21.45 Kultujoumal — przegląd 
kulturalny
21.50 Wiadomości sportowe
22.00 Zeit im Bild—wiadomości
22.25 Spojrzenie z boku — kul­
tura współżycia
22.50 Utopia— film. fab. niem. 
z  1982 r., wyst.: Menfred Zapat- 
ka, Imke Bemstedt, reż. So- 
hrab Schahid Salles
0.35 10 vor 10 — magazyn in­
formacyjny
1.55 3 Sat — Schlagzeilen

perpot — film rys., 9.55 Lamb 
Chops Play-a-long — program 
dla dzieci. 10.30 Game Show I.
11.00 Game Show II, 11.30 
The Bold and the Beatiful — 
serial, 12.00 The Young and 
the Restless— serial, 13.00 St. 
Elsewhere — dramat, 14.00 E 
Street — serial, 14.30 Tak 
Show, 15.30 Another World — 
serial
16.15 The Brady Bunch — se ­
rial
16.45 The D.J. Kat Show — 
program dla dzieci
18.00 Facts of Life — serial
18.30 Different Strokes — se ­
rial
19.00 Love at First Sight— te- 
ietumiej
19.30 E Street — serial
20.00 Alf — serial
20.30 Candid Camera— serial
21.00 The Flash — dramat 
sci—fi
22.00 WWF Superstare of Wre­
stling
23.00 Studs— teleturniej
23.30 Friday Night Featura: 
Vampire— film fab., 1979
02.00 Pages From Skytext

EUROSPORTŚ

9.00 Lekka atletyka — Braty­
sława, 11.00 Rowerem po gó­
rach — Puchar Świata, 10.30 
Piłka nożna — sytuacja w 
przededniu mistrzostw Europy,
12.00 W piątek na żywo: Tenis 
French Open — półfinał + Gi­
mnastyka— mistrzostwa Euro­
py Stuttgart
21.30 Eurosport News
22.00 Boks— walki o tytuł mi­
strza świata, Christophe Tiozzo 
— Jeff Harding
23.30 Tenis— French Open 
00.30 Eurosport News

7.00 Awake on the Wild Side.
10.00 Video - Paul King, 13.00 
Video - Simone
16.00 Przeboje
17.00 Report
17.15 W kinie
17.30 News at Night 
17.45 3 Z 1
18.00 Yo! Raps Today
18.30 Prime
20.30 Dial MTV
20.00 Most Wanted • Ray Cokes
22.00 Przeboje
23.00 Report
23.15 W kinie
23.30 News at Night 
23.453 z 1
00.00 Video - Kristiane Backer
03.00 Video noc

11.00 Eine Sommemacht in 
der Stadt — erotyk, Francja,
1990.14.00 Graffiti Bridge — 
musical, USA, 1990
16.00 Akira Kurosawaś Trau- 
me — dramat fant, Japo­
nia/USA,1990
18.00 Pink Cadillac — kome­
dia, USA 1989
20.00 Madhouse — komedia, 
USA, 1990 
21.30 Im Netz des Todes — 
film fab., USA, 1990 
23.05 Dead Bang — Kurzer 
Prozess— thriller sens., USA, 
1989
00.45 Bushido — Kampf um 
dia goldenen Reisschalen — 
film fab., HongkongChlny, 
1988

6.10 Love Boat, 6.55-9.30 Fil­
my dla dzieci, 6.55 Królowa 

, 1000-lecia, 7.25 Popeye, 7.50 
Szopy, 8.15 Fantastic Max,

8.30 Wetter-Panorams — pro­
gnoza pogody, 9.00Zeit Im Bild 
— wiadomości. 9.05Telegaze- 
ta, 13.00 Zeit im Bild, 13.10 Ma-

7.00 Th# D.J. Kat Show— pro­
gram dla dzieci, 9.40 Mrs. Pep-

7.30 Program dnia, 7.35 Wieści —  
program redakcji rolnej, 7.55 W szy­
stko o działce, 8.20 Z Polski, 8.30
Rynek-agro, 9.00 Wiadomości, 9.10
Ziarno —  program redakcji katolic­
kiej dla dzieci i rodziców, 9.35 5-10- 
1 5— program dla dzieci i młodzieży,
10.30 Język angielski dla dzieci (61), 
10.35 “Wojownicze żółwie Ninja" —  
seria! anim. prod. USA, 11.0060/90
— magazyn, 11.30 Telewizyjny kon-

| cert życzeń, 12.00 Wiadomości,
12.10 Program dnia, 12.15 Wędrów­
ki dalekie i bliskie— Chińskie dżonki 
(2), film dok. prod. Makao, 12.50 
Eko-echo —  program ekologiczny,
13.00 200 lat Virtuti Militari —  woj­
skowy program dok., 13.30 My i 
świat —  magazyn, 14.00 Walt Dis­
ney przedstawia: “Kacze opowieści
•Wygnańcy” (2), 15.15 Telewizyjny 

Teatr Rozmaitości — Jan  Brzechwa
—  "Czerwony Kapturek", reż. Tade- 

' usz Słobodzianek, wyk: Iza Babro-
wska, Sylwia Graczyk, Alina Gielnie-
wska, Leon Krzycki
16.15 Z Polski rodem —  magazyn
polonijny
16.40 Poradnik domowy
17.15Teleexpress
17.35 Nowy styl (2) _
18.00 “Detektyw w sutannie (ost.)
— “Malarz” —  serial krym. prod. 
USA
18.45 Z  kamerą wśród zwierząt —  
Czekając na lato
19.00 Małe wiadomości DD — pro­
gram informacyjny dla dzieci 
19.10 Dobranoc “Wodmaczki 
19.30 Wiadomości
20.00 Polskie Zoo 
20.20 Film fabularny 
22.05 Wiadomości wieczorne 
22 .2 0 Tableau— widowisko publicy­
styczne
23.50 Sportowa sobo ta  
00.05 Film fabularny

7.30 Panorama, 7.35 Diabelskie hi­
storie — wojskowy program dok., 8.00 
Halo “Dwójka”, 8.20 “Mała księżni­
czka” (13 )— “Dzień ciężkiej pracy” —  
serial anim. prod. jap., 8.45 Ona — 
magazyn dla kobiet, 9.10 Sport —  
Międzynarodowe zawody konne 
CSIO  w skokach przez przeszkody—  
Puchar Narodów —  Nagroda prezy­
denta
9.40 Tacy sami —  program w języku 
migowym
10.00 Wspólnota w kulturze
10.30 Magazyn przechodnia 
10.50 Polska Kronika Filmowa
11.00 Akademia polskiego filmu “Rze­
czywistość” —  film fabularny (1960 r., 
109 min.), reż. Antoni Bohdziewicz, 
wyk: Henryk Boukołowski, Pola R a­
ksa, Maciej Maciejewski, 13.00 Zwie­
rzęta świata: Kraina orła (15) —  W 
poszukiwaniu raju (1) —  film przyr. 
prod. ang., 13.30 Zbliżenia, czyli to i 
owo o filmie, 14.00 Sport —  Między­
narodowy Turniej Tenisowy— Roland 
Garros — finał kobiet
16.05 Szczęśliwy rzut —  teleturniej 
16.25 Losowanie gier liczbowych 
Totalizatora Sportowego
16.30 Panorama 
16.40 Misz-masz —  magazyn
17.05 “Port lotniczy Dusseldorf" (10) 
—  “Stara przyjaźń" —  serial prod. 
niem.
18.00 Program lokalny
18.30 Soiree feminienne, czyli wie 
czór piosenki francuskiej
19.30 Theatrum Gedaniense
20.00 Recital na dwa fortepiany —  
Martha Argerich i Alexandre Rabino- 
vitch
21.00 Panorama 
21.25 Słowo na niedzielę
21.30 Obrazy, słowa, dźwięki —  pro­
gram o sztuce , 
22.10 “Bangkok Hilton” (4) —  serial 
prod. austral.
23.00 Program artystyczny
24.00 Panorama

6.00 Georgie, 6.25 Diplodos, 
6.55 Zeichentrickfilm, 7.10 Piff 
und Herkules, 7.30 Cubitus,
8.00 Konfetti, 9.25 Klack. 10.10 
New Kids On The Błock, 10.35 
Peter Pan, 11.00 Marvel Uni- 
versum, 12.30 Michel Vaillant,
13.00 Teenage Mutant Hero 
Turtles, 13.30 American Gla- 
diators, 14.35 Adam 12 — Ein- 
satz in L.A. — serial, 15.00 
Knight Rider— serial
16.00 Das A-T eam — serial
16.50 21, Jump S treet-T atort 
Klassenzimmer — serial
17.45 Der Preis ist heiss — 
show
18.45 Familienduell — show
18.45 RTL aktuell
19.15 Fuli HoUse — serial
20.15 Meine teuflischen Na­
chbarn — komedia
22.00 Alles Nichts Oder?!
23.00 Jungę Madchen mo- 
gen's heiss — Haustrauen 
noch — sexfilm, niem., 1973 
00.25 Ein Haus voll Verruckter 
— sexfilm włoski, 1979 
01.55 Mannermagazin “M” 
02.20 Jungę Madchen...
05.05 Capitan Power — serial

20.15 Hotel martwych gości — 
film krym. niem. z 1984 r.
2 1 .55 SAT 1 News 
22.05 Jux und Dallerei
23.00 Intymne godziny — film 
erot. USA z 1984 r.
00.35 Africa Erotica—film erot. 
(powt. z piątku)
02.00 Intymne godziny — film 
erot. USA z 1984 r. (powt.) 
03.20 Program TV — zapowie­
dzi + SAT1 Text

22.00 Tenis— French Open - 
podsumowanie dnia

6.00 Cagney and Lacey, 6.50 
Von Herz zu Herz — muzyka 
ludowa, 7.15 Ouaerbeet—pro­
gram dla przedszkolaków, 
10.55 Prawdziwe cuda, 11.50 
Koło szczęścia — teleturniej,
12.30 Forum gospodarcze,
13.00 SAT1 News, 13.05 Czar 
gór, 13.35 Star Trek — film sf,
14.30 Męska gospodarka — 
serial komediowy USA+ SAT 1 
News, 15.05 Flip I Flap, 15.25 
Uliczka do raju — film niem. z 
1936 r.
16.45 Niedzielne zwierzęta — 
Zwierzęta poszukują domu
17.15 Uwaga, kamera
17.45 Wielokropek
18.15 Kier jest atu
18.45 SAT1 News
19.20 Koło szczęścia — t»>a- 
tumiel+pogoda+wiadomości

6.15 Lassie wróć!, 6.40 Anioł 
na Ziemi — serial USA, 7.30 
Tysiące mil kurzu — western, 
8.20 Słodka trucizna — serial 
familijny USA, 9.15 Rikszarz— 
film sensac. chiń. z 1979 r. 
(powt. z środy), 10.45 Fat Boys
— komedia USA z 1987 r. 
(powt. z piąt.), 12.20 M.-. Bel- 
vedere — serial kom., 12.15 
M.A.S.H., 13.00 Stingray — 
serial sensac. USA, 14.10 Ta­
jemnica Agaty Christie — film 
krym. ang. z 1979 r„ wyk. Du­
stin Hoffman, Venessa Red- 
grave, Timothy Dalton, reż: 
Michael Apted, 15.50 Anioł na 
Ziemi
16.50 O dziewiątej będzie ko­
niec świata — film sf. USA z 
1970 r„ wyk. Faye Dunaway, 
Tommy Lee Jones, Brad Do- 
urif, reż. Irvin Kershner 
18.40 Wszystko w porządku
— kom. USA
19.10 Detektyw w sutannie — 
serial krym. USA
20.00 Wiadomości
20.15 Oczy Laury Mars — 
thriller psych. USA z 1977 r., 
wyk. Faye Dunaway, Tommy 
Lee Jones, Brad Dourif, reż: 
lrvin Kershner
22.20 Młot — film sensac. 
USA z 1989 r., wyk. Hulk Ho- 
gan, Kurt Fuller, Jpan Seve- 
rance, reż. Thomas J. Wright 
00.05 Wojna światów
0 1.00  Wiadomości
01.10 Stalowy szpon — film 
sens. USA (powt. z piąt.) 
02.45 M.A.S.H.
03.10 Wiadomości
03.20 Perry Mason
04.10 Wiadomości

6.30-10.50 Filmy dla dzieci, 
6.30 Smurfy, 6.55 Bim Bam Bi­
no, 7.05 Popeye. 7.30 Bim Bam 
Bino, 7.35 Bim Barn Bino spe­
cial, 8.05 Smurfy, 8.30 Lucy w 
Australii, 9.00 Bim Bam Bino, 
9.05 Barkley'owie. 9.30 Ko­
pciuszek, 9.55 Dookoła świata 
z Willy Fogiem, 10.25 Daddy. 
10.50 Koffer-Hoffer — teleza- 
bawa, prowadzi Karl Dal. 11.45 
Bitte laecheln — konkurs za­
bawnych wideoscenek, 12.35 
Vor Ort in Deutschland — ma­
gazyn regionalny, 13.00 Bim 
Bam Bino, 13.05 Smurfy, 13.25 
Bim Bam Bino, 13.40 Dookoła 
świata z Willy Fogiem, 14.05 
Tim i Struppi, 14.40 P.O.P. — 
magazyn muzyczny, 15.45 
Koncert życzeń muzyki ludowej 
(powt. z piątku)
16.45 Robinson Crusoe — (2)
18.25 Wildlife — magazyn 
przyrodniczy
19.25 Fazit — wiadomości, 
sport, pogoda
19.45 Kinder-Ruck Zuck — te­
leturniej dla dzieci
20.15 Ostatnie słowo należy do 
Tilbiego— film fab USA z 1973 
r., wyk.: Henry Fonda, Maureen 
0'Hara, Clint Howard, reż. Ro­
bert Totten
21.50 Zemsta Sycylijczyków -  
film fab. wł. z 1972r. wyk.: Bud 
Spencer, Andrea Balestri, Dome- 
nica Santora, reż. Cario Lizzani
23.25 Wciąż nie mógł zamknąć 
drzwi — film fab. w!, z 1987 r. 
(powt. z czwartku)
01.05  Śmiercionośne lustro— 
film fab. USA z 1975 r. (powt.) 
02.40 Ruck Zuck '90
03.05 Ring wolny! — maga­
zyn sportowy— zapasy

3 s a t
9.00 Zeit im Bild — wiadomo­
ści, 9.05 Telegazeta, 13.00 
Zeit im Bild. 13.10 3 Sat Boer­
se — program giełdowy, 
13.35 Typy i trendy — maga­
zyn konsumenta, 14.10 Opo­
wieści familijne, 14.40 Przy­
padek dla Tytusa Bunge — 
serial, 15.05 Mistrzowie kuch­
ni zapraszają do stołu — ku­
chnia niemiecka, 15.30 Sport 
— Światowa Liga Siatkówki: 
spotkanie Holandia— Niemcy 
w Amsterdamie 
17.25 Wszystko dla tatusia — 
film fab. niem. z  1953 r., wyst.: 
Johanna Matz, Curd Juergens. 
Olga Tschechowa, reż. Kart 
Hart
19.00 Heute—widomości dnia
19.20 3 Sat — Studio
19.30 Kaos — magazyn kultu­
ralny
20.00 Wilhelm Tell — opera w 
4 aktach Gioacchino Rossi­
niego (w języku, włoskim) — 
nagranie z opery w Zurychu 
1987 r.
23.05 Rozmowa w domu Stei­
nów o nieobecnym panie Goet- 
hem — telewizyjna insceniza­
cja sztuki Petera Hacksa (1) 
23.35 The Flood— muzka Igo­
ra Strawińskiego 
00.00 Aktualne studio sport — 
Pitka nożna z Austrii i Szwaj­
carii
01.20 3 Sat — Schlagzeilen

01.00 Guns N. Roses We­
ekend - Kristiane Backer
03.00 Video noc
7.00 Danger Bay— serial. 7.30 
Elephant Boy — serial, 8.00 j 
Fun Factory. 12.00 Transfor- 
mers — serial, 12.30 Star Trek 
— Sci-fi—serial, 13.00 Beyond 
2000 — serial, 14.00 Riptide,
15.00 WWF Wrestling
16.00 Monkey— serial
17.00 Iron Horse — serial
18.00 Lottery— serial
19.00 Return to Treasura ls- 
land — serial
20.00 TJ Hooker— serial
22.00 Cops I— serial 
22.30 Cops II — serial

EUROSPORTU
=L* . * ------

9.00 Internationa! Motorsport,
10.00 Gimnastyka — mistrzo­
stwa świata Stuttgart, 11.00 W 
sobotę na żywo: Tenis French 
Open, finał debla pań i panów 
+ Gimnastyka — mistrzostwa 
Europy + International Motor­
sport + lekka atletyka Sewilla

8.00 Guns N’Roses Weekend - 
Rebecca De Ruvo, 11.00 The 
Big Picture, 11.30 US Top 20 
(amerykańska lista przebojów),
13.30 XPO, 14.00 Guns N'Ro- 
ses Weekend - Paul King
17.00 Yo! Raps Today
18.00 Tydzień z rockiem
18.30 The Big Picture
19.00 European Top 20 (euro­
pejska lista przebojów)
21.00 Saturday Night Live
22.00 Party Zone

23.00 Ali American Wrestling 
00.00 Kaz — serial
01.00 JJStarbuck— serial

10.30 Info-Show, 11.00 Der 
schwarze Tanner, 13.30 Info- 
Show, 14.00 Die Ruckkehr der 
Semmelknodelbands — USA
1979.15.30 Telemix
16.00 Wild Boys USA 1990 
17.35 Vorschau
18.00 Matters of the Haart, 
USA 1990
21.45 T odfreunde USA 1990 . 
23 .3 0 Wilde Orchidee—erotyk 
USA 1990
01.20 Mamba 11988,
02.40 Vorschau

I V
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PONIEDZIAŁEK
23.20 Magazyn dla mężczyzn —  R TL  plus

PIĄTEK
11.00 Eine Sommernacht in der Stadt —  ero­
tyk, fr., 1990,14.00 Graffiti Bridge —  musical, 
USA, 1990m — T ELEK LU B  
22.30 Dirndljagd am Kilimandscharo — kom. 
erot., Niemcy, 1983 —  R TL  plus 
00.05 Tutti Frutti — show — R TL plus

'Kupon na bezpłatne ogłoszenia drobne'
Pierwszym ttowem określ przejmlol np. SZAFĘ- sprzedam. PUSTAKI- kunie lip.
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V_____

. Data publikacji 
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Jeden wypełniony kupon umożliwia nadanie jednego 
bezpłatnego ogłoszenia.
Ogłoszenie *proste\ bezpłatne to 15 słów. Określenie 
słowo obejmuje również każdą osobno napisaną literę 
(grupę liter) lub cyfr? (grup? cyfr), stanowiące pojecie 
samoistne.
Nau adres: Oddziały:
Biuro OgłoszeA Głogów,
65-048 Zielona Gira ul- Świerczewskiego 11 
al. Niepodległości 22 Gorzów,ul. Chrobrego 31 

Lubin,ul. Grodzka 6

Jak  poradzić sobie z bólem nóg występującym przy żylakach?

Odpowiedzią jest nowe odkrycie

U M  DA ŻYLAKU
Ten doskonały środek jest w Polsce

Ko  raz p i e r w s z y .
lożecie Państwo pomóc sobie nie przez przykrywanie nóg lub smarowanie substancjami tuszującymi widoczne żylaki.

Wystarczy samemu smarować nogi nowym środkiem VARICUM. Żylaki i słabe ścianki żył są niebezpieczne oraz prowadzą często do operacji. VARICUM sporządzony na bazie ziół, pomoże ten problem rozwiązać.
Grupa naukowców odnalazła recepturę starych ziół i na jej podstawie sporządziła maść, która pomogła już wielu cierpiącym.
VARICUM należy wcierać codziennie wieczorem, przed snem w bolące miejsca.
Szybko odczujecie Państwo ulgę, ustąpi boi, a nogi nabiorą zdecydowanie adniejszego wyglądu. Również dla kobiet w ciąży.
VARICUM zapewni sukces w zwalczaniu kłopotliwego bólu.Proszę się przekonać. Jeśli nie będziecie Państwo zadowoleni po 4 tygodniach używania VARICUM prosimy przesłać go do nas. Gwarantujemy zwrot pieniędzy.

VaricumP-177. Cena 175.000 zł

Firma P.H.U...AL£XAr Ltd. 65-076 Zielona Góra ul. Reja 5
r ° s z ę  p r z e s ł a ć  m l  z a  z a l i c z e n i e m  p o c z t o w y m i  
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7.55 Program dnia, 8 .00  Rolnic­
two na św iecie, 8 .15 Dyismat,
8 .35 Notowania, 9 .00  Teleranek,
10.00 Język  angielski dla dzieci 
(62), 10.05 “Dramarama” —  serial 
prod. ang ., 10.30 Australia (4) — 
Podróż w  głąb kontynentu — se ­
rial dok. prod. australijskiej, 11.25 
Telew izyjny koncert życzeń , 11.55 
Magazyn “Morze”, 12 .20 Tydzień
—  magazyn rolniczy, 12.55 T ę ­
czowy music-box, 13 .40 Raport,
14.00 W  starym kinie —  "Pościg 
za  cieniem ” —  komedia proc? 
U SA , (1934 r., 88 min.), reź. Wo- 
ody van Dykę, wyk: William Po­
well, Myrna Loy, Maureen 0 ’Sulli- 
van, 15 .35 100 pytań do... 
16 .15Rhytm ick —  program muzy­
czny
16.55 Klub samotnych serc
17.15 Te leexpress
17.35 7  dni —  świat
18.05 “Domek na prerii” —  serial 
prod. U SA
19.00 W ieczorynka Walt Disney 
przedstawia “Nowe przygody Ku­
busia Puchatka”
19.30 W iadomości
20.05 “Je rzy  W aszyngton" (2) —  
serial biograficzny prod. U SA
21.10 Sportowa niedziela
21 .40 Kabaretowa lista przebojów
—  wyk: kabaret “E lita”, Jan  Jakub 
Należyty, Je rzy  Bończak, Dorota 
Nowakowska, Ew a  Bem , Andrzej 
S ikorowski, Elżbieta Zającówna, 
Krzysztof Jaroszyńsk i
22 .39 Studio M iesiąca Kultury
23 .00 Św iat filmu animowanego
23.30 Teatr czyli świat —  z  Zofią 
Kucówną rozmawia Andrzej Żuro­
wski
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7 .30 Przegląd tygodnia (dla niesły­
szących ), 8 .00 Film dla n iesłyszą­
cych : “Je rzy  W aszyngton” (2) — 
serial biograficzny prod. U SA , 9 .00 
Słowo na niedzielę (dla n iesłyszą­
cych), 9 .05 Powitanie, 9 .10 Rebu­
sy  —  teleturniej, 9 .30 Program lo­
kalny, 10.30 “Ulica Sezam kowa”
—  program dla dzieci 11.30 Róbta 
co chceta —  rockowe spotkania, 
czyli m uzyczna jazda bez trzyman- 
ki —  program Jerzego  O wsiaka,
11.50 Anim als —  magazyn ekolo­
giczny, 12 .30Anim alsshow , 12.40 
Podróże w  czasie  i przestrzeni: L i­
fe story, czyli tajemnica życia (1) —  
dokument fabularyzowany prod. 
ang ., 13.35 Auto —  magazyn,
14.05 Klub Yuppies? —  program 
dla młodzieży, 14.25 Sport —  ho­
kejowa liga zawodowa NHL, 15.10 
Spięcie , 15.35 Kino familijne: 
“Duch prerii” (2, ost). —  film prod. 
ang.-kan.
16.25 Program dnia
16.30 Panoram a
16.40 Do trzech razy sztuka
17.10 B liżej św iata —  przegląd te­
lewizji satelitarnych
18.10 Sport —  Międzynarodowe 
zawody konne C S IO  w  skokach 
przez przeszkody —  G rand prix o 
Puchar Świata
19 .00 “Sonety krymskie” —  kon­
cert kameralistów O pery Niemiec­
kiej w Berlinie z  udziałem solistki 
Gwendolyn Brad ly —  sopran —  
transm isja koncertu ze  Studi s-1
20 .00  Telekonferencja “Dwójki"
21 .00  Panoram a
21 .30  “Co było —  minęło” —  film 
fab. prod. U SA , reż. Christopher 
C ain , wyk: Emilio Esterez, Craig 
Sheffer, Kim Delaney, Morgan 
Freem an
23 .10  Bezludna w ysp a— program 
z  udziałem W iesława W alendzia­
ka, G rzegorza W onsa i Jerzego 
M arkuszewskiego
24 .00  Panoram a

6.00 Li-La-Launeland, 8.00 
Ll-La-Launebar, 9.35 Drei 
Freunde auf dem See, 10.10 
Frau Holle, 11.10 Kunst und 
Botschaft, 11.15 Was ich im­
mer schon fragen wołlte,
12.10 Onkel Buck, 12.30 Ma­
jor Dad, 13.30 Familie Mun­
ster, 14.00 Ultraman, 14.30 
Polizeibericht, 14.5’i Harry 
und die Hendersons — se­
rial, 15.20 Disney FHmpara- 
de — Condorman — film 
USA, 1980
17.45 Chefarzt Dr. Westphall
— Das turbulente Kranken- 
haus — serial
18.45 RTL Aktueil
19.10 EnTagwie Keinanderer
20.15 Showmaster
21.50 Spiegel TV
22.35 Red Scorpion — film 
USA, 1987
00.25 Kanał 4 — Kabarett
01.35 The Ritts — Die Ge- 
walt sind wir — film włoski, 
1982
03.00 Red Scorpion

22.00 Cotton Club — film 
USA z 1984 r„ reż. Francis 
Ford
00.10 SAT1 News 
00.15 Drut kolczasty I ucie­
czka
00.45 Godzilla — fantastycz­
ny film jap. z 1966 r. (powt.)
02.10 Męska gospodarka 
Q2.35 Program TV — zapo­
wiedzi + SAT 1 Text

02.40 Wojna światów 
03.25 Wiadomości 
03.35 Monterey Pop — film 
muzycz. USA z 1969 r.

6.00 Star Trek — serial sf,
6.45 Ouaerbeet — program 
dla przedszkolaków, 11.00 
Hotel martwych gości — film 
krym. niem. (powt. z soboty),
12.40 Nowości kina, 12.55
So gesehen — Punkt widze­
nia, 13.00 SATl News, 13.05 
Rodzina Addamsów, 13.35 
Męska gospodarka — serial 
komediowy USA, 14.05 Star 
Trek— serial sf, 14.55 SAT1 
Blick —  wiadomości, 15.00 
Godzilla — fantastyczny film 
jap. z 1366 r.
16.35 Telezakłady— wyścigi 
konne
17.10 Wichita —  western 
USA z  1955 r.
18.45 SA T l News
18.50 SAT1 Sportclub
19.20 Koto szczęścia— tela* 
turniej
20.15 Student-żebrak— film 
niem. z  1984 r.

5.20 Lessie wróć!, 5.45 W 
królestwie dzikich zwierząt,
6.30 Tysiące mil kurzu — 
western, 7.20 Słodka truci­
zna — serial, 8.20 Na pier­
wszej linii frontu — film wo; 
Jenny ang. z 1956. r., 9.50 
Misja— film fab. prod. ang. z 
1986 r.,wyk. Robert de Niro, 
Jeremy, Irons, Ray McAnai- 
ly. reż. Roland Joffe, 12.00 
Wszystko w porządku — se­
rial kom., 12.30 M.A.S.H.,
12.45 Detektyw w sutannie,
13.00 Trierisch prominent — 
znane osobistości i ich zwie­
rzęta, 13.10 W królestwie 
dzikich zwierząt (powt. emisji 
porannej), 14.1U Agata Chri­
stie: Śmierć z podwójnym 
dnem — film krym. prod. ang. 
z 1985 r., wyk. Helen Hayes, 
Bette Davis, John Woodvi- 
ne, reż. Dick Lowry, 15.55 
Hawaje — film przyg. USA z 
1965 r., wyk. Julie Andrews, 
Max von Sydow, Richard 
Harris, reż. George Roy Hill
18.35 Supersila — serial 
sens. USA
19.05 Hardcastle I McCor­
mick— serialUSA ’
20.00 Wiadomości
20.15 Biały Kanion — wes­
tern USA z 1958 r., wyk. Gre- 
gory Peck, Jean Simmons, 
Carroll Baker, Chartton Che- 
ston, reż. William Wyler
23.25 Simon Templar — se­
rial krym. ang.
00.20 Wiadomośd 
00.30 Nocny sąd —  seriai 
kom. USA
01.00 Młot —  film sensac. 
USA z  1989 r. (powt. z sob.)

6.30-10.20 Programy dla 
dzieci, 6.30 Smurfy, 6.55 Bim 
Bam Bino, 7.05 Barkiey’o- 
wie, 7.30 Bim Bam Bino, 7.40 
Odyseusz 31,8.10 Bim Bam 
Bino, 8.15 Smurfy, 8.40 Bim 
Bam 'Bino, 8.45 Freedom 
Force, 9.00 Bim Bam Bino,
9.05 Kopciuszek, 9.25 Smur­
fy, 9.45 Popeye, 10.10 Sino­
brody, 10.35 Smurfy, 10.55 
Flobinson Crusoe — (powt. z 
piątku), 12.30 Pierwsza mi­
łość — wspomnienia zna­
nych ludzi, 13.00 Normalni — 
magazyn niepełnospraw­
nych, 13.30 Wildlife — prog. 
przyrodniczy, 14.30 Kinder 
Ruck Zuck — teleturniej dla 
dzieci, 15.00 Bim Bam Bino,
15.05 Smurfy, 15.30 Bim 
Bam Bino, 15.40 Królewna 
Śnieżka i siedmiu krasnolud­
ków — serial anim. (1 i 2)
16.30 Robinson Crusoe (3)
18.05 Nocny patrol — serial 
krym. USA
18.55 Fazit — sport
19.05 Polizeireport Deut­
schland — reportaże telewi­
zyjne
19.30 Fazit — wiadomości, 
sport,pogoda .
19.45 Tatuś zrobił nas wszy­
stkich — serial USA
20.15 Bitte laecheln — kon­
kurs zabawnych wideoscenek
21.05 Pierwsza miłość — 
wspomnienia^naoych ludzi
21.30 Bradburys Gruselkabl- 
net — serial fantast.
21.50 Wydaje mi się, że ca­
łuje mnie kangur — film fab. 
austr. z 1985 r., reż. Jackie 
McKimmie
23.30 Zemsta Sycylijczyków
— film fab. wł. z 1972 r 
(powt. z sob.)
01.05 Bradburys Gruselkabi­
nett
01.35 P .O .P— magazyn mu­
zyczny

9.00 Trans World Sport,
10.00 International Mottfr- 
sport, 11.00 W niedzielę na 
żywo: Gimnastyka — mi­
strzostwa Europy Stuttgart + 
Tenis French Open, finał 
panów + Gimnastyka + Boks
— międzynarodowe walki 
zawodowccw
22.00 Tenis — French Open
— najciekawsze sytuacje

9.00 Zeit im Bild— wiadomo­
ści, 9.05 Telegazeta, 13.00 
Zeit im Bild, 13.10 3 Sat Wo- 
chenschau — przegląd wy­
darzeń tygodnia, 13.45 
Przed 25 laty..., 14.001 czyń­
cie sobie ziemię poddaną — 
rozmyślania z  Guenterem 
Wallraffem, 15.00 Ninoczka
— film fab. prod. USA z 
1939 r., wyst.: Greta Garbo, 
Melvyn Douglas, reż. Ernst 
Lubitsch
16.50 Kraj dolin— film Curta 
Faudona I Alfreda Komarka
17.35 Supergran — babcia 
z XXI wieku — serial dla 
dzieci
18.00 Kap Arkona — Son- 
neberg — zwiedzamy zabyt­
ki nowych landów (1)
18.30 Tagebuch
18.50 Wiadomości sporto­
we
19.00 Heute — wiadomości 
dnia
19.10 Pasja życia — film 
fab. USA z 1956 r. o życiu 
Vincenta van Gogha, wyst.: 
Kirk Douglas, Anthony Qu- 
Inn, James Donald, reż. Vin- 
cente Minelli
21.10 Pocałunek Toski — 
film dok. wt.-szw. z 1984 r.
22.35 Rozmowa w domu 
Steinów o nieobecnym panu 
Goethem (2)
23.20 Moja czarna godzina
— Carl Heinz Schroth za­
prasza na spotkanie 
0.45 3 Sat — Schlagzeilen -

8.00 Guns N’Roses We­
ekend - Rebecca De Ruvo,
11.30 European Top 20 (eu 
ropejska lista przebojów),
13.30 XPO, 14.00 The Big 
Picture, 14.30 Guna N, Ro- 
ses Weekend - Paul King
18.30 Tydzień z rockiem
19.00 US Top 20 (amerykań­
ska lista przebojów)
21.00 120 minut
23.00 XPO
23.30 Headbangefs Bali
02.00 Video - Kristiane Backer
03.00 Video nocą

7.00 Hour of Power, 8.00 Fun 
Factory, 12.30 The World of 
Tomarrow, 13.00 Lost in 
Space — serial, 15.00 Ali 
American Wrestiing
17.00 Hotel — serial
10.00 Hey Dad — serial
18.30 Hart to Hart — serial
19.30 The Simpsons — se­
rial
20.00 21. Jump Street — se­
rial
21.00 Napoleon & Josephine
23.00 Falcon Crest — serial 
00.00 Errtertalńment Tonight 
Show

10.30 Info-Show, 11.00 Co- 
okie, 13.30 Tiny Toon, 14.00 
Das Geheimnis des Mondta- 
les USA, 15.45 Telemlx
16.00 Wahre Freunde USA 
1990
17.35 Vorschau
18.00 Amoureux Fou — Eine 
verruckte Liebe CAN 1990
19.45 Trailer/Telemix
20.00 Freshman USA 1990

21.45 Die vie!en Tode der 
LulseJamison USA 1985
23.20 Strib langsam 2 USA 
1990
01.20 Varschau ~ '~

01.00 Mitternachtsstrip — R T L  plus
01.05 Africa Erotica — film erot. wl.-fr. z 1972r. 
—  SAT 1
03.00 Dirndljagd am Kilimandscharo — kome­
dia, Niemcy, powt. — R TL plus

SOBOTA
23.00 Jungę Madchen mogen’s heiss — Hau- 
strauen noch — sexfilm, niem., 1973 — RTL 
plus
23.00 Intymne godziny — film erot. USA z 
1984 r. — SAT 1
23.30 Wilde Orchidee — erotyk USA 1990 — 
T ELEK LU B
00.25 Ein Haus voll Verruckter — sexfilm wło­
ski, 1979 — RTL plus
00.35 Africa Erotica — lilm erot. (powt. z piąt­
ku) — SAT 1
01.55 Mannermagazin "M" — RTL plus
02.00 Intymne godziny — film erot. USA z 
1984 r. (powt.) — SAT 1
02.20 Jungę Madchen... — RTL plus
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R y s u n e k  K r z y s ia  S o b c z y k a  z  S u lęc in a

Jak  pow staje 
MINI-NOWA?

To pytanie bardzo często przewijało się w naszej ankiecie, 
którą na pewno jeszcze pamiętacie. Postanowiliśmy, z okazji 
Waszego święta, opowiedzieć Wam o tym.

2 G d y  m ateriały do now ego od­
c in k a  M IN I-N O W E J  s ą  juz  

przygotow ane -  ro zp o czy n a  s ię  pra­
c a  nad ro zm ie szcze n ie m  ich na stro­
nie. Ci ,  którzy brali udział w n aszy m  
prim aaprilisow ym  konkursie , w któ­
rym za d a n ie  polegało na ułożeniu  
p o ro zrzu can ych  fragm entów  M IN I-  
N O W E J  —  w ied zą , że  to w ca le  nie 
je s t  takie łatw e. D latego  w tej p racy  
p o m ag a nam  kom puter.

W v V  # /

■

3 Z  kom puterem  w sp ó łp racu je  drukar­
ka, dzięki której o trzym ujem y stronę  

M IN I-N O W E J  w y g lą d a ją cą  tak, ja k  w  g a ­
ze c ie  (jest tylko tro szkę  m n ie jsza ). T a k ą  
stro n iczkę  za n o si s ię  prosto do drukarni.1 P rz e d e  w szystk im , d o sta jem y od W a s  m nó­

stw o listów. I bard zo  dobrze , bo od tego  
w łaśn ie  z a c z y n a  s ię  tw o rzen ie  now ej strony. 
W szy stk ie  listy p rzeg ląd am y bard zo  u w ażn ie , po­
n ie w a ż  w śród  kopert za w ie ra ją cy ch  ro zw iązan ia  
n a sz y c h  za g a d e k  zn a jd u ją  s ię  te ż  W a s z e  pom y­
sły , p rzew a żn ie  bardzo  c ie k a w e . N a pew no  sam i 
za u w a ży liśc ie , jak  w ie le  rz e c z y  za m ie szc za n y c h  
w M IN I-N O W E J  otrzym ujem y w łaśn ie  od n a ­
sz y ch  C zyte ln ików . N ie d a  s ię  ukryć -  je s te śc ie  
w spółredaktoram i n a sz e j stroniczki! i W > Ti " & K >,<

5 G o to w e g azety  rozw ozi s ię  do 
w szy stk ich  m ie jsc , gdzie  

sp rze d a w a n a  je st “G a z e ta  N o w a”, a  
w ięc  ta k że  do W a sz e g o  kiosku. J a k  
w idzicie  n iektórzy ju ż  tam  z a c z y n a ­
ją  lekturę.
A  po p rzeczytan iu  M IN I-N O W E J  —  
C zyte ln icy  znów  p is z ą  listy i w sz y ­
stko  z a c z y n a  s ię  od nowa. . .

4 W  drukarni n a sz e j stronie robi s ię  zd jęc ie , które nastę­
pnie w ytraw ia s ię  w  m etalow ej płycie  w  kszta łc ie  litery 

“U ”. T ę  płytę u m ie sz c z a  s ię  na w ałku w ielkiej m aszyn y  
rotacyjnej, doda je  s ię  farby drukarsk ie j i... dzięki o b raca ją­
cem u  s ię  w ałkow i M IN I-N O W A  odbija s ię  n a  stro nach  g a­
zetow ych  w ie le  ty s ię cy  razy.
N a zd jęc iu  w id z ic ie  końcow y etap  p racy  w drukarni —  z 
m a szy n y  w y ch o d z ą  gotow e e g ze m p la rze  gazety.

Fotografie: 
Krzysztof Mężyński
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f -  Panie doktorze, kazał mi pan 
pokazać język. Trzymałem go z pięć 
minut, a pan nawet nie spojrzał!
■ Chciałem w  spokoju wypisać' 
receptę.

Izabela Barden z Sulęcini
f -  Wiesz tatusiu, chciałbym być 
wielkim uczonym.
•Ciekawy jestem, dlaczego?
- Bo niczego nie musiałbym się uczyć 
•wszystko b y m  już wiedział!

r- Dlaczego zjadłeś całe jabłko!? 
Przecież miałes dać połowę Eli!
- Chciałem jej dać, ale jabłko było takie 
małe, że nie miało drugiej połowy!

r  Pawełek pokazuje wujkowi swój 
samochodzik.
- Czy twój s a mochód jest na ropę, czy 
na benzynę? -żartuje wujek.
* N a  sznurek! - odpowiada poważnie 
Pawełek.

Kamilla Kocelz Lubniewic
Panie sąsiedzie, czy rozwiązał pan 

juz zadanie i  matematyki swojego 
syna?
-Właśnie przedchwilą.
-Ad a p a n  odpisać?

Rozmawia dwóch kolegów;
- Zabiłem dziesięć ć m ó w l  
-Ciem-poprawia kolega.
-Kapciem... ,Jola Nowacka z Bogda/ica

♦ W dzień zasypia na dół głową, noce zaś poświęca łowom
(zjoócnaftj)

♦ Nie gryzą, choć zęby mają, 
ogrodnikom pomagają.

♦ Po mchu pełznie w lesie, 
dom na grzbiecie niesie.


